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Środa, 23 Października 1912. 


Rok 102. 
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Wies poziiowj lev jage 


Zarzuty późniejsze nie będą uwzglę- 
dnione, a interesowani będą uważani za zga- 
dzających się z zamierzonemi robotami i po- 

trzebnem do tego wywłaszczeniem. 

| Lwów, dnia 19 października 1912. 
Za c. k. Namiestnika: 
Ustyanowski w. r. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


L. VII. d. 400/1. 
Edykt. 


C. k. Namiestnictwo podaje niniejszem 
do powszechnej wiadomości, że z powoda 
projektowanej regulacyi rzeki Wisłoku od 
klm. 48'264 do klm. 37:115 odbędzie się wo- 
dno-prawne dochodzenie w gminach Czarna, 
Dąbrówki, Wola Mała powiatu politycznego 
Łańcut, w gminie Łukawiec powiatu polity- 
eznego Rzeszów wraz z rozprawą ekspro- 
pryacyjną w gminach Dąbrówki, Czerna i 
Wola mała dnia 19 listopada 1912, ewentsal- 
nie w dniach następnych i rozpocznie się w 
powyższym dniu o godzinie 9 przed połu- 
dniem obejściem uregulować się mającej prze- 
strzeni. 

Komisya zbierze się o oznaczonej go- 
dzinie w,Czarnej nsd Wisłokiem w klm, 41:5 
przy przewozie. 

Wykazy gruntów, które mają być wy- 
właszczone, wraz z planami, wyłożone będą, 
stosownie do przepisu $ 14 ustawy z 18 
lutego 1878 Dz. p. p. nr. 30, w urzędzie 
gminnym w Czarnej, Woli małej i Dąbrów- 
ka, a projekt w starostwach w Łańcucie i Rze- 
szowie, poczawszy od dnia 1 listopada 1912, 
przez 14 dni do przejrzenia dla ogółu. 

Zarzuty przeciw projektowi, względnie 
zamierzonemu wywłaszczeniu, można wnieść 
w ciągu powyższych 14 dni na ręce e. k. 
starostw w Łańcucie i Rzeszowie, lub przy 
komisyi na miejscu. 


Podaje się niniejszam do wiadomości, 
Że e. k. Trybunał państwa (Dzielnica I. plac 
Schillera 4) rozpoczynać będzie swoje zwyczajne 
posiedzenia kwartalne w r. 1913 w dniach: 13 
stycznia, 7 kwietnia, 30 czerwca i 13 paź- 
| dziernika. 

Wiedeń, dnia 14 pażdziernika 1912. 

Z e. k. Trybunału państwa. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, 22 października. 


Preliminarz budżetu pra 1913. 


POPE 


Rząd przedłożył dziś Izbie posłów pre- 
liminarz budżetu na r 1918. Preliminarz za- 
wiera następujące zestawienie: 

Ogółem preliminowaao dochody w su- 
mie 3,137.481.539 koron, a wydatki w su- 
mie 3 137.202.566 kor, a więc nadwyżkę 
278.978 koron. 

Po raz pierwszy w dziejach Monarchii 


przekraczają cyfry preliminarza sumę trzech 
miliardów. 

W porównaniu z rokiem 1912 prelimi- 
nowano w dochodach o 152,391.195 koron 
więcej, a w wydatkach również więcej o 
87,786.17%2 koron. 

Okoliczność, że między preliminowa- 
nym wzrostem zapotrzebowania a podwyżką 
pokrycia jest znaczna różnica, a równocze- 
śnie wykazuje się tak małą nadwyżkę. przy- 
pisać należy temu. ża kilka wydatków po- 
czynionych w r. 1912, a do preliminarza z 
r. 1912 niewstawionych, umieszczono obe- 
enie w preliminarzu na r. 1918. 

Głównem znamieniem preliminarza na 
r. 1913 jest widoczne usiłowanie teraźniej- 
szego Ministra skarbu, aby ograniczyć do- 
starczanie drogą kredytu środków na wydatki 
państwowe. Gdy w ustawie finansowej za r. 
1912 i wniesionem w grudniu 1912 dodatko- 
wem przedłożeniu domagał się Rząd upowa- 
żnienia do operacyi kredytowej na sumę 
174,588.780 kor., a nadto była do dyspozy- 
cyi kwota 200.450 kor, jako reszta pożyczki 
na budowę pewnej kolei lokalnej, to w r. 
1918 ma oyć drogą kredytu dostarczonych 
ogółem 130 milionów kor, a to wyłącznie 
na budowle kolejowe i zakupno parku ko- 
lejowego, zatem na wydatki, które w zna- 
cznej części pomnażają majątek P ństwa. 

W związku z tem ograniczeniem opera- 
cyj kredgtowych pozostaje druga uwagi go- 
dna cecha preliminarza ns rok nadchodzący, 
mianowicie fakt, że zapotrzebowanie na a- 
mortyzacye ogólnych długów państwowych 
pokryte będzie z bieżących dochodów, a mie 
za pomocą wydania t, zw. renty amortyza- 
cyjnej. 


Bo naród uciemiężony i zkneblem repressyi | które się kupuje. Była młodą, zdrową, inte- 
na około żyć jeszcze może, ale naród gniją- | ligentną, mogła była „odrodzić się“ nieko- 


cy od środka musi zginąć! 

Skoro mowa o zgmiliźnie przychodzi mi 
na pamięć specyslny amator babrania się 
w życiowem błotku, p. Stefan Kiedrzyński, 
Metoda tego, niezaprzeczenie utalentowanego 


Z WARSZAWY. 


W październiku. 


(Agitacya wyboreza. — Niefortunne rozdwoje- | autora, jest następująca: Wierci dziurę w su- 
nie. — Surmy wojenne i bandytyzm. — Szezyt | firach kryjących wnętrza domów tak zwanych 
zdziczenia. — Dziwna taktyka prasy. — No-} porządnych rodzin, kładzie się na brzuchu 


wości teatralne: „Gira serc“ p. Stefana Kiedrzyń- 

skiego w Rozmaiteściach, — Akrobatyczne sko- 

ki p. Osterwy. — Dwie siedziby Teatru Małe- 

go. — Antoni Lange jako nowelista. — Nowe 
pismo). 


obserwacyi i patrzy. Ale nie na środek po- 
koju; tam zazwyczaj bywa czysto zamiecione 
i sprzęty stoją na miejscu. Inaczej dom nie 
mógłby się zwać porządnym. Pan Kiedrzyń- 
ski rozgląda się przedewszystkiem po kątach, 
po zakamarkach, po łóżkach (zwłaszcza po 
łóżkach) po koszach z brudami, a co tam 
znajdzie śmieci i znoszonej bielizny, to wy- 
ciąga przez ową dziurę, mięsi warząchwią 
dyalogów w trzyaktowym tyglu i... wyrzuca 
euchnące i dymiące na scenę. Tak powstały 
„Karzełki* i „Dzisiejsi*, sztuka nagrodzona 
na konkursie teatrów rządowych i taką jest 
geneza „Guy serc“ świeżo w Rozmaitościach 
wystawionej. Ta tylko zachodzi pomiędzy 
tymi trzema etapami twórczości młodego 
autora różulea, że drogowskazem piera szych 
dwóch była  „tragifarsowość* Zapolskiej, 
obecnie zaś p. Kiedrzyński obrócił oczy na 
Wschód i stąpa po tych szlakach, po których 
wiodą go zadymione specyficznym z oparów 
Newy i Wołgi podnoszącym się pessymizmem 
gwiazdy Gorkiego i Czechowa. 

W odczuciu nie bardziej ogranego nad 
temat „Gry sere“. Historya upadłej kobiety 
tęskniącej do odrodzenia się przez miłość 


(Ciąg dalszy). 


Ale apatya naszego społeczeństwa w 
tym kierunku pozostaje niestety niewzruszo- 
ną. Nie tylko nie się nie robi, hy przeciw- 
działać, by ratować organizm społeczny, uja- 
wniający istnienie podobnego, moralnego ra- 
ka, ale nawet nikt nie próbuje zbadać i po- 
stawić dokładną dyagnozę choroby, mogącej 
stać się śmiertelną. Bo, mojem zdaniem, 
jeżeli co powinno roznamiętnić opinię publi- 
ezną, to zszeregowanie takich faktów w od- 
powiedniem oświetleniu. Czytałem w tych 
czasach bardzo rozumny artykuł, które- 
go autor zarzuca prasie warszawskiej, 
że zamiast zwalczać zwyrodniały bandy- 
tyzm rozporządzalnymi przez nią środkami, 
odnosi się do niego z jakąś szczególną 
wstrzemięźliwością, niemal sentymentalizmem. 


niecznie przez miłość, nie zjawiającą się za- 
wsze na zawołanie, lecz przez pracę, którą 
natomiast znajdzig zawsze ten, kto jej szeze- 
rze szuka. Wprawdzie uczciwa praca rzadko 
kiedy daje możność jedzenia „kawioru łyżka- 
mi* i upijania się koniakiem i szampanem, 
do czego Irena ma zdeklarowaną inklinacyę, 
ale trudno wymageć, aby te jej gusta stano- 
wiły dla niej okoliczność łagodzącą w oczach 
widza. Że zaś p. Kiedrzyński ukazuje ją nam 
przez pryzmat kawiorowo-koniakowego oświe- 
tlenia, więe ta iskra sympatyi. jaką budzi w 
nas tęsknota Ireny ku czystym szlakom ży- 
cia, jej żywiołowa szczera miłość dla mło- 
dego Romka, jej szarpanina uczuciowa po- 
między praguieniem zatrzymania przy sobie 
na zawsze rozkochanego w niej chłopca, któ- 
ry wierzy w jej niewinność i ma się z nią 
żenić, a odrazą do kłamstwa, wciąż przygasa 
i nawet kulminacyjna scena aktu drugiego, 
kiedy Irena wyznaje prawdę narzeczonemu w 
obecności pierwszego swego kochanka nie 
jest w stanie rozpalić ją płomieniem. 

Bo dzięki tej zygzakowatej psychologi- 
cznej linii, jaką autor nadał postaci swej 
bohaterki, tych jej bachancko-kankanowych 
wybryków. jakich jesteśmy świadkami pod- 
czas imieniaowego obchodu w domu rodzi- 
ców (gdzie ją sprowadzono... z ulicy, gdy 
błysnęła nadzieja, że może się uda wyswa- 
tać marnotrawną córkę nie domyślającemu się 
niczego Romanowi) nia możemy być pewni, 
czy kobiecie z takim szansonistkowym tem- 
peramentem nie sprzykrzyłby się tak samo 


pan X. popiera swe zarzuty przykładami : 
Uto, gdy schwytano herszta zbójeckiej ban- 
dy, niejakiego Hepka, który długi czas był 
postrachem całej jednej dzielniey, referent 
rubryki, traktującej o tego rodzaju sprawach 
w pownem piśme roztkliwiał się nad „mi- 
łością dla zwierząt* i „artystycznemi upodo- 
baniami* opryszka, na tej zasadzie, iż w jego 
mieszkaniu znaleziono kanarka i gramofon, 
oczywiście kradzione i na paserską transak- 
cyę chwilowo oczekujące. 

Doprawdy, gdyby to odemnie zależało, 
skierowałbym wszystkie te siły, które teraz 
zużyto na kampanię wyborczą, bezzwłocznie 
kn rozpoczęciu kampanii anti-bandyckiej. 
Może to jeszcze ważniejsze. niż kwestya ta- 
kiego, czy innego posła w Dumie, w której 
rola jego jest tak dobrze, jak przesądzoną. 


małżeństwo, a zatem jeden jeszcze więcej | mąż, jak iej się sprzykrzył kochanek i czy 
waryant „Damy Kameliowej*. Irena Orczyń-! owo odrodzenie przez miłość nie byłoby je- 
ska tem się różni od takich wykolejonych | dnym więcej eksperymentem zmysłowej i 
istot, że winę swego złamanego życia musi | kspryśnej kobiety, 

przypisać w znacznej części samej sobie. Nie P. Kiedrzyński musiał to czuć, bo „Gra 
pierwszy kochanek bowiem ją rzucił, jak to | sere* pozbawiona jest rozstrzygającego akordu. 
najczęściej bywa, lub ona tego pierwszego | Po nsjłepszej z całej sztuki końcowej scenie 
kochanka rzuciła, aktu trzeciego, cały akt trzeci sprawia takie 
Z domu rodzicielskiego uciekła do nie-; wrażenie, jakby autor na klawiaturze finałów 
go, bo pchał ją zmysłowy temperament i żą- | próbował to tego, to innego tonu, nie wie- 
dza użycia, a gdy jej się „kuzyn Radwan* | dząc sam, na jaki się zdecydować. Roman 
o paru miesiącach znudził, znów pod dach | niby nie cofa się przed ożenieniem z Ireną, 
rodzicielski uciekła :d niego. Tu jednak oj- | ale ni: mówi juź o miłości, tylko o obowią- 
ciec zażądał, aby wymieniła nazwisko „uwo- | zku, który zresztą w danym wypadku mo- 
dziciela*. Nie chciała, więc ją wypędzono i | żnaby zskwestyonować, ale jedno*ześnie ma 
poszła... na ulicę. Lecz i ta także bezwzglę- | wyjeshać na ileś tam miesięcy zagranicę dla 
dność rodziców nie jest dostatecznym usprawie- | wypróbowania się, bo tak mu radzi „kuzyn 
dliwieniem dla Ireny, że została jedną z tych, | Radwau*, jego opiekun i przyjaciel; Irena 
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Dr. Biliński, gdy był Ministrem tej po- 
łowy Monarchii, wywodził w exzposć swojam 
o budżecie na r. 1911, że renia amortyza- 
cyjna emitowana była w całej pełni przez 
21 lat, w ograniczonych rozmiarach przez 
19 lat; a kiedy zauważył, że były lata, kie- 
dy wcale renty tej nie emitowano i że od 
r. 1968 do 1910 były cztery takie lata, za- 
wołano z ław poselskich, iż były to najle- 
psze czasy. W tym duchu zaliczyć wypada 
rok 1913 do tych lepszych czasów, gdyż emi- 
sya renty amortyzacyjnej nie jest wzięta w 
rachubę. 

Ogółem na spłatę długów wyda się w 
1913 r. 42 milionów. 

Projektowane na r. 1918 operacye kre- 
dytowe są o 44 milionów mniejsze, aniżeli 
w r. 1912, mimoto spłaci się o wiele więcej 
długu, aniżeli w r. 1912. 

Zapewne byłoby pożądanem, ażeby w 
oormalnych przychodach i ich rozwoju zna- 
leźć można także i pokrycia nadzwyczajnych 
wydatków na koleje państwowe. Jednakże 
wobec zawsze jeszcze niedostatecznej rento- 
wności tych kolei i braku nowych źródeł do- 
chodu jest to tym razem niemożliwe. 

Skoro pozycye uzyskanych za pomocą 
operacyj kredytowych dochodów w r. 1912 
174,789.230 kor. i w r. 1918 130,000 000 
kor. wzdzieli się z ogólnych dochodów pre- 
lminowanych w tych latach, to wyniknie 
z tego, że w r. 1913 musi się z bieżących 
dochodów pokryć o 197 milionów koron 
więcej wydatków, aniżeli w r. 1912. Ponie- 
waż parlament nie załatwił jeszcze przedło- 
żeń podatkowych, musiano, rozumie się sa- 
mo przez się, przedewszystkiem prelimino- 
wać wyżej, aniżeli w r. 1912, dochody spo- 


zwraca Romanowi pierścionek i... odsłania 
wreszcie tak długo strzeżoną tajemnicę; wobec 
całej zgromadzonej rodziny pads z jej ust 
nazwisko pierwszego kochanka. I następuje 
groteskowy melodramat: Irena wybiega z do- 
mu, Roman za nią, wołając, że skoro tak, to 
on musi bezzwłocznie krzywdę(!) naprawić, 
a pan Orczyński ojciee pędzi po stary re- 
wolwer, strzela do „uwodziciela* i pudłuje. 
Po wykrzykniku „chybiłem* knrtyna spada, 
a co się dalej stało z Ireną i Romanem nie- 
wiadomo. Może się pobrali, a może będą 
sobie żyli razern.... do czasu. 

Wspominałem już o tej atmosferze 
wschodniej, idącej ku nam ze sceny w osta- 
tniej sztuce p. Kiedrzyńskiego. Chwilami skła- 
dające się na nią czynniki występują tak ja- 
skrawo, że publiezność spogląda po sobie ze 
zdziwieniem i nie może się zoryentować, gdzie 
się to wszystko dzieje? Zkąd się wziął w pol- 
skim domu ten pan Mora-Morski, ex-filan- 
trop dziwnego nabożeństwa, który onego cza- 
su założył bank bez poręczycieli i oczywiście 
zbankrutował na tem sut generis Towarzy- 
stwie dobroczynności, a za resztę mienia (0- 
mal nie powiedziałem „długów*) kupił sobie 
dożywocie w domu Orczyńskich, gra wciąż 
na gitarze, a w wolnych chwilach flozofuje, 
jak gdyby mózg jego był gąbką, umaczaną 
w anarchistyczno-pessymistycznych substan- 
cyach duszy rossyjskiej. Zkąd się wzięła sa- 
ma pani Orczyńska, sfiksowana na punkc.e 
sensacyjnych romansideł, ani żona, ani ma- 
tka, ani pani domu, w chwilach najważniej- 
szych, decydujących o losie jej córki, zaprzą- 
tająca sobie i drugim głowę bohaterami 
„Skrwawionej ostrogi“, zkąd się wziął ten 
synek telegrafista, ten potomek szlacheckiej, 
magnackiej rodziny, z którego praca na chleb 
do tego stopnia wyssała krew dumnych przod- 
ków, honor ponad życie ceniących, że gdy 
„kuzyn Radwan* w rodzaju ekwiwaleniu za 
zwiebniętą przyszłość Ireny ofiarowuje jej 
ojeu jakieś dwie złotonośne akcye, które zre- 
sztą Orczyński senior odrzuca, ten Orczyń- 
ski junior woła w najwyższem oburzeniu: 
„A łotr! a nikczemnik! za hańbę mojej sio- 
stry on ośmiela się proponować dwie akcye! 
Gałgan! On sześć dać powinien !* 


(Dokończenie nastąpi). 
Lascaro. 


dziewane z obecnie istniejących źródeł. Wo- 
bec pomyślnych wyników w dochodach z r. 
1911 i w pierwszych miesiącach roku bieżą- 
cego były władze centralne w możności nie- 
jednokrotnie preliminować zna”znie wyższe 
dochody, jakkolwiek równocześnie musiano 
zaczerpnąó wiele z rezerw pozostałych z da- 
wnych lepszych czasów w poszczególnych 
gałęziach dochodów, a troskliwie dotychczas 
zachowy wanych. 

Dzięki mrówczej pracowitości Najwyż- 
szej Izby obrachunkowej jest P. Minister 
skarbu w możności przedłożyć Izbie posłów 
równocześnie z preliminarzem na rok 1918 
także zamknięcie rachunków za rok 1911. 
Można przeto porównać preliminowane na 
r. 1913 dochody z faktycznemi cyframi do- 
chodów w r. 1911 osiągniętych. Z porówna- 
nia tego wynika, że preliminowanie docho- 
dów na r. 1913 tylko w podatkach pośre- 
dnich. cłach, monopolu loteryjnym i poczto- 
wej Kasie oszczędności, mniejsze jast od uzy- 
skanych w r. 1911 faktycznie dochodów, a 
mianowicie w poszezególnych tych pozycyach 
o stosunkowo niewielkie tylko kwoty. Nato- 
miast w podatkach bezpośrednich, monopolu 
soli i tytoniu i wielkich peństwowych przed- 
siębiorstwach (koleje, poczta i telegraf, lasy 
i dobra państwowe, kopalnie) preliminarz 
na r. 19138 jest wyższy, aniżeli rzeczywisty 
rezultat z roku 1911. Należy jednak uwzglę- 
dnić, że np. uregulowanie een wyrobów ty- 
toniowych dopiero w drugiem półroczu 1911 
wydało rezultat i że dochody brutto z po- 
datków bezpośrednich i pośrednich i ceł w 
pierwszych 8-miu miesiącach b. r. były zna- 
cznie większe, aniżeli w tym samym czasie 
roku 1911. 

W porównaniu z r. 1912 preliminuje 
się na r. 1913 dochód z podatków bezpośre- 
dnich o 181 milionów wyżej z poda- 
tków pośrednich o 843, z ceł o 12 milio- 
nów, z monopoli o 184, z przedsiębiorstw 
państwowych o 654 milicnów wyżej a więc 
razem o 148 milionów więcej. Ponieważ je- 
dnak, jak juź wspomniano, na r. 1918 mu- 
siało się z bieżących dochodów pokryć zapo- 
trzebowśnie w sumie 197 milionów, przeto 
wyższe preliminowanie dochodów z istnieją- 
cych źródeł nie wystarczyło do osiągnięcia 
budżetu, wolnego od deficytu. Dojście do te- 
go celu umożliwiły raczej dwie inne pozy- 
cye, któremi obecnie Ministerstwo skarbu 
rozporządzało. Po pierwsze według zamknię- 
cia rachunków za r. 1911 pozostała nadwyż- 
ka kasowa w sumie 42 milionów koron, któ- 
rą Minister skarbu mógł wstawić do preli- 
minarza na r. 1918 jako pożądany przyrost 
dochodów. Powtóre z wybicia nowych monet 
spodziewany jest dochód 7 milionów koron. 
Gdy się te dwie pozycye w sumie 49 milio- 
nów razem doliczy do preliminowanej pod- 
wyżki dochodów w sumia 148 milionów ko- 
ron, uzyska się w rezultacie potrzebną do 
bilansu preliminarza sumę 190 milionów. 
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Ta podwyżka dochodów umożliwiła po- 
krycie wzrostu wydatków w poszczególnych 
gałęziach Administracyi, który to wzrost się- 
ga od 1'/, do 42'/, milionów. Niepomyślny 
stan rzeczy, iż normalny rozwój finansów 
państwowych nie wystarcza na pokrycie ro- 
snących wydatków, przypisać należy przede- 
wszystkiem temu, że koleje państwowe, które 
winnych państwach są jednem z najważniej- 
szych źródeł dochodów państwowych, w Au- 
stryj nietylko nie przysparzają Państwu ża- 
dnego czystego dochodu, lecz przeciwnie po- 
trzeba do nich jeszcze dokładać z dochodów 
podatkowych. Wprawdzie preliminowane na 
r. 19138 dochody brutto z kolei państwowych 
w sumie 886 milionów zajmują w Austryi 
wśród wszystkich dochodów państwowych 
pierwsze miejsce; ten dochód braźfo jest dwa 
razy tak wielki, aniżeli cały dochód brutto z 
podatków bezpośrednich, lub spożywczych. 
Jednakowoż ten znaczny dochód brutto wy- 
czerpują nadzwyczaj wielkie wydatki. Na r. 
1918 preliminowano dochody z kolei o 49 
milionów więcej, wydatki o 42'/, milione, 
nadwyżka wynosi zatem 6'/4 miliona. Na 
podstawie ustalonych za r. 1911 cyfr wy- 
nosi uzyskana w tym roku nadwyżka docho- 
dów 186", miliona. Ta nadwyżka jednak nie 
jest bynajmniej czystym dochodem z kolei 
wpływającym do kasy państwowej. Jest bo- 
wiem ona obliczona z pominięciem zapotrze- 
bowania na oprocentowanie i amortyzacyę 
kapitału zakładowego, uzyskanego głównie 
zapomocą zaciągania długów. 


Spłata i oprocentowanie długów kolei 
państwowych wyniosły w roku 1911 244 i 
pół milionów koron, czyli po odciągnięciu 
nadwyżki 186 i pół milionów musiało Pań- 
stwo dopłacić za rok 1911 kolejom 58 mi- 
lionów. Liczono przytem 4 pre. oyprocento- 
wanie. Jeśli się zaś uwzględni faktyczne o- 
procentowanie 49, proc., to niedobór kolei 
pokryty przez Państwo w r. 1911 dochodzi 
do 70 co najmniej milionów koron. 


Jeżeli rozważy się, że do utrzymania 
równowagi w budżecie musiano użyć wsjo- 
mnianych wyżej dwu nadzwyczajnych pozy- 
cyi, t. j. nadwyżki kasowej z r. 1911 w su- 
mie 42 milionów i dochodu z monet w su- 
mie 7 milionów, razem 42 milionów koron, 
na które to pozycye w przyszłości nie zaw- 
sze będzie można rachować, jasuem będzie, 
że zapotrzebowanie jest znacznie większe, 
aniżeli wydatność istniejących gałęzi do- 
chodów. 

Ztąd następujący wniosek: Albo muszą 
być żądania skierowane do Skarbu Państwa 
znacznie zmniejszone, albo musi parlament 
zdecydować się na zasilenie źródeł dochodu 
za pomocą uchwalenia przedłożeń podarko- 
wych, czekających od lat na załatwienie, 


Monopol naftowy w Niemczech. 


W poszukiwaniu nowych źródeł docho- 
dów rząd niemiecki oddawna zwrócił uwagę 
na naftę, jako artykuł doskonale nadający się 
do zmonopolizowania. Przez łat też kilka stu- 
dyowano tę kwestyę z prawdziwie niemiecką 
dokładnością. Zwrócono się nawet do Austryi 
z zapytaniem, na jaką iiość nafty możnaby 
liczyć z tej strony. 

Sprawa potem przycichła — zdawało 
się — poszła w niepamięć. Widocznie jednak 
rząd niemiecki wcale nie porzucił powziętego 
zamysłu. a tyłko dalsze badania prowadził, 
obeenie zaś doprowadziwszy je do końca, w 
drodze półurzędowej zapowiada wprowadzenie 
projektowanego monopolu. Twierdzą, że do 


tej decyzgi przyczyniły się także stosunki po-; 


stronne; zachodziła zwłaszcza obawa, że „Stan- 


wpływ na wybór członków Rady nadzorczej, 
którzy będą przez rząd zatwierdzani. 

Dzięki specyalnej konstrukeyi Towarzy- 
stwa będzie ono miało większy interes w tem, 
by ceny utrzymywały się na niskim pozio- 
mie, jak w tem, by były wysokie. Ceny zre- 
sztą będą normowane co kwartału urzędo- 
wnie, przyczem ustanawiane będzie ich ma- 
imum. 

Jeśli cena przekroczy tę granico, to je- 
dnak zysk Towarzystwa pozostać must w gra- 
nicach chwilowej stopy procentowej. Dopiero. 
jeśli cena pozostanie po za owem maximum 
w tyle, Towarzystwo otrzymuje zysk przekra- 
czający normalne oprocentowanie kspitału, 
tem znaczniej, im cena jest niższą. Jeśli ceny 
niższe są od maksymalnych, to cztery piąte 
zysku otrzymuje państwo, jeśli przekroczy 
macumum, państwo nie dostaje nic. 

„  Udzialu nafty amerykańskiej monopol 
juie zamierza wykluczyć, gdyż nafta z tego 


dard Oil Compsny* i jej ukryte filie w Niem- ! źródia stanowi 70 pre. importu; złamie je- 


czech, wyprzedzą rząd, co w znacznym sto- 
pniu utrudniłoby monopolizacyę i utzyniłoby 
jej przeprowadzenie zbyt kosztownem. 
dard Oil“ już obeenie dotkliwie daje odczu- 
wać przewagę swą na niemieckim targu naftą 
i oplótłszy Niemcy siecią swych zamaskowa: 


nych filij, dyktuje ceny, jakie mu się podoba. | 


Zmalazłyby się wprawdzie inne jeszcze 
sposoby do podjęcia walki z amerykańszim 
wyzyskiem, ale jedynie radykalnym sposobem 
byłby monopol, który jednym zamachem po- 
łożyłby kres trustowej gospodarce zamorskie- 
go intruza, 


„Stan- | 


i dnak monopol tę przewagę „Standard Oil 


| Company“, dzięki której, wyzyskując położe- 
nie, utrzymywała one ceny na nieuzasadnio- 
nej stosunkami wysokości. 

O udziale Anstryi w monopolu nafto- 
wym niemieckim — pisze Czas — że zależy 
on od tego, czy zwiększy się produkeya su- 
j rowca, która spadła obecnie poniżej połowy. 
i Jak słychać, rząd niemiecki zwrócił się już 
do Austryi z zapytaniem, czy może poręczyć 
dostawę 10.000 cystern z odbenzyniarni. 
Zważywszy, że odbenzyniarnia produkuje tyl- 
ko 5000, zdaje się, że na wypadek zrealizo- 


Dla nowego monopolu wybrano formę | wania projektu, Rząd, żeby jednak eksport 


zupełnie różną od dotychczaaowych. Prywa- 
tny kapitał, prywatna konkurencya — bynaj- 
mniej nie mają być usunięte, ale państwo za- 
strzega sobie wpływ stanowczy na ustanawia- 
nie ceny. Nafta — zdaniem rządu niemieckie- 
go — posiada jako artykuł handlowy zbyt 
spekulstywny charakter, hy odpowiednią mo- 
gło wydawać się rzeczą ujęcie monopolu nafty 
w kształty osobnej instytucyi handlowej i 
oddanie tej instytucyi w ręce urzędników, 
Rząd niemiecki powoła raczej do życia oso- 
bne Towarzystwo naftowe i roztoczy nad 
niem opiekę a zarazem kontrolę, przyczem 
zauważyć wypada, że Towarzystwo owe otrzy- 
ma monopol wyłącznie na handel nafta, pro- 
dukty zaś uboczne, jak benzyna i oleje cięż- 
kie będą pozostawione nadal wolnej konku- 
rencyi. Projekt ustanawia, że Towarzystwo 
obejmie zapasy i zakłady prywatne na swą 
własność mocą dobrowoluego odstąpienia lub 
też — w wypadkach, gdy układy nie dopro- 
wadzą do wyniku — zapomocą ekspropryacyi. 
W Towarzystwie uczestniczyć mają wiel- 
kie banki niemieckie. Zajmą się one wyda- 
niem skcyj, opiewających na nazwisko. 
Przywilej wydany będzie Towarzystwu 
na lat 80, a rząd, jak już wspomniano, za- 
strzega sobie ścisłą nad niem kontrolę i 


| niemiecki utrzymać, przecież skłoni się do 
zastąpienia opałn węglem, przez co znaczniej- 
sze quantum ropy uwolni się dla rafineryi. 
Niemcy konsumują rocznie około 7 i pół mil, 
centnarów rafinady. z czego w ostatnich la- 
tach Austrya, względnie Galicya, dostarczała 
800.000 do 900.000 eeutnarów. Obecnie je- 
doak produkcya stale spada, a z nią i eksport. 
Wedle Czasu w kołach rafinerskich zdania 
co do korzyści kilkuletnich układów ze spółką 
monopolową, są podzielone. 


Wojna bałkańska. 


Tureya w opresyi wojennej. 


Jedan ze znawców wojskowych zazna- 
cza, że Turcy obecnie dla zyskania na czasie 
i ukończenia stretegicznego ustawienia wojsk 
wszędzie stawiają zacięty opór, byle tylko 
umożliwić należyte skoncentrowanie sił głó- 
wrych. Większe walki mogą nastąpić dopiero 
za kilka dni, s oczekiwane są przez koła 
wojskowe z wielkiem naprężeniem, gdyż fa- 
ktem jest, że artylerya turecka, rozporządza- 
jaca nowożytnym materyałem, ilościowo i ja- 
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(Pierre Sales. Le trésor du Guildo), 


Tom drugi. 


XXIIL 
La Malouilne. 


Guy był bardzo blady. Pan de Preuilly 
trząsł się jak listek. Z »agadkowym swoim 
uśmiechem, który znikał zwolna, Emelina 
odrzekła: 

— Tak, widziałam inne osoby: najprzód 
starego pana Champsgney, bardzo postarza- 
łego, zmęczonego, ukaranego za surowość, 
którą dawniej zawinił względem swego sy- 
na Klaudyusza i jego, Klaudyusza, któ- 
rego natychmiast poznałam, dobrego i zacne- 
go, jak dawniej. Acb! ten człowiek! jego 
szlachetność, wzniosłość, niema sobie równej, 
Guy; jeżeli ciebie przyjmie za syna, nigdy 
za nadto kochać go nie potrafisz.. A jego 
żona, to anioł Boży... Nie mogę ci powiedzić 
dlaczego. mój Guy, ale te dwie istoty prze- 
kroczyły granice wspaniałomyślności ludzkiej; 
to, eo nczynili, jest tak wzniosłe, że zaledwie 
uwierzyć temu można... Później. może będę 
mogła wszystko ci powiedzieć. Nie teraz... 
Tak, były także inne osoby, które nie warte 
są naszej sympatji... 

Uśmiech prawie całkiem zszedł z ust 
Emeliny. I ukazujące miejsca jedne po dru- 
gich, jakby w około stołu: 

— Tam był mój brat, Arnold, twój 
wuj, zawsze ten sam, lekkomyślny, egoista, 
na którego liczyć nie można, myślący tylko 
o używaniu życia; dalej, moja bratowa, Ber- 
ta, której powinnam przebaczyć przez przy- 


jaźń, przez wdzięczność dla jej brata, stra- 


szną obelgę jaką mi wyrządzała przez całe 
Życie, pozostając w ścisłej przyjażni z tą la- 
dy Fergusson... 

— Znasz ją więc także? 

— (zy mogę nie znać świata, w któ- 
rym twój ojciec się obraca? 

— Mój ojciec?.. ależ... czyż doprawdy 
matko... ty 2... 

Emelina wykonała ruch tragiczny. 

— Dość tej komedyi! 

I ręka jej ciężka, groźna, mściwa, opa- 
ała na miejsce, które zajmował baron de 
Kermeric. 

— Oto tu siedział drwiący, jak zwy- 
kle, arogancki... Ale drżał, gdy pan Klau- 
dyusz Champagney opowiadał swoją historyę, 
tę zbrodnię... Ach! jakże bym była chciała, 
żeby go zdemaskowsł! Byłabym się wtedy 
pokazała! Byłabym dodała moje dowody do 
jego poświadezenia!.. Ach! ten uieszezęsny 
ośmiela ci się opierać, Guy. odmawiać pozwo- 
lenia na związek, którego pragniasz?.. Bo to 
o niego chodzi nieprawdaż ?... Ponieważ bez 
uprzedniego porozumienia wszysty godzimy 
się na jedno, on tylko jeden miań by prawo 
się opierać!.. Odpowiedz mi. moje dzieckol,.. 
Czy on, jedynie?... Czy twój ojeiec?... 

Gwidon zgnębiony, oszołomiony, p!zez 
długą chwilę nie mógł słowa wymówić. Hra- 
bia de Preuilly był trupio blady, znieestwio- 
ny. Guy w końcu szepnął: 

— Ależ przedewszystkiem, matko, wy- 


tłumacz nam, co się z tobą dzieje i jakim | 


sposobem mówisz tak swobodnie dzisiaj... 5 
moim 2... 

Nie skończył. Nieopisana melancholia 
powlokła rysy Emeliny. 

— Tak — rzekłą — winnam wam prze- 
dewszystkiem to wyjaśnienie, bo inaczej nie 
zrozumielibyście, obawiając się, że no'we sza- 
leństwo umysł mój owładnęło. A zstem, moi 
najdrożsi, miałam rzeczywiście napad obłąka- 
nia wtedy, gdy moje szczęście w grnzy się 
rozpadło, gdy ujrzałem barona de Kermerie 
w objęciach lady Fergusson... 

—- Boże! -— zawołał Gwidon, przejęty 
straszną boleścią. 


EHmelina mówiła dalej łagodnie, ale z 


— Och! matko, nie, nie! Nie pytaj już 


wyrazem szczerości, ze stanowczością, która|o nie! Za nadto cierpię! 


była jakby dowodem na poparcie jej słów. 
— Mialam tyle powodów do utraty pa- 


Potem, wznosząc nieco głowę. 
— (zy to podobna, matko?,.. Karygodny 


mięci, powodów, których wam zapewne nigdy | związek miałby istnieć pomiędzy lady Ker- 
nie wyjaśnię, bo bywają boleści, które trzeba | gusson, a.. a... moim?.. 


mieć odwagę zachować dla siebie samej!.. 


— Zaledwie kończyłam ciebie karmić, 


Słowem, biedna moja, wyczerpana głowa, nie| gdy w salonie twojej ciotki w Paryżu... za.. 
wytrzymała texo ostatniego etosu. Lecz obłęd | zastałam ich... Ozh!.. o miło ich nie zabi- 


nie może trwać wiecznie u ludzi naszej rasy, | łam... I.. 


i zdaje mi się, że byłabym to zro- 


silnej, zdrowej. I wyleczyłam się, dzięki sta- | biła, gdyby nie to, że oni sami.. 


raniom mego ojca.. Nie mówię o pełnych 


—  Podanieśli może rękę na ciebie, 


obłudy staraniach mego kata, bo nie czułam | matko? 


się zupełnie uleczoną, aż wtedy, gdy zostałam 


— Tego... juź nie wiem... nie wiem... 


uwolniona od niego na zawsze. Jest już ja- | Pamięć moja drzeruała przeszło przez trzy 
kich lat dwadzieścia, jak udaję obłąkanie, jak i lata... Już sobie nie przypominam... 


godzę się na zamknięcie jsk w więzieniu w 
la Frochais, aby ten człowiek. którego się 
balam, nie mógł w niczem wrajeszać się w 
moje życie, Lecz otrząsam się, aby bronić 
szczęścia mego syn»... Guy, opowiedz mi te- 
raz wszystko... 

Lecz Guy wybuchnął łkaniem, położył 
się prawie u stóp matki, kładac głowę na jej 
kolanach... Opowiedzieć wszystko?... Nie mógł 
tepo uczynić, Och! jakimże nędznikiem był 
jego ojciec, jeżeli chciał dać mu za żoną córkę 
awojej kochanki? Hrabia de Preuilly, ciągle 
jak w oszołomieniu, pięści zaciskał, 

— (zy to podobna, Fmelino, żeby ten 


(człowiek do tego stopnia mnie oszukał? 


— (Oszukał jeszcze wielu innych! — od- 
rzekła Emelina. 

— A ja go żałowałem, wierzyłem w 
niego, w jego zmartwienie!.. och! 

— (dy opuścił la Frochais, mój oj- 
cze, od tego czasu żyje z lady Fergusson... 

-— I tyś pozwoliła ?,. Nie mówisz 
nie 2... 

— Och, mój ojcza! Być uwolnioną od 
niego? Ależ niczego więcej nie pragnęłam!... 
Gdybyś wiedział juki to niebezpieczny czło- 
wiek, do jakich przewrotności jest zdolny! 
Jeszcze dziś bsłabym się go, gdyby nie cho- 
dziło o mego syna!.. mego najdroższego sy- 
na, którego przynajmuiej do dzisiaj mogłam 
przed nim uratować.. Ale opowiedz mi, Guy 
co się stało w Malouine, czego jeszeze nie 
odgadliam ? 


— A.. mój ojciee chciał, żebym poslu- 
bił?.. Ach! to okydane! 
— (órkę tej kobiecj? — zawołała Eme- 
ze Zgrozą. 
Guidon nie odpowiadając pochylił gło- 
iwẹ i łkanie pierś mu podniosło. Hrabia de 
Preuilly powstał coraz bardziej oburzony, 
zrozpaczony, 

— Nędznik! bandyta! — wołał. — Pój- 
dę do niego!... Ja go... 

— Nie mój ojcze — rzekła Emelina 
biała jak marmur — nie! Pozostaniesz w la 
Frochais, aby strzedz, pocieszać, mego Gwi- 
dona. Ponieważ ten człowiek doszedł do te- 
go, że chciał żenić syna z córką swojej ko- 
chanki, pomimo, że jast ojcem mego dzie- 
cka, nie zasługuje już na żadna litość. Ale 
ja jedna mogę go zgnębić, zmusić, aby zni- 
knął! Ja jedna wiem, co mu trzeba powie- 
dzieć... 

— Matko, litości dla niego! — szepnął 
Gwidon zgnębiony, pełen rozpaczy, — Jeszcze 
raz, litości! 

— Dziecko! Gdybym mogła ci powie- 
dzieć, jak bardzo byłam już wspaniałomyśl- 
na względem niego! Lecz teraz, mam już 
tylko jadno pragnienie, jeden obowiazek: dać 
ci szczęście — i będziesz je miał! 


lina 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


kańskich. 

Ugrupowanie sił tureckich podobne jest 
do odwróconego trójkąta, którego punktami 
podstawowymi są Adryanopol i Kirk-Kilisze, 
Główna siła turecka znajduje się u wierzchoś- 


Turcy nie wiedzą, zsąd przyjdzie atak Bul- | stratami. Według serbskich sprawozdań mieli | Warny. Miasto ucierpiało bardzo z powodu | piechoty we Lwewie; podporucznik 
garów z Adryanopola, czy też Kirk Kilise. | Albańezyey chwycić się fortelu, mianowicie | bombardowania. 
Leży w interesie Turcyi, by Buigarzy jak | wywiesili białą chorągiew, a gdy atak Sar- | są zdolne do dalszej walki, 
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kościowo góruje ponsd ertyleryą państw bał- | pełnie zniszczony przez wybuch min, na któ- cłowy, 2 magazyny, młyn, klasztor i kilka; leryi w I. komendzie brygady artyleryi, do ko- 
ire się uatknął, Ze strony urzędowej ani nie 


zaprzeczają, ani nie potwierdzają tej iż” | 
mości. 

Serbski oddział ochotników, który wtar- | 
gnął do Sandżaku, został podobno prz:z sil- | 


budynków. Turcy spuścili łodzie, by przed- 
sięwziąć próbę lądowania, musieli jednak z 


mitetu technicznego; porucznik Adolf Roll ze 
szkoły kadeckiej dla pie hoty we Lwowie do 


powodu silnego ognia zawrócić. Kilku żoł-!30 pp.; porucznik Tadeusz Szałowski do woj- 


nierzy w łodziach zostało zranionych. 


skowej niższej szkoły realnej w Enns jako na- 


7 ; Sabah dowiadnje się, że flota turecka | uczyciel; podporucznik Wilhelm Zwansrz z 10 
ka owego trójkąta, a to dlatego, ponieważ | ży oddział albański odparty ze znarznemi | zmusiła do inilezenia baterye na wybrzeżach | pp. jako nauczyciel do szkoły brdeckiej dla 


Bnłgarskie torpedowce nie 


najprędzej zstąpili z gór i rozwinęli sws siły | bów ustał, skorzystali z tego 1 rzucili się na | oficyalnie nie jest jeszcze potwierdzona, 


na równinie Tracyi 
reckich. 

Tak samo kiedy i Serbowie i Bułgarzy 
zejdą z gór, będzie to najodpowiedniejszy 
moment dla tureckiego ataku koło Skoplje i 
Kumanowo. Według wszelkiego prawdopodo- 
bieństwa atak głównej siły tureckiej wymie- 
rzony bedzie albo przeciw Bałgaryi, albo 
przeciw Serbom, zależnie od okoliczności. 

Z Konstantynovola donoszą. że przy- 
było tam wiele muzułmeńskich rodzin z oko- 
lie Adryanopola i Kirk Kilisse. 

Książę Abdul Halim udał się do Kirk- 
Kilisse. 

Dzienniki tureckie podają, że Enver 
bey po powrocie z Trypolidy obejmie naczel- 
ne dowództwo nad Albańczykami. 

Z Koustsntynopola donoszą: Biuro pra- 
sowe zawiadomiło dzienniki o rozkazie mini- 
sterstwa wojny, by się wstrzymały od napa- 
ści na mocarstwa, z któremi Turcya nie pro- 
wadzi wojny. 

Pet. Ag. tel. otrzymała z Konstantyno- 
pola wiadomość, że wskutek przedstawień 
rossyjskiego ambassaora przedłużyła Tureya 
o dalszych 4 dni pierwotny termin cztero- 
dniowy dla przejazdu okrętów pod grecką 
fiagą przez Dardanelle. 


Walki z Czarnogórą. 


Jak donosi jedna z korespondencyj z Kon- 
stantynopola, odbywały się w sobotę na gra- 
nicy Czarnogóry na wyżynach Gredica-Kir- 
kiska Ogratinina większe walki. Czaraogórcy, 
wedle tych informacyj, uciekli i zostawili 
zapasy amunicyi i namioty. 6 oficerów i 15 
żołnierzy zginęło. 

Walki w okolicy Berane i Bjelopolje 
trwają dalej, Czarnogórcy ponoszą wielkie 
straty. Wojska tureckie obsadziły na granicy 
Czarnogóry Konisę i Takmaali. Wielka ilość 
amunicyi i bydła dostała się Turkom. Turcy 
i Albańczycy zastskowali Volik. 

O wydarzeniach w Gusinje brak w Pod- 
goricy dotąd pewnych wiadomości. ponieważ 
gęsta mgła utrudnia komnnikacyę. 

Vossische Ztg. o zajęciu Plavy przez 
Czarnogórców podaje następujące szczegóły: 
Plava brosiona była rozpaczliwie przez al- 
bański szczep Rogova. W szeregach Albań- 
czyków walczyło wiele kobiet i chłopeów; 
bronili się oni, póki cała wieś nie stanęła w 
płomieniach i ustąpili doviero pod ogniem 
karabinów maszynowych. Zabitych lub ran- 
nych Albańczyków jest 900, reszta uciekła 
w góry. Czarnogórcy mieli również około 500 
zabitych i rannych. 

Na wczorz;szej giełdzio berlińskiej obie- 
gały pogłoski o pojmaniu w niewolę turecką 
następcy tronu czarnogórskiego ks, Daniły. 
Wiadomość ta nie została potwierdzona. 


Akcya serbska. 


Wedle wiadomości z Paryża, Bank pań- 
stwowy serkski został upoważniony do pu- 
szczenia w obieg 15 milionów franków ban- 
knotów ponad zwyczajną sumę. 

Francuskie banki, zarządzające pań- 
stwową pożyczką serbską, gwarantowaną do- 
chodami z monopolu, miały już otrzymać po- 
krycie na wypłatę kuponów płatnych co mie- 
siąc aż po koniec marea 1918 r. 

W Belgradzie ogłoszono wczoraj wie- 
czorem urzędownie, że Serbowie znajdują się 
w marszu na Kumanovo i Prisztinę. Serbo- 
wie zajęli Carewo Seło i ważną pozycyę Sal- 
taatepe, oraz msszerują ku Egri Polanka. 
Turcy zostali wyparci z Rujan i ze Stracy 
do Tabenoviec. Trzej oficerowie serbscy i 50 
żołnierzy zranionych we wczorajszych wal- 
kach przewieziono do Ristovacza. 

Według prywatnych doniesień, armia 
następcy tronu i generała Jankovieza znaj- 
duje się w drodze do Preszowo, względnie 
Pristiny. 

Z granicy serbskiej donoszą o walkach 
na granicy koło Makowce i Umurdza, Po o- 
bu stronach miały być znaczne straty Były 
albański deputowany Safi wyruszył na czele 
batalionu ochotników ku graniey Serbii. 

Z Kurszumlie donoszą urzędowo: W so- 
botę wieczorem kiika band pod osłoną mgły 
szturmowało do szańców Podujewe; w nocy 
z niedzieli na poniedziałek opuściły jednak 
pozycye, które natychmiast zajęły wojska 
serbskie. Zabrano sztandar batalionu ture- 
ekiego, 80 wielkich namiotów, kilka skrzyń 
z amunicyą, różne materyały wojenne, 80 
wołów i 100.000 klg. sucharów. Albańczęcy 
wyemigrowali z wielu osad pozostawiając 
środki żywności. Serbskie władze rozpoczęły 
już urzędowanie w okręgu Lab, 

Duch w armii doskonały. 

Wczoraj przez cały dzioń krążyły w 
Belgradzie pogłoski, że 7 pułe piechoty, zło- 
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przed linią wojk ta- | nich z całym impetem. Serbowie mieli stu 


zabitych i tyluż rannych. 

N. W. Tagblatt dowiaduje się, że od. 
działy ochotnicze serbskie, które wyruszyły 
przed kilku dniami do Sandżaku, zostały 
zwabione przez Albańczyków w zasadzkę i 
zupełnie zniesione. 

Do belgradzkiej Politiki nadeszła wia- 
domość z Raszki, że wzgórza, otaczające No- 
vi Bazar, zajęte sa przez Serbów. Obecnie 
odbywa się dalszy pochód na Novi Bazar. 
Onegdaj wojska serbskie zajęły w Sandżaku 
Novy Warosz. Pod murami Novego Bazaru z 
pewnością przyjdzie do zaciętej walki. 

Ag. Havasa telegrafuje z Niszu: Gene- 
rał Jankowicz starł się z Albańczykami. 
Serbowie mieli 7 zabitych i 120 rannych. 

N. W. Tagblatt otrzymał od swego 
korespondenta wojennego wiadomość z Bel- 
gradu, że wczoraj rano 28 sprawozdawców 
wojennych odjechało specyalaym pociągiem 
na plac boju. Sprawozdawcy mają legityma- 
cye wraz z fotografią umieszczoną na ramie- 
niu. Wśród sprawozdawców znajduje się także 
poseł czeski Klofacz. 

Sztab generalny na razie zabronił obcym 
attachés wojskowym i oficerom udawać się 
na teren operacyi armii serbskiej. 


Pochód wojenny Bułgarów. 


Ag. Bułgarska ogłasza: Wojska buł- 
garskie postępują naprzód na wszystkich li- 
niach. Turcy cofają się w nieporządku, zo- 
stawiając armaty, zapasy Żywności i muni- 
cyę. Ludność turecka opuszcza swoje siedzi- 
by. W kilku wsiach żołnierze bułgarsey przy- 
garnęli małe dzieci, opuszczone przez rodzi- 
ców. Bułgarskie straże przednie dotarły do 
Kirk-Kilisse i pod linię fortów Adryanopola. 
Wojska obsadziły wieś Wakoruda, w okoliey 
Razloga. W Mustafa basza zabrano 100.000 
kig. zboża. Usposobienie wśród armii jest 
»yśmienite. Żsden żołnierz nie dostał się je- 
szcze do niewoli tureckiej, Bułgarzy obchodzą 
się dobrze z jeńcami, 

Na granicy bułgarskiej przyszło w so- 
botę do starć w okolicy Gerayva, Wojska tu- 
reckie ruszyły ku Kistendil. 

Według informacyj tureckich, w sobotę 
koło Bulkuhlu w strefie Kirk-Kilisse, bułgarski 
pułk piechoty zniszczył kilka opuszczonych 
miejscowości. Wojska tureckie z Krekler od- 
parły Bułgarów, którzy pozostawili na placn 
boju wielu zabitych. Zkdam donosi, że zgi- 
nęło w tej utarczce 400 Bułgarów. 

Z Sofii donosi korespondent wiedeńskiej 
Zeit, że wojska bułgarskie do:arły już pod 
Adryanopol. Stoczono zacięte walki około 
fortów zewnętrznych Czermen i Derwiska Mo- 
giła, W najbliższych dniach dokonane będzie 
otoczenie twierdzy Adryanopol. 


Powszechnie mniemają, że z końcem 
bieżącego tygodnia przyjdzie do zaciętych 
bitew w pobliżu Adryanopola, w której kilka- 
set tysięcy żołnierza weźmie udział. 

Daily Mail otrzymuje z Fuliocpola 
sprawozdanie swego korespondenta, datowane 
w niedzielę rano, a opisujące przebieg zaję- 
cia miejscowości Mustafx-baszy przez wojsko 
bułgarskie. Już we czwartek o 6 wieczorem 
szósty i drugi pułk piechoty bułgarskiej wraz 
z jednym pułkiem kawaleryi zbliżyły się od 
Szumli i rozpoczęły atak na Mustafa-baszę, 
W piątek rano pozycye tureckie były oto- 
czone, miasto zdobyte. Znaleziono w mieście 
4 wielkie działa Kruppa i 80 dział polnych. 

Po za obrębem miasta stoczono w pią- 
tek o godz. 11 rano krwawą walkę. Za strony 
bułgarskiej wystąpił do akcyi między inny- 
mi jeden pułk kawaleryi, liczący 1100 ludzi, 
po stronie tureckiej dwa pułki kawaleryi, 
liczące 2000 ludzi. Turcy byli stroną ataku- 
jącą. Bułgerzy stracili 1000 ludzi. Król Fer- 
dynand, który przybył z Zagory, śledził z nie- 
dalekiej -odległości przebieg wałki. Potem, 
przechodząc przez pole; zasiane trupami, roz- 
płakał się na widok tylu ofiar. 

Mustafa-baszę przezwano mianem Fer- 
dynanda. 


Bombardowanie wybrzeży bałgarskich 
przez flotę iurecką. 


Komendant turecki floty czarnomorskiej 
donosi, że podczas bombardowauia || 
trzy torpedowce bułgarskie chciały wypłynać 
z portu, ale musiały cofnąć się pod krzyżo- | 
wym ogniem tureckim. Boembardowanie trwa 
dalej. 

Wećla doniesień z Sofii. jeden z okrę- | 
tów wojennych, które bombardowsły Warnę, 
udał się do Belcik, drugi z trzema innymi 
okrętami na przestrzeni między Kowarną >i 
Kali-Akra i tam bombardowały wybrzeże. 

Ag. Buig. ogłasza: Dwa krążowniki; 
tureckie, które rano bombardowały Warnę, ! 


„Gazeta Lwowska* z dnia 23 października 1912. 


Ag. Bulg. donosi: Kilka tureckich o- 
kretów wojennych bomb»rdowało wczoraj, 
bez poprzednieyo uwiadomienia władz lokal- 
nych, port bułgarski Kavarna, służący tylko 
dla celów handlowych i mie posiadający ża- 
dnych fortów. Pociski zniszczyły urząd cło- 
wy, magazyny i budynki. Rząd bułgarski za- 
protestuje przeciw temu napadowi, który na- 
ruszył zasady prawa międzynarodowego. — 
Tak niebywały akt sprzeciwia się najelemen- 
tarniejszym regułom, według których wojna 
ima być prowadzona między siłami zbroj- 
neni. 

Ofenzywa grecka. 


Z Aten donoszą: Na telegram wystoso- 
wany do 8 królów państw bałkańskich, król 
otrzymał od wszystkiech depesze z zapewnią- 
niem, ża dzięki usiłowaniom połączonych 
państw uda się zwyciężyć świętej sprawie. 

Wojska greckie obsadziły Diskata, po” 
czem główną kwaterę wojsk tureckich prze- 
niesiono do Serfidże. 

Jeni Gazeta podaje, że nagranicy gre- 
ckiej utwerzono linię obronną na Serfidźi. 
Przy ataku drażyny greckiej na transport 
amunieyi koło Filet zabito 8 żołnierzy tura- 
ckich. Amunieya uratowana. Aresztowano 80 
osób jako podejrzanych spólników drużyny. 

Ważną wiadomością, gdyby się spra- 
wdziła, byłoby doniesienie, że Grecy zdoła- 
li zniszczyć kolej do Dedeagacz, gdyż w ten 
sposób uniemożliwiliby transport wojsk ture- 
ckich do Saionik. Oddałoby to nadzwyczajną 
usługę Serbom i Bułgarom. 

Grecka flota, która zjawiła się koło Lo- 
mnos, znów się oddal.ła. 

Eskadra morza Egejskiego pod komen- 
dą admirała Kountouriotisa przybyła wczoraj 
do Kastro, stoliey wyspy Lemnos i wezwała 
władze do poddania się. W porcie Mauro 
eskadra wysadziła na ląd żołnierzy, którzy 
ruszyli de miasta. Komendant zapowiedział 
blokadę portów wyspy, zostawiając okrętom 
państw neutralnych 24 godzin czasu do opu- 
szezenia Lemnos. Blokada obejmuje również 
zatokę ambracyjską (Arta) i wybrzeże od 
Pravesy do Gumanicy. 

Daily Tel. zamieszcza depaszę z Kon- 
stantynopola, wedle której flota turecka zo- 
stała odwołana z morza Ozarnego i ma zaa- 
takować flotę grecką na morzu Egejskiem. 
Z powodu tego zarządzenia flota grecka zas- 
takowała Dedeagacz. 


KRONIKA. 


Lwów, 22 października. 


Kalendarz. 

Sroda (28 października) : 

Jana Kapistrana. — Włastymira. 
łampija. 

Wschód słońca o godzinie 5'59 rano, za- 
chód słońca o godz. 418 po południu. 

Temperatura. O godzinie 12 w połu- 
dnie -- 11 stopni C. 


=" 


— Ze i k. armii. Dziennik rozpo- 
rządzeń wojskowych dla c. ik. armii ogłasza: 
Starszy intendent wojskowy I. klasy Gustaw 
Wachenhusen z intendatury I. korpusu, przy 
sposobności przyniesienia go ne własną prośbę 
w stały stan spoczynku, otrzymał order Zela- 
znej Korony IlI. klasy z uwolnieniem od taksy, 

Kapitanowie audytoryatu: Stanisław Krzy- 
żanowski z sądu garnizonowego w Czerniowcach 
i Jan Konwalin z sądu garnizonowego w Kra- 
Kkowie przeniesieni do stanu czynnego audyto- 
rów obrony krajowej. 

Order Żelaznej Korony III. klasy z uwol- 
nieniem od t.ksy otrzymał: generał audytor 
Frauciszek N żałowski, referent Najwyższego 
wojskowego Trybunału sądowego; krzyż kawa- 
lerski orderu Franciszka Józefa: podpułkownik 
Wacław Wolf, komendant stadniny państwowej 
w Radowcach. 

Wojskowe krzyże zasługi otrzymali kapi- 
tanowie: Jan Huber 57 pp., Antoni Butula 
90 pp , Gwido Strobl 58 pp., Ferdynaud Schrimpf 
95 pp.. Antoni Schónaieh 1 pp., Maksymilian 
bar. Themer-Jabłoński 29 bat, strzele. polnych, 
Robert Krimm 80 p. dział polnych ; rotmistrzowie 
Ludwik Jasiński 9 p. huz, Jan Mikuli 9 p. 
drag, Albert Korossy 18 p. buz. 

Złote krzyże zasługi otrzymali: rzym. kat, 
kapelan ks Kazimierz Płachetzo w Przemyślu; 
lekarze pułkowi: dr. Maurycy Fald z 11 dyw. 
trenu, dr. Edward Schwarz z 8 p. dział pol- 
nych i dr. Grzegorz Bardecki ze szpitala gar- 
nizon>wego nr. 14. 


3 Przeniesieni zostali: porucznik Karol Jung | 
żony wyłącznie z Belgradczyków, został zu- +* zniszczyły koszary w Euksinogradzie, urząd z l p. art. fortą, przydzielony do sztabu arty- | hr. St, Zamoyska, ks. Kazimierzowa Lubomir- 


Hearyk 
Stulpa z 10 p. drag. do 3 p. uł; starszy cfi- 


Wiadomość ta | cyał rachankowy Leopold Kónig z inteadeniury 


XI. korpusu do departamentu rachunkowego 
Ministerstwa wojny; oficyałowie rachunkewi: 
Wacław Bumberger z inteudentury 80 dywizyi 
piechoty do intendentury 15 korpusu, Włodzi- 
mierz Ulebla z intendevtucy 5 dywizyi piechoty 
do departamentu rachunkowego Ministerstwa 
wojny; Jan Raczek z intendentury 11 dywizji 
piechoty do intendentury 80 dywizyi piechoty, 
Eugeniusz Worliczek z departamentu rachunko- 
wego Ministerstwa wojny do iatendentury 11 
dywizyi piechoty; akcesiści rachnnkowi: Albin 
Tomśie z intendentury I. korpusu do departa- 
mentu rachunkowego Ministerstwa wojny; Jan 
Fridrich z intendentury 10 korpusu do inten- 
dentury 24 dywizyi piechoty i Otto Lusina 
departamentu rachunkowego Ministerstwa wojny 
do intendentury I. korpusu. 


— Na austryacką flotę powietrzną 

subskrybowała firma $. M. Rothschild 100 000 
koron, z których 50.000 w wyrobach witkowi- 
ckich. Bracia Guttmann subskrybowali również 
taką samą kwotę. 
Zapowiedzi sezonu zimowego. 
Z zachodnich prowineyj austryackich otrzymuje 
Krajowy Związek turystyczny liczne egłoszenia, 
prospekty, broszurki i t. d. o przygotowaniach 
do zimowego sezonu sportowego. 

Cały szereg miejscowości w Styryi, kra- 
jach alpejskich i sudeckich, które dotąd stały 
pustką w czasie miesięcy zimowych, postarał 
się o urządzenie torów saneczkowych i lodo- 
wych, otwiera na zimę specyalne schroniska, 
urządza zabawy i zawody sportowe, a zarządy 
miejskie z całą gotowością spieszą temu rucho- 
wi z pomocą. Gmina wiedeńska np. ogłosiła 
już przepisy o transporcie nart i saneczek, 
które tramway przewozi bezpłatnie. 

Krajowy Związek turystyczny zwraca 
uwagę zarządów zdrojowych, zwierzehności 
gminnych, właścicieli hoteli i pensyonatów, na 
konieczność rozwinięcia ruchu wycieczkowego 
i sportowego w naszych letniskach, zwłaszcza 
podgórskich, posiadających doskonałe warunki 
do wytworzenia sezonu zimowego. Wszelkie 
inwestycye opłacą się właścicielom doskonale, 
a Związek chętnie pospieszy z pomocą w spra- 
wach ulepszenia komunikacyi kolejowej, rekla- 
my w większych miastach kraju i zagranicą, 
urządzania kursów narciarskich, kształcenia 
przewodników i t. d. 

Sympatye dla sportów zimowych są w na- 
szym kraju już rozbudzone, jest tedy rzeczą 
interesowanych gmin i właścicieli, aby piękny 
i zdrowy tan ruch przybrał u nas podobne 
rozmiary i przyniósł takie korzyści gospoda:- 
cze, jak to ma miejsce choćby w sąsiednich 
okolicach Bielska i Białej, ściągających na 
każdą niedzielę i święto istotnie tysiączne rze- 
sze obcych turystów. 

— W Związku naukowo -literackim 
we Lwowie odbędzie się we czwartek, 24 bm, 
o godzinie 8 wieczorem zebranie, na którem 
wygłosi odczyt Zygmunt Wasilewski na temat 
„Potrzeby naszej kultury naukowej“. 

— f(alierjski instytut eksportowy 
udziela interesentom szczegółowych informacyj 
i wskazówek do nawiązywania stosunków han- 
dlowych z Hiszpanią. 

— Przesunięcie dnia targowego. Ma- 
gistrat m. Lwowa ogłasza: Z powodu uroczy- 
stego święta „Wszystkich świętych“ w dniu 1 
listopada 191%, przypadającego na dzień tar- 
gowy piątek, targ na bydło, cielęta, trzodę 
chlewną, owce i konie, oraz targ na siano, sło- 
mę i zboże odbędzie się we czwartek, dnia 31 
października 1912. 

— Jloncert Karola Jórna, tenora Opery 
królewskiej w Londynie, który miał się odbyć 
dnia 28 b. m. w sali galic. Towarzystwa mu- 
zycznego, Został `z powodu choroby koncertanta 
odłożony na później. 

— Hojny dar. Obywatel Stanów Zjedno- 
czonych p. R. F. Kneedler złożył w Paryżu na 
ręce znanego powieściopisarza Wacława Gąsiorow- 
skiego dziesięć tysięcy franków na zakupno dla 
Muzeum narodowego w Krakowie eyklu obrazów 
Jana Chełmińskiego p.t: „Wojsko polskie Księ- 
stwa Warszawskiego*. Do zebrania pełnej po- 
trzebnej na zakupno kwoty pozostaje już nie- 
wiele. 


— Uroczyste otwarcie Domu im. ś. p. 
Andrzeja hr. Potockiego w Krakowie. Wezo- 
raj odbyła się uroczyste ctwarcie należązego do 
zakładu dla dziewezat pracujących św. Jadwigi, 
Domu im. ś. p. Andrzeja Potockiego przy ulicy 
Krupniczej. Ks. Biskup krakowski odprawił w 
kaplicy zakładowej cichą Mszę św. na intencyę 
pomyślnego rozwoju Zakładu. Przyległą salę 
wypełnili szczelni zaproszeni na uroczystość go- 
ście, wśród nich: Ks. Biskup Nowak, księża 
prałaci Wądolny, Spis i Krupiński, prezydent 
sądu krajowego wyższego Hausner, wieeprezy- 
dent miasta Szarski, marszałek pow. dr. St. 
Skrzyński, br. A. Potoeka, hr. St. Tarnowska, 


A 


sku, br. Feliksowie Tyszkiewiczowie, hr. J. Ty- | 


gzkiewiczowa, hr. St. Wodziexa, prezyd. Leowa, 
rektorowa Malezewska, liczni przedstawiciele za- 
konów i duchowieństwa, rektor Jakubowski, dr. 
Buzdygan, dr. Wł. Pec, dr. J. Starzewski, ar- 
chitekci Pakies i Krzyżanowski i w. in. Obo- 
wiązki gospodarzy pełnili ks. prałat Chotkow- 
ski, dyrektor zakładu i wiceprez. p. leonowa 
Mańkowska. 

O godz. 10 chór pensyonarek Zakładu od- 
śpiewał kantatę na powitanie gości. Pierwszy 
mówił ks. prałat Chotkowski, dyrektor Zakładu, 
który przedstawił w krótkich słowach powsta- 
nie i historyę Zakładu, składając hołd pamięci 
jego dobrodziejów, a w pierwszej linii ś. p. 
Andrzeja Potoekiego, „tego najprzedniejszego 
męża, którego wydała Polska porozbiorowa*. 

Następnie przemawiał wiceprezydent Szar- 
ski i jedna z wychowanek Zakładu. Pe śpiewie 
chóru, zabrał głos ks. Biskup Sapieha i złożył 
podziękowanie opiekunom i dobrodziejom Zakła- 
du, poczem udzielił Domowi i zebranym paster- 
skiego błogosławieństwa. 

— Z krajowego Związku strażackie- 
go. Dnia 19 b. m. odbyło się posiedzenie ra- 
dy zawiadowczej kraj. Związku strażackiego, 
na którem wybrano w miejsce ś. p. Antoniego 
Szezerbowskiego, honorowym sekretarzem rady 
zawiadowczej p. Karola Baczyńskiego, płatnym 
dyrektorem biura radcę magistratu p. Józefa 
Wierzejskiego ze Stanisławowa, a sekretarzem 
biura p. Władysława Wacha. 

— Dla S4-letuiej staruszki Zofii Got., 
wdowy po wybitnym publicyście i zasłużonym 
dla kraju działaczu społecznym, złożyli w dal- 
szym ciągu w administracyi Gazety Lwowskiej 
pp.: M. W, ze Lwowa 50 hbal., W. D. ze Lwowa 
50 hal, S. Z. z Demni wyżnej 10 kor., X, X. 
z Vevey (Szwajcaryaj 10 kor, — Razem z poprze- 
dnio złożonemi 78 koron. Gorąco prosimy © 
datki, choćby najskromniejsze. 

— Żywy pomnik Sobieskiego. Wie- 
deńskie koło Tow. Szkoły ludowej stworzyło 
Dom polski i ochronkę imienia wielkiego króla 
w Wiedniu, Pożyteczny zakład stworzono z 
ofiar rodaków; kapitału żelaznego zebrano do- 
tąd dopiero 5000 kor., zatem dalsze ofiary są 
niezbędne. W ochronce znajduje 30 dzieci opie- 
kę i pożywienie oraz obronę przed zniemcze- 
niem. Poświęcenia ochronki dopełnił ks, prałat 
dr. Wądolny z Krakowa w asystencyi ducho- 
wieństwa, członków T, 5. L. i tłumnie zebra- 
nych gości; następnie poświęcił szkółkę imie- 
nia Ministra Ziemiałkowskiego, czytelnię, bi- 
bliotekę, mieszkanie zakonnie i cały Dom polski, 

A Z Izby sądowej. Przed tutejszym 
trybuuałem sądu przysięgłych rozpoczęła się 
dziś przed południem rozprawa kurna przeciw 
44 letniemu ks. Leonowi Połoszynowiczowi, gr. 
kat proboszczowi w Baszni dolnej, 49 letniemu 
Abrahamowi Goldbergowi, pośrednikowi handlo- 
wemu we Lwowie i 25 letniemu Jakóbowi Ver- 
liebterowi, agentowi maszyn do szycia, o zbro- 
dnię oszustwa i występku lekkomyślnej krydy. 

Według aktu oskarżenia prokuratoryi Pań- 
stwa, oskarżeni, a głównie ks. Połoszynowiez, 
mieli być doradcami, pełsuomoenikami i t. p. 
Stanisława Ossolińskiego, właścieieia dóbr i ra 
dami swojemi doprowadzić do ruiay miiionową 
fortunę Ossolińskiego, wuględnie jego żony i 
teściowej p. Maryi Lewandowskiej, Ossoliński, 
jak stwierdzili lezsrze, nie był zdrów na umy- 
śle i dlatego ks. Połoszynowica przy pomocy 
Goldberga i Verliebtera łatwo mógł przeprowa: 
dzić oszukańcze manipulacye. 

Rozprawie, która potrwa czes dłuższy, 
przewodniczy radca sądu krajowego Rybieki, 
oskarża prok, Lubieniecki, bronią oskarżonych 
dr. Grek, dr. Horowitz i dr. Weitz. 

Stronę poszkodowaną zastępuje dr. Pieracki, 
Jako znawcy psychiatrzy fungują prof. dr Hal- 
ban 1 dr. Kohiberger. 

A Zuiiła bez Śladu. Od września 
znikła że Lwowa bez śladu 20 letnia służąca 
Eugenia Baurowiezówua. Baurowiczówna jest 
średniego wzrostu, ciemna blondynka, o dn- 
żych brwiach i oczach. 

A Nagły zgon. W bursie rękadzielni- 
czej im. Dekerta zmarł wezoraj nagle wycho- 
wanek tej bursy, uczeń stolarski Kazimierz 
Łaszezyk, syn podurzędnika kolejowego w Do- 
brosinie. Zwłoki odstawił komisaryat miejski 
do Zakładu medycyny sądowej, celem przepro- 
wadzenia obdukcyi sądowo-leknrskiej, 

/\ Zamach samobójczy. W realności 
przy ul. Na Błonie l. 42 targnęła się wczoraj 
na swe życie praczka Marya S, napiwszy się 
znaczniejszej dozy rozczynu sublimatu. Pierwszej 
pomocy udzieliło desperatee pogotowia Towa- 
rzystwa ratunkowego, które przewiozło ją na- 
stępnie do szpitala powszechnego. 

A Kronika policyjna. W pasażu Miko- 
lascha skradziono wezoraj p. Felicyi Schneidlo- 
wej z torebki ręcznej binokle w czarnej oprawie. 

Z kuchni realności przy ul. Ormiańskiej 
l, 25 skradziono służącej Maryi Bałanównej po 
rozbiciu kufra 86 kor. 

W jednym z szynków aresztowano Stani- 
sława Grawata, poszukiwanego od dłuższego 
czasu za kradzieże i oszustwa. 

W gimnazyum akademickiem przy ulicy 
Teatralnej 1, 22 przytrzymano wczoraj Karola 
Szymankę na kradzieży zimowego palta. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: we Lwowie 


Kazimierz Strzelbicki, em. starszy radea magi-! 


4 
pi 


64 r. życia; Anna Jaworska prywa- 
30 r. życia; Maryan Strauch, resiau- 
r. życia; Kamilia Janowicz, nauczy- 
cielka, w 36 r. życia; Ferdynand Haas, gene- 
rał-major, 59 r. życia; Emilia Widawska, wdowa 
po notaryuszu, w 63 r. życia; 

w Tarnopolu, Aleksander Sołtykowski, 
właściciel cukierni, w 47 r. życia. 

w Spasie, Kazimiera z Mazurów Kaspero- 
wiczowa, współwłaścicielka dóbr Jawor. 


— Kinematograf Towarzystwa Szko- 
ły Ludowej w Krakowie. W poszukiwaniu 
za źródłem dochodów, wpadło na myśl Koło I. 
T. 5. L., zakładając swojem staraniem i kosztem 
wielkie przedsiębiorstwo kinematograficzne., Dzię- 
ki usilnym staraniom wydziału pomienionego Ko- 
ła, powzięty niedawno zamiar został w całości 
urzeczywistniony. Za tydzień więc nastąpi otwar- 
eie owego przedsiębiorstwa, nazwanego przez 
założycieli „Kinoteatren Towarzystwa Szkoły 
Ludowej", który mieścić się będzie przy ulicy 
Podwale 1. 6. 

— Katastrofa kolejowa. Z Warszawy 
donoszą: W sobotę około godz. 4 rano na linii 
dąbrowskiej wydarzyła się katastrofa. Pociąg 
towarowy, idący w stronę Dęblina, po wyru- 
szeniu z Zagnańska przed Łączną, rozerwał się 
i oderwane wagony, 4 powodu spadku, cofnęły 
się i powróciły do Zagnańska, gdzie wpadły 
na stojący na linii drugi pociąg towarowy z 
dwoma parowozami. Dwa parowozy i 26 wa- 
gonów uległo rozbiciu i wykolejeniu, tworząc 
ogromne rumowisko. Nie obyło się bez ofiar 
w ludziach: Dwaj konduktorowie Szczerbak i 
Pawlak, oraz przewodnik jadący z gęsiami Brze- 
ziński, odnieśli poważne rany. Rozbite paro- 
wozy i wagony zatarasowały tor. Ruch pocią- 
gów towarowych został wstrzymany. Komuni- 
kacyę zaś pasażerską przywrócono około po- 
łudnia. 

— Z Kijowa donoszą: Płynacy obok 
letniska Margolin pod Kijowem statek „Tatja- 
na“ zatopił łódkę z czterema robotnikami, któ- 
rzy utonęli. 
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Wysiawa rybacka. 


Wystawa rybacka, urządzona w Pałacu 
sztuki na placu powysiawowym, będzie miała 
duże znaczenie w rozwoju naszej, niegdys tak 
sławnej, hodowli ryb. Inicyatorom i komiteto- 
wi należy się szczere uznanie za trudy i starania, 
których nie szezędzili, aby wystawa wypadła 
jak najlepiej. 

W gustownie przybranych salach obszerne- 
go Pałacu komitet umieścił próca żywych oka- 
zów, modeie, przyrządy rybackie, mapy rewi- 
rów rybaych w Galicyi i t. d. 

W pierwszej, największej, rozmieściło się 
Towarzystwo rybaków z Dębnik pod Krako- 
wem. Prócz okazów wszelkiego rodzaju sieci, 
czerpaków, kacerzy, więcierzy, saków i innych 
przyborów do łowienia ryb, wystawiło ono, w 
csobnym kiosku, bardzo zajmujące ich relikwie 
cechowe, mianowicie stare, bo jeszcze 1481 
roku sięgające, przywileje i dyplomy pargami- 
nowe, srebrny buzdyzan cechowy z 1721 roku, 
pamiątkcwy Kielich i patynę używane przy na- 
bożeństwach cechowych. W tej samej sali znaj- 
duje się jeszcze narzędzia zybackie z Zakładu 
galic. Towarzystwa Gospodarskiego w Oparach. 
Ogólne zaciekawienie budzi tu niezwykła łódź 
z kosiarką do tępienia chwastów wodnych, sto- 
sowana w najbardziej postępowych gospodar- 
stwach rybnych. Obok kosiarki rozwieszono 
siatki i kasarki, są także okazy mnicha (opu- 
stu stawowego) z betonu i przepustu do prze- 
prowadzania wndy. Firiua Czusner Janos z Na- 
gybeckskereg (Węgry) wystawiła kilka pięknych 
sieci, Eppel z Wiednia eleganckie czółna ry- 
backie, oraz modele łodzi motorowej i myśliw- 
skiego yachtu, Even Gerd z Oldenburga spe- 
cyalue pługi do uprawy bagien i łąk z lemie- 
szem i krojem tarczowym. 

Dwie boczne sale zamieniono w sztuczne 
groty, wśród których znajdnje się sześćdziesiąt 
oszklonych, sztucznie oświeconych basenów, 
gdzie, w ciągłe ©dświeżanej wodzie, roją się 
karpie, liny, pstrągi, karasie, okonie, szczupaki, 
sandacze, leszcze, łososie, a także raki stawo- 
we i rzeczne. Okazów tych dostarczyły nastę- 
pujące gospodarstwa rybne: Zator hr. Potoekich, 
gospodarstwo rybne w Krakeweu, Centralny za- 
rząd dóbr K. br. Lanckoroń:kiego, gospodar- 
stwo w Krzyżu, zakład chowu ryb w Oparach, 
zarząd Państwa Chodorów, zarząd dóbr Lele- 
chówka-Kolbuszowa, gospodarstwa rybne: 1. 
Horodyskiego w Tłusteńkiem, J. Zeitlebena w 
Zahajcach, Adolfa bar. Bruniekiego w Lubieniu 
Wielkim, F, Bocheńskiego w Mużyłowie, J. 
Kołka w Pasiecznej, A. Kowalewskiego w Wo- 
łoskiej wsi, ©. Rudzińskiego w Osieku, J. Sło- 
neckiego w Tłumaczu, St. Snieszki w Lubeli, 
G. Szaszkiewicza w Rzemieniu, P. Guta w Po- 
roninie. Niektóre okazy ryb, jak naprzykład 
z Lubienia br. Bruniekiego, są wprost inponu- 
jące rozmiarami. 

Osobną salę zajęło Biuro Wydziału kra- 
jowego dla spraw rybackich. Zawieszono tu 
mapy i kartony, przedstawiające rewiry rybne 
w Galieyi, oraz graficzny wykaz przyrostu go- 
spodarstw rybnych. 

W sąsiedztwie tej sali mieści się wysta- 
wa Instytutu zoologicznego Uniwersytetu lwow- 
skiego, dopełniająca preperatami ryb morskich 


i ptaków, żywiących się rybami, wymienione; W niedzielę 27, poniedziałek 28, wtorek 29. 


już okazy w akwaryach. Ogólne zaciekawienie 


środę 80 i czwartek 81, Trylogia p. t. „Zy- 


budzą dziwolągi morskie: pękate dyabły, cier- | gmnnt August", część I. „Królewski jedynak”. 


niste czterożęby i prostokątna, spodousta raja. 
Na stole rozłożono kilkadziesiąt naukowych 
publikacyj TInstytntu z dziedziny biologii ryb, 
ogłaszanych przez prof. Nussbauma i jego 
uczniów. 


Notatki HigriGKo- APS CZE. 


Z teatru miejskiego donoszą: Prześli- 
czna opera Massenetą „Kuglarz“ dana będzie 
w bieżącym tygodniu trzy razy, t. j. dziś, we 
wtorek, a następuie we czwartek i w niedzielę. 
W piątek, o godz. 5 po południu, przedstawie- 
nie Molierowskie, „Jerzy Dandin“, czyli „Maż 
pognębiony* z p. Feldmanem w tytułowej roli; 
rozpocznie „Małżeństwo z musu“. W sobotę po 
południu „(rnbe ryby“, a wieczorem „Piękna 
Helena“ z Felicyą Brzeską w roli tytułowej i 
Andrzejem Lelewiczem w roli Menelausa. 

Na przyszły tydzień przygotowuje się we- 
sołą krotochwilę Stanisława hr. Rzewuskiego 
p. t. „Kobiety, gra i wino“, Rzecz rozgrywa 
się w środowisku paryskiem, które autor zna 
doskonale, od lat bowiem mieszka stale w Pa- 
ryżu, gdzie posiada ustaloną eddawna opinię 
pierwszorzędnego publicysty, oraz powieścio- i 
dramatopisarza. Treścią krotochwili są koleje 
edukacji paryskiej młodego hreczkosieja z Ukrai- 
ny, odtworzone na tle bujnego życia wśród 
kokot, zabaw i libacyj. Krotochwila Rzewu- 
skiego graną jest od dwóch miesięcy z niesła- 
bnąceru powodzeniem na scenie krakowskiej, 
która w zeszłym tygodniu wystawiła ten zaba- 
wny utwór po raz 10 z rzędu. W przedstawie- 
niu tej nowości biorą udział pp. Bednarzewska, 
Gostyńska, Jankowska, Landauówna, Pawłow- 
ska, Okornieki, Jaworski, Dobrzański, Rasiński 
w głównych rolach. Reżyseruje Jan Nowacki. 

Bezpośrednio po krotochwili Rzewuskiego, 
której premiera odbędzie się w poniedziałek, 
28 b. m., wejdzie na repertuar świetna kome- 
dya bohatersko-romantyczna Leona Lenza p. t. 
„Franbiszek Villon“. Rzecz to w guście Ro- 
standowskiego „Cyrana de Bergerac“, z którym 
może być śmiało w jednym rzędzie postawiona, 
pełna rozmachu, a przytem tak efektowna i z 
taką maestryą napisana, że wróżyć jej można 
długotrwałe powodzenie. „Franciszka Villon* 
wystawia teatr lwowski równocześnie z wiedeń- 
skim „Volkstheatrem*, który zapowiada go jako 
największą atrakcyę sezonu. Sztuką Lenza, wy- 
magająca wielkiego aparatu seenicznego, uka- 
że się na naszej scenie w bogatej i pełnej prze- 
pychu szacie zewnętrznej. Tytułowa rolę odtwo- 
rzy p. Nowacki, w rcli Ludwika XI. będzie 
miał świetne pole do popisu p. Fiitsche. „Fran- 
ciszka Villon“ przetłumaczył dia sceny lwow- 
skiej Adam Krajewski. Reżyseruje Jan Nowacki. 

Najbliższą premierą operetkową będzie 
wesoła i nadzwyczaj melodyjna operetka kom- 
bozytora węgierskiego Wiktora Jakobiego „Jar- 
mark na żony”, która grana jest z orromnem 
powodzeniem w Budapeszcie, a w obecnym se- 
zonie ukaże się na wszystkich scenach zagra- 
nicznych. Przedstawienie tej doskonałej operetki 
będzie także z tego względu niezwykłe, że przy 
pulpicie dyrygenta zasiądzie p. Anda Kitsch- 
manówna, która już w Wiedniu podczas swoich 
studyów dała się poznać jako niepospolita dy- 
rygentka, Reżyseruje Andrzej Lełewicz. 


Bevertuur teatru miejskiego 
we Lwowie. 


We wtorek, 22 października „Kuglarz“ , opera. 
We środę, 23 października „Szpieg“, sztuka. — 
We czwartek, 24 października „Kuglarz“, ope 
ra. — W piatek, 25 października, z powodu 
koncertu Urlusa, wyjatkowo o godz. 5 po po- 
łudniu po raz pierwszy „Grzegorz Dandin czyli 
uiąż pognębiony*, komedya w 3 aktach Molie- 
ra; przekład Tad. Żeleńskiego, z Ferd. Feldma- 
nem w roli tytułowej. Rozpocznie „Małżeństwo 
z musu“, komedya w 1 akcie Moliera, — W sv- 
bote, 25 października, o godz. pół do % po 
południn, dla młodzieży szkolnej, „Grube ryby“, 
komedya; o godz. pół do 8 wieczorem, po raz 
pierwszy w bieżącym sezonie, „Piękna Helena", 
opera komiczna w 5 aktach J. Offenbacha; z 
Felicya Brzeską w roli tytułowej i Andrzejem 
Lelewiczem w roli Menelaja. — W niedzielę, 
<7 października, o godzinie pół do 4 po połu- 
dniu, „Wawrzyny*, dramat; o godzinie pół do 
8 wieczorem, „Kuglarz“, opera, — W ponie- 
działek, 28 października, po raz pierwszy, (no- 
wość), „Kobiety, gra i wino*, krotochwila w 
8 aktach, napisał Stanisław hr. Rzewuski. Abo- 
nament nr. 8. 

Beportuar teatru miejskiego 
w Krakowie. 


We środę, dnia 23 października, „Ros- 
mersholm", sztuka, — We czwartek, 24 pa- 
ździernika, „Bęben*, komedya. — W piątek, 
25 października, teatr zamknięty. — W sobotę, 
26 października, Trylogia p. t. „Zygmunt Au- 
gust*, część I. „Królewski jedynak*, napisał 
Łucyan Rydel, — W niedzielę, 27 październi- 
ka, „Trzeba umrzeć, aby żyć“, krotochwiła. — 


napisał Lucyan Rydel. 


„RA prowa 


Przegląd prasy. 


Słowo Polskie z d. 2L października -- 
w artykule p. t. „Bądźmy sobą“ przestrząga 
społeczeństwo polskie, aby w obeenej sytus- 
cyi nie dało się użyć jako narzędzie i zwra- 
cs uwagę tych czynników, które spekuluju 
na łatwowierność tego społeczeństwa, że m: 
ono zwrócone oczy na ich robotę, aby nie 
dopuścić do nierozważnych kroków, zbała- 
muconaj przez ich podszepty garstki. W obe- 
cnej chwili trzeba nam się skupić i zjedno- 
czyć, wszystkie stronnictwa 1 partye powin- 
ny teraz pamiętać przedewszystkiem o wspól- 
nych zadaniach narodu, a organizacya naro- 
dowa powinna być jak najściślej skoncentro- 
wana. 

Czas z d. 21 października — zamie- 
szcza artykuł streszczający zapatrywania te- 
go organu na obecne zadania społeczeństwa 
polskiego w Austryi. Treść tego artykułu 
podał wczorajszy telegram z Krakowa. 

Głos Narodu z d. 22 października — 
w artykule p. t. „Groźna chwila“ zaleca wo- 
bee zdarzeń, których następstw nikt przewi- 
dzieć nie może, rozwagę i pracę organizu- 
cyjną oraz solidarność i staranie się o od- 
rodzenie ekonomiczne. Frazesy krzykaczy i 
pseudotrybunów — pisze Głos Narodu — 
wnoszących niezgodę społeczną, przygłuszyć 
powinien łoskot młotów i zgrzyt pił. Musi- 
my zwracać baczną uwagę na to, by nie u- 
żyto nas za narzędzie dla chwiłowej polityki 
nieznanego jutra. 


Sprawy miejskie, 


(brugie uchwały. — Kontrola opłat od 
piwa na teryturyum miejskiem. — Au- 
tomat do sprzedaży znaczków poczto- 
wych. — Bursa Tow. im. Dekerta dla 
terminatowów. — Walce parowy. — Na- 
bycie gruntu. — Konsensy budowlane. — 
Deklaracya ckstabulacyjna. — Rekur- 
sy. — Zatwierdzenie rachunków. — Pod- 
wyższenie ezyaszów za kramy i lawy w 
w miejskiej hali targowej przy placu 
Bernardyńskim. — Opłaty od psów. — 
Odprawy. — Emerytury). 


Prezydyum miejskie, wykonywniące funk- 
cye przysługujące Radzie miejskiej, na po- 
siedzeniu dnia 15 października powzięło na- 
stępujące uchwały: 

Drugie uchwały w sprawie odsią- 
pienia Wydziałowi krajowemu gruntu na Ze- 
laznej Wodzie pcd budowę szkoły eerami- 
cznej; w sprawie odstąpienia grunta w Rzę- 
śnie Polskiej pod prochownię, któr: ma być 
przeniesiona z Bogdanówki; w sprawie zmian 
ustawy o budowlach w górnym biegu rzeki 
Pełtwi i jej dopływów i w sprawie zacią- 
gnięcia krótko terminowej pożyczki 680.000 
kor. na zapłacenie reszty ceny kupna real- 
ności przy placu św. Ducha (kawiarnia Wie- 
deńska). 

Uchwalono oznajmić Wydziałowi kra- 
jowemu, że magistrat skłonny jest podjąć 
się kontroli opłat od piwa na tery- 
toryum miejskiem po za linią akcyzo- 
wą za roczny ryczałt 12.000 kor. 

Zezwolono dyrekcyi poczt na bezpłatne 
umieszczenie automatu do sprzedaży 
znaczków pocztowych na murze rā- 
tusza, 

Udzielono Towarzystwu iw. Dekerta bez- 
płatnie lokalu w realności przy ul. św. Zofii 
1 A. na bursę dla terminatorów na 
dalsze trzy lata do 15 sierpnia 1915. 

Uchwałono zamówić u firmy L. Ziele- 
niewski w Krakowie walec parowy, wagi 
19 tonn, za 21.500 kor., a wydatek pokryć 
z Ż-milionowego kredytu na budowę dróg. 

Uchwalono nabyć od Adolfa Merkla 
2 i pół sążni gruntu z realności jego 
przy ul. Nieniawskiej na rozszerzenie tej 
ulicy, a tytułem zamiany odstąpić mu 46 
sążni gruntu miejskiego przy ul. Lwiej przy- 
legającego z drugiej strony do powyższej re- 
alności, oraz uwolnić go od opłaty placo- 
wego. 

Udzielono dr. Emanuelow: Singerowi 
konsensu na budowę domu frontowego 
8-piętrowego od ut. Janowskiaj 3”, a 2-pię- 
trowego od ul. Świętokrzyskiej i przyjęto 
jego deklaracyę na bezpłatne odstąpienie 
skrawków gruntu dla regulacyi tych ulic. 

Udzielono Aleksandrowi i Jakóbowi Le- 
wiekim konsensu na rekonstrukcyę domu 
przy pl. Maryackim 10 i urządzenia nad 
chodnikiem oszklonego daszku z napisem 
„Kino* za roczny czynsz 50 kor. 

Zatwierdzono linię regulacyjną 
dla realności przy ul. Zółkiewskiej l. 23 i 
przyjęto deklaracyę co do bezpłatnego odstą- 
pienia gruntu na rozszerzenie tej ulicy, oraz 


zwolniono ją od opłaty za wykusz i kanało- 
wej, a odmówiono uwolnienia od opłaty pla- 
cowego. 

Uchwalono wydać Józefowi Duniezowi, 
właścielowi realności przy ulicy Pijarów 64 
deklaracyę ekstabulacyjną na wy- 
kreślenie służebności odprowadzania wody 
ściekowej. 

Nie uwzględniono rekursów : Julii Ro- 
senmanowej przeciw odmowie konsensu na 
dobudówkę w realności przy ul. Torosiewi- 
cza 8 przy murze granicznym; 

Fani Bardach przeciw odmowie zatwier- 
dzenia planów dodatkowych na urządzenia 
ubikacy! w suterenach domu przy ulicy Ka- 
sztelańskiej ; 

Fryderyki Kobakowej przeciw odmowie 
zatwierdzenia planów dodatkowych na 2 u- 
bikacye w suterenach domu na rogu ul. Ka- 
sztelańskiej i Niemcewicza ; 

Mendla Glanza przeciw odmowie uwol- 
nienia od opłaty kanałowej 678 kor. 


Zatwierdzono akt szkontrum 
drzewa w rewirze Sichów wraz z rachunka- 
mi ś. p. Niedzwieckiego, oraz zatwierdzono 
rachunki leśniczych miejskich ś.p. Niedźwie- 
ckiego, Winnickiego, Kirchofa i Wyszkow- 
skiego z wydatków w r. 1911 na koszta do- 
stawy drzewa opałowego i materyałowego do 
szkół miejskich. 

Zatwierdzono rachunki Józefa Ma- 
ciulskiego z zaliczki na wydatki kuchenne w 
aresztach miejskich, z zaliczki na koszta szu- 
pasowania, z zaliczki na wsparcia nadrożne 
dla szupasowych i zaliczki na wydatki drobne. 

Uchwalono podwyższyć czynsze 
za kramy i ławy w miejskiej hali targowej 
przy pl. Bernardyńskim od 1 stycznia 1918 
z 24 kor. na 80 kor, z 20 kor. na 24 kor., 
z 12 kor. na 14 kor., z 6 kor. na 8 kor. i 
z 4 kor. na 5 kor. 

Ustanowiono na rok 1918 opłaty od 
psów w dotychczasowej wysokości po 10 
kor. od sztuki. 

Uchwaluno wypłacić Albinowi Czecho- 
wiezowi, b. kierownikowi biura pośrednictwa 
sprzedaży bydła przy rzeźni miejskiej, od- 
prawę 2000 kor.; przyznano Maryi Nowi- 
ekiej. wdowie po komisarzu roanipulacyjnym, 
w miejsce daru z łaski odprawę, 700 kor. 

Przeniesiono w stan spoczynku st. re- 
spicyenta Ignacego Warzoszczaka z emerytu- 
rą 1280 kor., st. strażnika Jędrzeja Kiełba z 
emeryturą 824 kor. 88 hal, 

Przyjęto do wiadomości rezygnacyę 
strażnika Antoniego Porschki i przyznano 
mu odpruwę 650 kor., odmawiając przyzna- 
nia stałego zaopatrzenia; uwolniono z dniem 
31 paźdnernika b. r. ze służby Grzegorza 
Tominka, gajowego w Bryńcach zagórnych i 
przyznano mu dar z łkski, rocznie 860 kor. 


Z TEATRU. 


(„Szpieg* (La flambóe), sztuka w 8 sktach 
Henryka Kistemaeckers'a). 


Nie zawsze wielki sukces idzie w pa- 
rze z wartością dzieła — dwieście czy trzy- 
sta przedsiawień w Paryżu nie znawionuje 
jakiegoś nadzwyczajnego talentu, ale mimo 
wszystko trzeba być nielada majstrem kunsztu 
scenicznego, ażeby taki rekord osiągnąć; 
zwykła miernota tego nie zdobędzie, ekoćby 
nawet reklame stugębną się posługiwała. 
Przyznać należy bezsprzecznie, iż dzisiej to 
majsterstwo szeniczne posiedii najlepiej Fran- 
cuzi; każde pokolenie ich pissrzy dramaty- 


cznych ma swego Sardon — czasem nawet 
kilku — i nie da się tak datwo zepchnąć z 


zajętego w Europie stanowiska dominującego. 

W ostatnich latach wśród poważnych 
kompetentów o wzgiędy szerokich mas publi- 
czności wybił się na jedno z pierwszych 
miejsc Henryk Kisteimasckers; w całym sze- 
regu swoich utworów dramatycznych („l In- 
stinct*, „la Blessure“, „la Rivale*, „le Mar- 
chand de bonheur“) umiał poruszyć zaga- 
dnienia interesujące i przedstawić je w spo- 
sób oryginalny. Nie głębokością spostrzeżeń, 
ałe zgrabnem ujęciem kwestyi, nie znajomo- 
ścią duszy ludzkiej, ale spryinem podpatrze- 
niem cech charakteru, wreszcie nie polotem 
poetyckim, aie doskonajem opanowaniem fèk- 
tury scenicznej — zdobył sobie rozgłos a 
dziełom swoim zapewnił powodzenie, Na sztu- 
ce Kistemaeckers'a nikt nudzić się nie bę- 
dzie; zna on swoich słuchaczy i nie naduży- 
je ich cierpliwości, postera się tylko zacie- 
kawić, nieco wzruszyć i sukces przyjdzie nie- 
zawodny. Jeżeli nie wystarczy do obudzenia 
zajęcia sam problem psychologiczny lub ja- 
kaś kwestya społeczna — to do pomocy we- 
zwie się wówszas nutę patryotyczną — i czyż 
znajdzie się jaki widz oporny? 


„La flambée“ — niezupełnie trafnie 
zmienioną w przekładzie polskim na „Szpie- 
ga“ — nazwać można sztuką interesującą; 


budowa jej sceniczna jest prawie bez zarzutu, 
z wyjątkiem nieco przydługiej ekspozycyi. 
Historya pułkownika Felta, dyrektora wy- 
działu technicznego w ministerstwie wojny, 
który oplątany zdradnemi siećmi przez ban- 


i 


j kiera Glogaua staje nad brzegiem przepaści . ciągu koncentracya wojsk rossyj- 
moralnej i materyalnej — ale mimo wszyst- : skich w okolicach Karsu w wielkich roz- 
ko nie da się skusić, nie zdradzi kraju, ra- , mierach. 


czej szatana podstępnego udusi — otóż sama | 


ta historya bez innych komplikacyj byłaby 
już zajmującą; w tę oszowę wplótł jeszcze 
autor nici bardziej ją motające. Pułkownik 
ma żonę, piękną Monikę; ona go nienawidzi, 
bo w mężu widzi tyłko tyrana bezwzględne- 
go, nieugiętego — lecz w chwili strasznej, 
kiedy ten jej wyznaje swój czyn morderczy, 
budzi się w niej uczucie miłości i uwielbie- 
nia. Monika mężu nie opuści — razem z nim 
zginie lub go ocali, a do ocalenia przyczyni 
się jej niedoszły kochanek, zrazu wróg Felta, 
a potem jego obrońca: płomienne słowo po- 
święcenia się dla ojczyzny zespoliło tę trójeę 
przeciwko sobie walczącą. W misterny spo- 
sób igra autor z najeżonemi trudnościami, 
jak rozwiązać sytuacye; w żywym dyalogu, 
pełnym finezyi, rozstrzyga kwestre — nie 


I 


Pet. Agencya zaprzeczyła tym wiado- 
mościom, a Porta, jak dzienniki tureckie do- 
noszą za pośrednictwem ambasadora tu- 
reckiego w Petersburgu otrzymała od rządu 
rossyjskiego zadowalające wyj-Śnienia co do 
zarządzeń wojstowych na granicy turecko- 
rossyjskiej. 
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Wiedeń, 22 października, Posiedzenie 


wchodźmy bliżej, czy to rozstrzygnięcie jest į Izby posłów rozpoczęło się kilka minut po 
należycie umotywowane, czy też zrobione dla | godz. 11. W chwili, gdy członkowie gabinetu 


większego efektu scenicznego. Również nie 
badajmy, czy psychologia tychże postaci jest 
trafna, czy są to ludzie prawdziwi, z życia. 
ze świata, czy też zgrabnie ociosani bohate- 
rowie, wylęgli w fantazyi autora. Zaprzeczyć 
jednak nie można, że oni interesują, że nawet 
wzruszają, szczególnie, jeżeli role są w rę- 
kach dobrych aktorów. Bo to jest cecha cka- 
rakterystyczną twórczości p. Kistemseckers'a, 
że pamięta o wykonawcach swych sztuk i 
daje im pole do popisu. 

Teatr to moloch, co pożera codzienni: 
ofiary — nie wdajemy się więc w krytyczną 
ocenę wartości dramatu p. Kistemaeskersa; 
utonie on w fali zapomnienia i w dziejach 
literatury dramatycznej nie będzie zapisany 
na karcie bonorowei. Nie odmawiajmy mu 
jednak prawa bytu: dla sceny stanowi 
„Szpieg gratkę melada, zwłaszcza jeśli n:o- 
żna powierzyć role główne dobrym artystom. 
Wczoraj pułkownikiem Feltem był p. Zelazow- 
ski, a piękną Monikę grała pani Siemaszko- 
wa; ich niezwykła rutyna ani na chwilę nie 
zawiodła — wielką scenę w akcie drugim 
odegrali wspaniale. Wszystkie inne role — 
to drugorzędne; wykonane były steran ie 
przez panów: Feldmana, Hierowskiego, Ja- 
worskiego, Frączkowskiego, F adena i Ratsch- 
kę. Z pań brały udzim panie: Borkowska, 
Herburtowa i Miłosz; wywiązały się % zada 
nia poprawnie. Teatr był pełny i publiczność 
dawała żywy wyraz swemu zadowolsniu — 
wątpić nie chcę, że głównie z powodu do- 


skonałej gry dwojga bohaterów. Gbr. 
OSTATNIA POCZTA. 


= Najj. Pan przyjął wezorzj wiel- 

kiego Mistrza Zakonu maliańskiego ks, Hen- 
ryka Liechtensteina r» osobne posłuchzriu 
i wysłuchał jego sp.owozdznia o wysłaniu 
oddziału sanitarnego „6 Bałkan. 
P. Minister spraw «m zranicznych 
hr. Berchtold przytyż do Pry. Dworzee 
był udekorowany. Na powitanie zjawiś się 
markiz di Sza Giuliano, adjutant króla ı wielu 
posłów i dygnitarzy, 

= Wezoraj P. Prezydent Mivisirów hr. 
Stürgkh odbył konferencyę z Prezese:n 
Izby posłów dr.zylvestrem. Konferencya od- 
nosiła się do programu pracy Rady państwa. 

== Dzienniki czeskie donoszą, że dr. 
Fiedler zrezygnował z przewodnietwa w klu- 
bie czeskim Rady państwa. Powodem 
jego ustąpienia jest okoliczność, ża narodowi 
sowyaliści, nie zawiadomiwszy posłów Czo- 
skich, usunęli się z klubu. Ponieważ obecnie 
agraryusze rozporządzają więtszością */;. Mają 
więc prawo do prezesury, Na prezesa klubu 
upatrzony jest poseł Udrżal, 

== W Daily Tel. ogłasza znany publi- 
cysta Dillon szczegóły traktuturossyjsko- 
francuskiego. Dillon kategorycznie prze- 
czy doniesieniu prasy francuskiej, jakoby 
w tym traktacie wyłączono wyraźnie kwe- 
styę wschodnią z zakresu sojuszu. Istnieje 
wprawdzie tam klauzula, uprawniająca jedną 
stronę do niewzięcia udziału w operacyach 
wojennych, lecz klauzula ta jest natury ety- 
cznej a nie geograficznej, 

Póki Sazonow i Poincarć pozostaną na 
swoich stanowiskach, mniema Dillon, we 
Francji, a więc i w Europie niema powodu 
obawiać się zaburzenia pokoju. 

W paryskich sferach finansowych mó- 
wią o olbrzymiej pożyezce około miliarda 
franków, którą rząd włoski zamierza emito- 
wać na rynku francuskim. 

= Kedyw egipski przybył do Bu- 
karesztu automobilem z Wiednia i udał się 
Sinaia do królewstwa rumuńskich. 
Ruwuńska półurzędowa poka do- 
nosi, że C ar;p, przewodniczący partyi kon- 
serwatywnej, podał się do dymisyi, gdyż 
przekonania nie pozwalają mu wziąć udziału 
w akcyi około utworzenia gabinetu koalicyj- 
nego. 

== Portę w wysokim stopniu zaniepo- 
koiły wiadomości, że odbywa się w dalszym 
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wchodzili do sali, czescy radykalni posłowie 
wznieśli okrzyk „Precz z Hochenburgerem!* 

Pizewodziczący poświęcił wspomnienie 
pośmiertne p. Schiingsrowi, poczem odebrał 
ślubowanie poselskie od dwu nowych posłów. 

P. Prezes gabinetu hr. Stūrgkh przed- 
stawił nowych ezłonków gabinetu, PP, Miu- 
nistrów handlu Sehusiera i rolnictwa Zen- 
kers, 

W tej chwili czesey radykali poczęli 
ponownie krzyczeć: „Abzug Hochecburger!* 

Po odczytaniu wniosków i iuterpelacyj, 
udzielił Przewodniczący głosu P. Ministrowi 
skarbu Zaleskiemu, który przedźożył bu- 
dżet na rok 1918, 

Przekładzjąc budżet, wygłosił Pan Mi- 
nister skarbu Zaleski exposé, w którem zwró- 
cif przedewszystkiem uwagę Izby na to, że 
budżet przekroczył granicę trzeciego miliar- 
da. Następnie wykazał P. Minister cyfrowo, 
że zadłużenie Państwa wzrosło o 184 milio- 
nów, a zatem Rząd z upoważnienia do pod- 
jęcia pożyczki 410 milionów skorzystał do- 
tychczas jedynie do kwoty 134 milionów, — 
P. Minister powołał się dalej na zasady, 
które ubiegłego roku w Izbie wyłuszczył, a 
które Izba aprobowsła i położył nacisk na 
to, że stara? się zapotrzebowanie kredytu, o 
He możności zmniejszyć, by zapobiedz wzro- 
stowi długu państwowego. 


Wiedeń, 22 ysździernika. Socyalisty- 
cziy poseł Schlinger umarł na zapalenie śle- 
pej kiszki. 

Nerajero, 22 października.  Wezoraj 
rano wyjechało ztąd 70 Arnaatów, podda- 
nych tureckich, do szeregów. ŻZegnało ich 
około 2000 musułrianów, przyczem wznoszo- 
no okrzyki na cześć Najj, Pana i sustana. 


Petersburg, 22 psździernika. Słowisń- 
skie Tow. dohkreczynności wydało bankieś na 
cześć kułgarskiego ministra Lu:kanowa. Lut- 
kaaów w toaście zaznaczył, że Słowianie bał- 
kańscy prowadzą tersz dalej dzieło rozpoczęte 
przez Rossyę. Solidarność jest wśród iudów 
bsłkeńskieh barda silna, mowca ma więc 
nadzieję, że pokona wszystkie trudności. Po- 
moc Rossyi będzie dopiero potrzebna po u- 
kończeniu wojny, gdy wyłenią się trudności 
dyslomatyczn», Misster wzniósł toast na 
cześć csra, zagrino hymn carski i wznv$z0- 
no okrzyki na cześć e:r3. Inni mowcey za- 
znaczali symputyę wszystkich warstw udno- 
ści rossyjskiej dlx heroicznej walki ludów 
stowiańszich c wolacść, Inny mowca pod- 
niósł, że należy rozróżnisć między Rossyą 
ofisysiną a ludowa. Ta ostatnia pierwsza wy 
swobodził: Siowien i podpisała traktit ber- 
liński. Nie wystarczy objawiać symwpatyi sło- 
wem, trzeba także umiać usunąć ręce nie- 
czyste, które starają się vozhasić Słowian 
owoców ich zwycię twa 

Petersburg, 22 poździernika. Jutro i 
pojutrze wyjeżdżają ztąd, z Moskwy i Kijo- 
wa oddziały Czerwonego Krzyża na Bałizan. 


Na Bałkanach. 


. Frankfurt, 22 październiku. Do Frank- 
furter tg. donoszą z Xoustantynopola. %e 
na koje. angielskiej z Smyrny do Aidiu wy- 
kojei” się i Spadł z kilkunastometrowego na- 
sypu pociąg z wojskiem. 

Prawie cały personal kolejowy padł 
ofiarą katastrofy. Zginęto 200 żołnierzy, a 
200 innych jest ciężko rannych. 

Konstantynopol, 22 października, Mi- 
nisterstwo wojny ogłasza następujące oświad- 
czanie z dnia 21 b. m.: 

Dziś przed południem z floty naszej, 
która przebywała koło Kawarny, na północ 
od Warny, chciano wysizć łódź z parlamen- 
taryuszami. Dostrzegłszy to, kampania nie- 
przyjacielska otworzyła nagle ogień z dwu 
dział, na co nasza flota odpowiedziała ogniem, 
Budynek wojskowy w Kawarna został zni- 
szczony, Bułgarzy poczęli uciekać. Łódź nie- 
uszkodzona wróciła. Flota turecka udała się 


następnie do Warny; z fortów tego portu 
dano ognia, na który Turcy odpowiedzieli. 
Ostrze!liwanie trwa daler 

Konstantynopol, 22 października, Ofi- 
cyalnie ogłaszają: Ponieważ komen1:nt od- 
działu tureckiego stwierdził, że wojsko buł- 
garskie koło Hanlar nad granieą bułgarska 
przebywa w miejscu niedostępnem, zwiódł 
więc nieprzyjaciela pozornym odwrotem i 
zwabiwłzy Bułgarów na ziemię turecką, 
znienacka napadł na nich. Nieprzyjaciel zo- 
stał zdziesiątkowany. Turcy zdobyli 2 działa, 

Konstantynopol, 22 października, Are- 
sztowano i oddano pod sąd wojenny 7 Buł- 
garów, którzy usiłowali zniszczyć połączenie 
telegraficzne koło Kumanowo. 

Koustautyaopol, 22 października, Mi- 
nister wojny donosi, że gros armii serbskiej 
i tureckie; nie zetknęły się jeszcze z sobą. 

Konstantynopol, 22 października Ubie- 
głaj nocy przewieziono eks-sułtaaa Abdula 
Hamida do Konstantynopola i umieszczono 
go w stsryia pałacu obok spalonego parla- 
mentu. 

Konstantynopol, 22 pażdziernika. 
Alemdar dowiaduje się, że Albańczycy zajęli 
Kurszumlije. Kolumna ochotników albańskich 
przeszła przez granicę na południe od Kru- 
szewaczu, zniszczyła kilka wsi serbskich i 
połączyła się koło Kurszumlije z kolumną 
Hassan beya. To samo pismo donosi, że flo- 
ta tureska demoustrowaia także koło Burgas, 

Walki koło Elassona trwają dalej. Po- 
legło 1500 Greków. Również walka pomię- 
dzy Turkami a Bułgarami toczy się dalej 
koło Carewa i Palanki. 

Ateny, 22 października. Walka o Elas- 
sonę była bardzo zacięta i trwała kilka go- 
dzin. Wojskiem greckiem dowodził następca 
tronu. Turey zajęli pozycyę na wzgórzach 
północnych, zkąd bombardowali Greków do 
godz. 12. Następnie przyszło do walki kara- 
binowej. Turcy pobici cofnęli się do Saran- 
toporo. 

Ateny, 22 października, Po przyjęciu 
wszystkich rządowych przedłożeń przerwała 
Izba poselska swoje prace, 

Ateny, 22 października. Turcy cofają 
się w nieładzia do Serfidżi, Greckie wojsko 
w Epirze zajęło wyżyny, panujące nad Gri- 
bowem i wzgórza Kseronani. 

Ateny, 22 pażdziernika, Greckie wojska 
zajęły Diskata. Turcy uciekli w popłochu do 
Serfidżi. Grecy ścigają ich. Uciekając z Ellas- 
sony, zostawili Turcy w tem mieście kasę 
sztabu inżynieryi, milion nabojów, dwa wozy 
amunicyi. Greecy żołnierze zbierali na uli- 
cach porzucone namioty, narzędzia inżynier- 
skie, uniformy, W pierwszych dniach poległo 
22 żołnierzy greckich, w tem trzech oficerów, 
a rannych było 75. 

Ateny, 22 października. Podobnie jak 
Bułgarya, protestuje i Grecya przeciwko bom- 
bardowaniu przez Turków niewarownego mia- 
sta Kawarna, co sprzeciwia się prawu mię- 
dzynarodowemu. Opinia publiczna jest tem 
waburzona, tembardziej, że ludność Kawarny 
jest grecka. 


Xeiegrafowony żur: wiedeński. 

Wiedeń, 22 października 1912, Asminię- 
(Scaiuiscuwyse). Godzina Ź ramit 
p). Akese austrysekiego Zakładu kredytc- 
«e 601—, śkwyę węgierskiego Zakładu 
«redytowego "19'—,  Akcye Anglobanku 
31450, keye uiosbuiku 56750, Akcye 


Linderhenku 47925, Akcye Bankverelnw 
501'—, keye Bodencredii 1182'—, Akcye 
Banku  nigoteczaego 


646'—, 
panstwowych 668—, Akcye 
5 10450, Ascye kolej Kite. 
Axeye kolei Północzej 4740: — 

ye «olai ezerniowieckie, 505'—, AKGye 
aiymy 984 —, akcye Rima Muraayi 718-—, 
treya praskiego fowarzystwa żelaz, 8448—, 
akcye Fabryki broni 1014—, Akcye Ture- 
ie ty.oniowe 879—', Akcye Galicyjski - 
ekiagpo Towarzystwa naftowego 788 —, 
Uudgacye węgierskiej indemnizacy; —'—, 
enta majowa 8485, Austryacka Renta ko- 
ronoxa 8490, Węgierska Renta koronowa 
84 30, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 8450, 4 pre. Listy i „ku 
uipotesznego 88'—, 4 i pół pi: Listy Ban- 
gu kipotetcznego 98-75, 5-p.- Listy Banka 
bipcieeznego —'-—, $-pre. Listy Banku kra- 
jowego 80'—, 4 i pół pre. Listy Banku 
kiajowego 90'/5, procentowe iialicyjskie 
obligacye propinacyjne 96—, 4-pre. Gəli- 
syjsku pożyczka krajowa z 1893 r. 86 —. 
t-pre. pożyczka m. Lwowa 91:25, Losy iure- 
ekie 218'25, Marki 117:87, Rubsi 25475, 
5-pre. Mossyjsks pożyczka z r. 1906 — —, 
Akcye praskiego Banku kredytowego (płaco- 
20) —'—. Skoda 720'—, Pożyczka miasta 
Gęakowa 1208 85*—, Galicyjski Rank ziem- 
ski 98—, Powszechny Bank deprzytowy 
520—, Bułgary ——, 


Odpowiedzialny redaktor: 
Adam Krechowiecki. 


NADESŁANE. 


Sala Tow, Muzycznego we Lwowie, 
We środę, 23 października 1912 


wystąpi z koncertem 


karol Jórn 


Tenor bohaterski Opery Królewskiej i Metropolitan 
w Nowym Yorku ze współudziałem pianisty 


Willy Klassen 


profesora konserwatoryum we Wieduiu. 
Poczatek o godzinie 8 wieczorem. 
Bilety wcześniej do nabycia w księgarni 
Gubxynowicza i Syna (Plac Kapitulny). 


ar sipem = game 4 > Aa ama 


Marya Białecka. 


Kurs rysunku i malarstwa. Osołny kurs dziecinny 
KALECZA 6. 


Y do wagonów sy- 
BILE pialnych w kraju 
dy eea zagranicą 


wydaje Biuro miastowe 
C. k. Kolei Państwowych we Lwowie 
St Sokołowskiego (Pasaż Hausmana 9) 


ebecnie 
ul. Jagiellońska Nr. 3. 
— 234, — Telefon — 234. — 
Adres NE PU ŻE 


6 


„HELIO 


37 ARTYSTYCZNY 
przy ulicy Grodeckiej 2. 
Przedstawienia codziennie 
od godz. 4 do i0. 


eny miejsc: 30 h., 50 h. i 


PWR 


1 kor. 


Wzisiejszy program: 
1. Rezoluina kobietka. Humoreska, — 
2. Fiordy norweskie. Natura. — 8 Do- 


"bra rada. Farsa. — 4. Chiromauneya. 


% 


Sztuka z życia w 2 aktach. 5. 
Dziennik Gaumont. Najnowsze aktual- 
ności. 6 Ogrody paryskie. Obraz 
pięknie kolorowany. — 7. Atak z 


chmur. Farsa amerykańska 


a KINOTEATR poz 


bronisiawa Gudziewiczówa 
młaścicielka koncesyencwanego SALONU 
MÓD (Lwów, Kochanowskiego 5), po- 
wróciwszy Z Krynicy, wykonuje wszel- 
kie reboty w zakres modniarstwa wcho- 
Gzące po najtańszych cenach, polecając 
się względem Kashawej P. T. Publi- 
€ZROŚCI, 
WIT PEN ZZENY WYONCZZEZEZ TEPRO BER NZCEZP ZAK a 


paea, 
ai zmniej 


Przyjechali do Lwowa 
dma Ż4 peździernika 1942. 
Hote! George'a. Pp.: A. hr. Zamoyski 
z Wysocka, L. Podlewsi.i z Uzern:lowa, W. 
Po:eński z Radik, A. Bocheński z Ponikwy. 
Hotei „pod 3 murzynami“. P. O, Kintzi 
z Nowosiółki 
Hotel Wiktoria. 


P. K Jampolski z 


Bó weza, 
Hotsl Europejski. Pp.: A. Bohdan z 
Kutkorza, 6S. hr. Jabłonowski z Popowiec, 


SĘ Ronai owski z Horożanki. 


Koronowa waluta. płacą żądają | Koronowa waluta, płacą żądają 
CENNIK Kurs giełdy wiedeńskiej. m > pie O e x... I. Losy (za sztukę). 
4 pr ; ; £ 
IZBY HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ. dnia 19 października 1912. Kol. Arcyks Rudolfa (Salzkamner- Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. 28—  32— 
3 r k gut) za 400 M. 4 pr. . . . . 108— 109— | Zakł, kred. dla handl. ARE 100złr. 482— 494*— 
Lwów, dnia 22 października 1912. A, Ogólny dług państwa. płacą żądają Clary 40 złr. m. k. . w b= "zillue= 
p » Á krajów korony węgierskiej). P zk ta Lubl 90 ł 67-— ROME 
Waluta koronowa | Jednolity dł enina D. Dług państwa (kraj y wes J ożyczka miasta any złr. > 78 
płacą  żadają naj ILa pańswa PA an a 85:— 85-20 | Węg. złota renta 4 pr. 10450 104*70 | Czerwonego Krzyża austr. ow. 10 zdr. 50:50 56:50 
1. Akcye ża sztukę, styczeń- -lipiec . 85:— 85:20 n » w wal. kor. 4 pr. 8470 84:90 T % d A k w: goa 4 4 TE m 
(bez kuponu bieżącego) Jednolity dług państwa w srebrze „ poż.prem.za100 zł. (200 kor.) 408— 420— | Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 zir. uć — 
Banku hip. galie: po 200 zł.w.a. 648— 658—-| uty-siexpień . 8 JĄ 9a go "| OWE zc 0 J. Akcje Bankó tuk 
Banin ETE, neea AE kwiecień- -październik © 8820 8840 » obl. pr. regul. Cisy 4 pre. . 28450 29650 e Akcye Banków (za sztukę), 
AT. PEŁ a ao » a EE R '4 pre. 1540— 1605:— E. Obli ind : Banku Anglo-Austr. 240 kor. . 81750 318:50 
RA CZPni o wosddassy= 00 » „ 1860 po 100zł. 4 pre. . . 438— 450— igacye indemnizacyjne. Gal. banku dla han. i przem. 200 złr. 409— 411— 
; 3 p 2. „on po ż JES: 512:— = egier za 100 z TO: „Lr 0 Gago 5: 86:10 | Pesz anku handlu i przem. . 3720:— 3750— 
OO Zaw TEA P 514 524 1864 100 zł 612 624 W 1 t. 4p 85:10 310 | Peszt. Banku handlu i p 372 
Fabryki wagonów w Sunóku po » „ 1864 po 50 zł. . 3100— 322— Kroacji Slawonii o6 2. 6 8750 —— raj Ró są handlu 500 złr. 608:25 60925 
H : A ; g anku kredyt. 200 złr. . 796— 79T— 
W kun Ea %: 5 B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa F. Inne publiczne pożyczki. Dire austr. tow. nid 400 kor, 733 — 735 — 
HI. Listy zastawne za 100 koron. zent h krajów kor ; . reg. ju z r. . 100— —:— j Gal. banku hip. 200 złr. . . . . 655— 660— 
y wn a 5 ron reprezentowanych krajów koronnych) Poż rog pona ZEN 1878 863 bs 00 Banku dla krajów koronnych 200 zł 48850 489-50 
(bez kuponu bieżącego) Poz. kraj, Bukowiny z r. 1898 lo ) 
j 2 Austr. renta złota wolna od podatku za 200 kor. 4 pre. . . 6 85— STE „  Austro-węg. 1400 kor. . 2061— 2071 — 
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo- za 100 zł. 4 pr.. . 109— 10920 | Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pra. 85—  86— „Związku (Unionbank) 200 zł 56 5IT— 
sował z 10 pr. prem. . . —:—  —— | Austr. renta w wal. kor. wolna od Gal. obl. prop. z roku 1889 4 pre. 96— .97— | Czeskiego banku związkowego 100zł. 27%1:— 272— 
Banku się, a * 4|ą A w. a. los Ski Diso podatku 4 pr. . . . c 85— 8520| Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 Zivnostenska banka 100 złr. 26550 26650 
Ą 4 pre. =p 5 
Banku "hip. 2 gal. 4 „pra. w. a. los |. C. Obligacye kolejowe. Posey prem. "za 100 fr. 2 pre. . 95— 105— K. Akcye przedsiębiorstw transportowych. 
Bońka krnje Aa r w.a.losw5lI. 9530  96-— | Mol. Areyks. Albrechta za 100 A 8475 8575| Tureckie obl. prem. kol. za 400 fr. 218:— 221—| Bukow. kolei lok. akc. pierw. 200 złr. 439— 445'— 
Banku kraj. 4 „p w. 8. los w 57 1. 85— 85:70 Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne p ake, zakład. 200 złr. 410:— 420:— 
Banku gal. ziem. kred. 4ta pr. 601. 97 — 97:70 od podatku za 100 zł. ep ; 10490 105:90 y A 100 Ar PA y f Austr. Tow. żegi. na Dunaju 500 zł. nk. 1156:— 1166'— 
Baku eal dla edia i drzani Kol. Cesarza Franciszka Józefa za m P Koigi ae Ces. Werd. 1000 złr. mk. . 4750— 4770:— 
E za ie pr. 60 1 96-50 97.29 | 100 zł. 5/4 pr. 106:60 10760 | Austr. zakł. obl. prem. z r. 1880 3 pr. 216— 288:— wów-Bełzec (ake. pierw.) 200 zł 885— 390— 
BBN A onkuhiodeozniwii ów - 97 — 97-79 | Kol. Karola Ludwika ` po ` 200 zł. mk. 1889 3 pr. 248— 255'— „  Lwów-Qzerniowce-Jassy200 zł. 51%:— 528— 
sj Mow e. nien. DAE |  (ostempl. akcye). . 85-—-  86-— | Banku Galicyjskiego dla handlu i -|  „  Lwów-Kleparów-Jaworów lokal. 
M p 95- Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron. przemysłu 4/4 pre. 60 l. . . . 9675 9775 %0 kor . «+ „ . 3 Są 205—005— 
m Cea R, dó sę c wolne at, odatku 4 pr.. . . . 85b—  86—| Bukow. zakład kred. ziem. los 5 pr. 9870 9970 
pak a GLi, A ziem. 4 pre. los 9070  ——| Eol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. Gal. Tow. kr. ziem. Pa ik BAL. am AE L. Akcye przedsiębiorstw przemysłowych. 
3 í = = s r. lo j zi 
1) Tow. kredyt. gal. ziem. 4 pr. 59, pr. (ostempl. akcye). . . . 428 432 ae 4 ne starsze. 96:20 9720| Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złr. 95725 95825 
los w 561. . . . . . . 8480 85:50 Obligacyo pierwszeństwa (kolejowe). Banku gal. ziem. kred. 4t) a pr 601. 96— 91— Prag. Tow, żelamn, AE obok e IB 
PO "75 w a == = 
HL. Obligi za 100 koron. Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 10180 103-50 | ŚW ake, b. hip. UB Bi Pr aa PAMIR a węch 70 zł „. 8-1 2002 
(bez kuponu bieżącego) Kol. ACE jach N 306, loco 120757 aj JE 60 l 4 pr. . . 88—  89-— | Galic. karpae. naft. Tow. BOU kor. . 770:— 180*— 
Galic. fund. propin. 4 E + » e  96— 9670) 5000 zł. 4 8125 8825 Banku kraj, dla Galicyi i Lodomeryi 1 E Peacy EL , AE M 
Bukow. fund. propin. 5 pr. —— —— | Kol. kli p e IEBŃ ZE Atla pr. 513/, lat zwrotne : 9575 9675) Tur. zarz. tytoniow. 500 franków 292 — 296— 
on Panin kraje “p Agr. B em.) R AE 400 kor. 4 pr. i 8775 8875 ej AC wada komun. 3 B dd M. Weksle. 
omun. Banku kra r. (3 em. ; 420 7 emisya a pr 3749 Ki 
kolej. lokal. BE sg pak A 8420 paw „lokalnej za 400 s425 85-25 | Banku kr. obl. kol. żel. 57% 1. tpr. 83:— 84&—]| Niemieckie Banki. . . . . . 11787} 11801: 
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1898 870 8540 Kol. „północnej „e Ferdynanda GR Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. 92-60 93: 60 Włoskie Banki . . gą 0 482 ją 9497 (a 
45 f, 4 pr. z r. 1908 8350 8420 1886, 4 pre. 93-30 9430 D A 50 latw.k. 4. pr. 93:80 94:80 | Londyn za 10 funt. szt. 4 pre. .  2616'ją 2420x 
3) „ miasta Lwowa 4 pr. . aj OEM Kol. oi och ces. Ferdynanda em. R da? Mer ga W00 00 OE IO IE 
5 Ge 86:20 86-90 z r. 1887, 4 pre. (ur.) . . . 9435 95:35 H. Obiigacye z prawem pierwszeństwa Petersburg za 100 rubli 4:j, pre. 25450 255-50 
A ? EE 2 0 86— 8470| Kol. północnej, ces. Ferdynanda e, wpn za 100 zł. nom. Szwajcarskie Banki . . . . . 9540 9560 
z r. 1887, 4 pre. 9485  95-35| Kolej Lwów-Czern. pea z r. 1884 
IY. "a Kol. północnej ces. Ferdynanda em. za 300 zły. . . . 19:50 8050 sama 
Dukat cesarski . . . o . 11:43 11-55 z r. 1888, 4 pre . . . . . . 9360 9460| Kolej Lwów Ozerniowce z r. 1884 za Dukat cesarski . . . 11:46 11:49 
20 frankówka. . „ „1922 1937| gol. północnej ces. Ferdynanda em. 200 złr. 5 8470 8570 | Austr.-węg. 8 guld. złota moneta . —— = 
100 rubli rossyjskich srebrnych . 252—  254— z r. 1891, 4 pre. . . . . . . 946—  95—| Weg. gal. a "ob 1870 na 200 złr. 20-frankówka . . . . « . « 1922 19:24 
100 , owe 25430 25550 | Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 5 pre. . . 99-75 100:75| 20-markówka . J gao 4 23:58 23:68 
100 marek niemieckie > © o o  JUYGÓW date z.r. 1898, 4 pre. 94—  95— | Tow żegl. par. po Dunaju a 400 Rossyjski ółimperyał sA a —'— 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. i 10.000 m. 4 pre. z r. 188% 11315 11415) Niem. banknoty za 100 marek 1T 8TA/, 118:071/ą 
1) Kupony opłacają 1:/4%/, podatek rentowy. z r. 1904, 4 pre. 93:35 9435| Tow. żeglugi parow. po Dunaju em. Włoskie Honing za A lir . 9460 9495 
2) Kupony opłacają 20/, podatek rentowy. Kol. galic. Karola Ludwika 4 pre. 87:30 8880| z r. 1886 4 pre. 20. ELŻ750PAAGS:507 Ruble : SE 25425  255— 
HOT PZ CLAIM ORANY ZOE 2) AS OAZA WTORKI AN: ET TA ZAW O AARICIA NANA OD EAA PIK WYZEJ ACC L RAMIE DRAKE AEN KIEJ KOSY USA 2 7 WA DOTA ATN - — „KLOC ROCK ZR 
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Licytacye. 


L. cz. E. I. 159/10 (72) (18098 2—3) 
Bi. lieytacyjny. 


Na żądanie Władysława Gozdowskiego | dowi „eźaomocnize (o dor 


zastąpionego przez adw. dr. Schnecka, odbę- 
dzie: się dnia £ grudnia 1912 o godzinie 10 30 
przed południem w sądzie niżej wymienio 
nym, w biurze Nr. T licytacya realnośa obj. 
iwh. 229 ks. gr. dz. IM. gm. m. Lwowa 
wraz z przynaieżnościami, składającemi Be | 
z drabin, żłobów, pumpy i drzew. 

Nieruchomość ta wystawiona na lieyta- | 
cyę. jest ocenioną na 15 646 kor. 85 hal, 
pe a zsś na 113 ker. 50 hal. 

Sajnit sza cena wynosi 7879 kor. 9214 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warnaki iicytacyjne, i odnoszące do tej 
nieruchorcości dokumenta, (wycizg katastral- 
ny, wysiąg tabularny, protozoły ocenienia 
i t. d.), może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w S4- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. Il. 

(Takie pisa, wobe? ktorych min 
sza lizytneya byłaby niadopuszezalną, należy 
zgłosić do zadu najpóźniej przy Wyznaczo- 
nęka terminie liertaczjnym, inaczej roszcze- 
mia tego rodzaju e0 do amoj nieruchomości 
nie mogłyby być już ze ezutkiem podar- 
S7052. 

te escby, dia których jakie prawa lut 
ciężary na powyńśszej mieriehomości bgd: 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępe- 


wania To iacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli mie mieszkają w okręgu sądu 

ikej wymienionego i nie wskażą tamuż są- 


open W MoGhińia 


sia 4amiakzkałegi 
C. k. Sąd powiatowy, S. L, Odaział II. 
Lwów, duia 4 paź! duiermika 1912. 


f tz. E, 1233/12 (5) (13151 2—3) 
Edikt licytacyjny. 

Na żądanie H»leny Jadwigi Róg w Woj- 
niłowie. odbędzie się dsia 14 listopada 1912 
[o godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 

wymienionym, w tiurze Nr. JL lieytacya: 

i. realności lh. 116 i połów real- 
ności, 

2. lwh 270 i 

3. iwh. 271 gminy Protesy wraz « rzy- 
nateżnościami, składającemi się z budynków 
gospodz.rexych. 

Nieruchomości wystawiona na licztacyę, 


są ocenions: 1. na 38430 kor, 2. na 1375 
kor, 8. na 20 kor., przynaleźności zaś na 
1000 kor. 


Najniższa cena wynosi: ad 1. z przy- 
należn ściami 2286 kor. 67 hal, ad 2. 9:6 
kor. 66 hal., ad 3. 18 kor. 82 hal., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Akta przejrzeć można w tut. sądzie, 
Oddz. II. 

Takie prawa, wobeg 
s25 licgtacya byżaby niedopuszessiną, należy 


których niniej - 


zełosić do sątlu najpóżniej przy WyAuaczo 
„ym terminie licytecyjnym, imaeezej roszex8- 
pie tego rodzaju co dc samel ziernehomoścć 
Rie mogzyby być już se skułkiem pedro” 
Sz0Re. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
Sp na powyższych nieruchomościach i aai 
skecnie juź istnieją, bądź w poku Postępowa mia 
eytacyjuage Ca zawisdaniane będą © 
śnie a wydzrzeziach tego postępowania je. 
dynie przes przybicie na tablicy sądowej: 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą semu sądowi pet 
nomotnika do doręczeń, w siedzibie sąd 
ZamieszkniagU 

k. Sąd powiatowy. Oddział II. 

Żurawno, d dnia 10 października 1912. 


L. cz, E. 888/12 (5) 
Edyki lieytacyjcy 

Dnia 30 października 1912 gadainie 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 2 odbędzie się lieytacya: 

1. realności Ivh. 541, 

2. lwh. 543 gm. Petryłów, 

3. połowy lwh. 245, 

4. połowy lwh. 111, 

5. całej realności lwh. 61, 

6. Iwh. 172, 

7. lwh. 274. gm Nowosiółża. 

Nieruchomości te wystawione na leyta- 
cyę, są ocenione na: ad 1. 770 kor., ad 2. 
760 kor., ad 3.50 kor., 
5200 kor., ad 6. 100 kor., ad 


(13090 2—3) 


7. 6v0 kor. 


sd 4 210 kor., ad 5. 


Najniższa cena wynosi: ad 1 515 xor., 
ad 2. 510 kor., ad 8. 85 kor., ad 4. 140 
kor., ad 5. 3470 kor., ad 6 70 kor, ad 7. 
400 kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio- 


nym. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Tłumacz, dnia 19 sierpnia 1912. 


L. cz E. 1082/12 (5) (13066 2—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Mojze:za Meiselesa, odbę- 

się dnia 19 listopada 1912 e godzinie 


dzie 


110 przed południem w sądzie niżej wymienio- 


nym, w biurze Ñr. 2 licytazya realności obj. 
Iwh. 95 ks. gr. gm Busk. 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyę, jest ccemioną na 6800 kor. 

Najniższ: cena wynosi 3400 koron, po- 
nizej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku 

Warunki iicytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenia, może każdy mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2. 

C. k Sąd powiatowy, Oddział II. 

Busk, dnia 23 września 1912. 
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L. 22.240/912 (13099 2—38) 


Obwieszczenie. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Nowym Sączu rozpisuje II. publiczną licylacyę 
w celu wydzierżawienia psawa poboru podatku spożywczego od mięsa i wina w poniżej po- 
saczególnionych okręgach dzierżawnych na trzy lata t. j. na rok 1913, 19214 i 1915 bez- 
warunkowo lub warunkowo na rok 1913 z miiczącem przedłużeniem Kontra.tu na dalszy 
rok 1914 względnie i rok 1915 (ə ile wypowiedzenie nie nastąpi w terminie przepisa- 
nym) na dzień 5 tistopeda 1912 o godzinie 9 przed połudaiem. 

Warunki lieytacyine, jakoteż wykazy miejscowaści należących do każdego okięgu 
dzierżzwnego mogą być przeglądnięte przed licytecyą w biurze (r. 17e k. Dyrekcyi okręgu 
skarbowego w Nowym Saczu, tudzież w dotyczących nadzorach struży skarbowej nowosą 
decziego okręgu skarbowego. 

Oferty pisemne opieczętowane i zaadresowane z uwidocznieniem na kopercie pzied- 
miotu dzierżawy należy wnosić najpóżniej do godziny 2 po połudziu ostatniego dnia po- 
przedzającego ustną licytacyę t. j. do 4 listopada 1912 na ręce e. k. Dyrektora okręgu 
skarbowego w Nowym Sączu. 

Telegraficzne nadaże nie będą uwzględuione. 

Wadyum w wysokości 10 pre. ceny wywołania ma być przy pisemnych oferiach do- 
łączone do oferty, zaś przy licytacyi ustnej do rąk komisyi iicytacyjnej słażene. Do w2- 
dyum złożonego w obligacyach dołączone być mają spisy tych obiigacyj w 3 egrempia. 
rzach na przepisanym formularzu (reskr. Minist. z 17 lipca 1903. 1. 1067 Nr. 1!: Dz. 
rozp. skarb.). 

Kwity kasowe opiewające ną kaucyę z niewygasłej dzierżawy, książki kas oszczęca 
ści i losy nie będą jako wadya licytacyjre przyjmowane. 


Q- 


Cena | 
Klasa Wywołania Uwaga | 
| 


Nazwa okręgu | Przedmiot 
dzierżawnego | dzierżawy 


DEK | 


| | | 


i, 
> 


Wedłu 2 ust. kraj. z 7 lipea 

17160 |—|1909 NA 103 Dz. u. kr. ol 

jest każdy dzierżawca akcyzy od wina, 

III. | ———|-|moszczu winnego i owocowego po- 

bierać dodatek krajowy w wysokości 

6251 |72/80 pre. rządowega podatku jak długo 

podatek krajowy istnieć będzie i za 

—-|-————---| prawo poboru tego dodatku krajo- 

wego obowiązany jest uiszczać 30 

10500 |—|pre. ugodzonego czynszu dzierżawne 
go na rzec: kraju. 


1| Gorlice 


mięso 
2 | Mszana dolna 


| 1 | Nowy Targ 
l 


Nowy Sącz, dnia 16 października 1912. 


L. 19.564. (13214 1—3) 


Obwieszczenie. 


Celem wydzierżawienia prawa poboru podatku spożywczego od mięsa, wina, inoszczu 
winnego i owocowego w okręgach dzierżawnych, miżej poszczególnionych, na rok 1918 
bezwarunkowo, a warunkowo z zastrzeżeniem milczącego przedłużenia dzierżawy na rok 
drugi i trzeci, t. j. 1914 i 1915, lub też bezwarunkowo na trzy lata, t. j. na czas od 
1 stycznia 1918 do 31 grudnia 1915, rozpisuje się niniejszem drugą a ewentualnie i trze: 
cią publiczną lieytacyę, a mianowicie co do obu przedmiotów naraz drugą licytacyę na 
dzień 30 października 1912 a trzecią i ostatnią licytacyę na dzień 19 listopada 19132, za 
każdym razem od godziny 9 rano do 12 w południe. 

Oferty pisemne, zaopatrzone w 10 pre. wadyum, oznaczone na kopercie napisem, na 
który okręg dzierżawny i na jaki przedmiot dzierżawy oferta opiewa, można wnosić na 
ręce dyrektora okręgu skarbowego w Tarnowie, najpóźniej do 2 godziny po południu dnia 
poprzedzającego termin ustnej licytacyi. 

Kwity kasowe, opiewające na kaucyę niewygasłej dzierżawy, losy, książeczki kas 
oszczędności nie będą przyjmowane ani jako wadya ani jako kaucye dzierżawne. 

Skłsdający wadyurm, względnie kaucyę dzierżawną w obligacyach, cbowiążani są 

rzedłożyć stosownie do reskryptu Ministerstwa skarbu z dnia 17 lipca 1903 1. 10.067 
z. rozp. Nr. 11 spisy tych obligacyj w 3 egzemplarzach. 

Dzierżawca podatku spożywczego od wina, moszczu winnego i owocowego obowiązany 
jest po myśli ustawy krajowej z dnia 23 grudnia 1903 Dz. u. kr. Nr. 146 pobierzć doda- 
tek krajowy do podżtku spożywczego od wina, moszczu wi:nego i owocowego, jak długo 
ten dodatek krajowy istnieje i istnieć będzie i za pruwo poboru tego dodatku krajcwego 
opłacać funduszowi krajowemu 80 pre. ed czynszu, ugodzocego za dzierżawę p. Ńsiwowego 
podatku spożywczego. 

Zmiana stopy tego podatku krajowego ma mieć ten saem skutek, co zmiana taryfy 
podatku spożywczego. 

Bliższe werunki licytacyjne, jakoteż wykaz miejseowości, należących do poszciegól- 
nych okręgów dzierżawnych, można przejrzeć w godzinach urzędowych w e. k Dyrekcyi 
okręgu skarbowego w Tsrnowie, iudzież we wszystkich nadzerzch straży skarbowej nale- 
żących do tutejszego okręgu skarbowego. 


Wykaz okręgów dzierżawnych. 
I. Podatku spożywczego od wina. 


| Cena 10% i | | 


Nazwa ckręgu e a Klass 


Licytacya ustna odbędzie się 


dzierżawneżo H a= B= taryfy | 
228” a] kam Pr PŁ 
| 
1 | Czchów | 405 |2 41 | dnia 30 psździernika i 19 listo- 
RECE 2. E | pada 191% od godziny 9 do 12 
| | w południe w c. k. Dyrekcyi 
Szczucin | 1280 |— 128 | okręgu skarbowego w Tarnowie. 
| 
H. Podatku spożywczego od mięsa. 
Dąbrowa | 10608 a 1061 | 
m CE 
Pilzno 5904 |76 591 
dł > ve = dnia 30 października i 19 listo- 
pada 1912 od godziny 9 rsno 
Szezucia 8702 |— 270 Ji do 12 w południe w c. k. Dy 
iekcyi okręgu skarbowego w 
5 =" Tarnowie, 
Wojnicz 
Żabno 


Tarnów, dnią 18 października 1912. 


„Gazeta Lwowska“ Nr, 244 z dnia 28 października 1912. 


L. 23 570/12 (13218 1—3) 


Obwieszczenie licytacyi. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Brzeżanach podaje niniejszem do powszachnej 
wiadomosci, że w celu wyczierżawienia prawa poboru podstku konsumerjnego a) 0Q miesa, 
b) wina, moszczu winkego i owocowego w niżej wyszczególnienych okręgach dzierża- 
wnych odbedzie się publiczna sytacya ustne jak niemniej z dopuszczeniem ofert pise- 
mnych dnia 5 lstoprda 1912 

(zas trwania dzierżawy obejmuje bezwarunkowo lata 1913, 1914i 1915 lub rok 1918 
z miiezącen: przedłużeniem na dalsze dwa lata t. j. 1914 i 1915. 

Ostempiewene oferty pisemna w kopertach opieczętowanych i należycie zaadresowa- 
nych z iekładnem podaniem przedmiotu dzierżawy i zaopatrzone w kwity kasowe doty- 
szączgc Urzedu podatkowego ra ziożone wadyum wyncszące 10 pre ceny wywołania na- 
seży wnosić na ręce ©. k. dyrektora okręgu skarbowego w Brzeżanach najpóźniej do godz, 
9 rano dnia 5 listerada 1812 

(ferty wniesione później bezwasuntowo zostana odrzucone. 

Kwity kasowe na *aucyę trwającej jeszcze Gzierżawy, jak niemniej losy mie będą 
jako wadyum przyjmowane, nst.miast książeczki kas cszczędcości mogą być przyjmowane 
na wadya pod warunkami wyszczegóinionymi w rozperządzeniu wszystkich Ministerstw 
z 4 stycznia 1910 Dz. p. p. Ne. 2. 

Składający wadyum w papierach warteściowych mają w myśl reskrypiu e, k. Mini- 
sterstws skarbu z 17 lipca 1903 1. 10.067 vrzedłożyć spis tych papierów wartościowych. 
potwierdzony przez Urząd podatkowy, w którym te papiery jako wadyum złożono. 

Warunki licytacyi, jakoteż wykaz miejscowości należących do pojedynczych okręgów 
dzierzawnych można przejrzeć w e. k, Dyrekcyi okregu skarbowego w Brzeżanach, jakoteż 
se wszystkich e. k. Nadzerach straży skartcwej. 

Oferty koukretalne i teiegrsficzne są wykluczone. 


| Cena wywołania od Wadyum Licytacya odbędzie 
Obora złożyć się | się w e k. Dyrekcji ; 
28 y mięsa wina maiące okręgu skarbowego 
REICH KK [5] "HH w Brzeżanach 
Podhajce 10311 | — — — 1082 
| Przemyślany 9710 | — — — 972 
Rohatyn 8874 | 72 — -- 888 
Bołszowce R z 390 | — 39 dnia 5 listopada 1912 
od godziny 9 rano 
= | do 1% w południe 
X b- p pas poczem nastąpi otwar- 
Brzeżany 1200 LA cie ofert pisemnych. 
Bursztyn — — 385 | — 34 
Kozłów - — 90 | — 10 
Robstyn — — 1110 | — 111 
UWAGA. D:ierżawca podatku spożywczego od wina, moszczu winnego i owocowego 
o owiącany jest po myśli ustawy krajowej z 7 lipca 1909 Dz. u. kr. Nr. 
J02, pobierać dodatek krajowy od tego podatku, jak długo ten dodatek 
istnieć będzie i za prawo poboru tego dodatku opłacać 80 pre. od czyn- 
szu dzierżawnego, który za prawn pcboru podatku samego umówiony zo- 
stał Zmiana tego dodatku krajowego ma mieć ten sam skutek, co zmiana 
tsryfy podatku spożywczego. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 


Brzeżsny, dna 18 października 1%12. 


Z. 895 (13048 2—3) 
Aviso. 

Dia Verhandlung wegen Sicherstellung 
der kaufiichen Abnahme von Bettensorten 
und Såckehadern x» s dem Bereiche des k, u. k. 
11 Korps pro 1-13 ficdet den 5 November 
1912 om 8 Uhr vormitiags im Amtslokale 
des Militarbetteamzgazins zu Lemóawig (Zy- 
blikiewi.za Nr. 33) statt. 


Die näheren Bedingsrgen kónnen bsim . 
genannien Mibtśrzettenmasgazine eingesehen | 
werden und sind auch cus der beziigli:hen | 


allgeme'n vsiiautiaiten Ksndmzchung Nz. 
i 895 von 16 Okicber 1632 zu erseken. 
K. u. k. Mibtarhe:tenmsyazin. 
Lemberg, «m 17 Oktoter 1912. 


È. ez. Prez. 2539 16/12 (18156 1—3) 
Ogioszenie licytawyi. 
Celei zalezpieczessia dostawy: 
a) mięsa, tieięciny, wątreby, sioniny i 
smalcu, 
b) żyta, 
dla domu więziannego c. k. Sądu krejoweg:: 
kar: ego w Brarcwie na rek 1918 rozpisuje 
się leytacgę w dredze pisemnych cferi na 
następujące artykuły spożywcze: 
. mięsa okoła 9.500 klg., 
cielęciny około 50 kig., 
wątroby wolewej okośo 500 klg., 
. sieniny lub smalcn wieprzowego około 
2.500 klg., 
żyta około 800 metr. ceutn. 
Powyższe artykuły spożywcze mają być 
| dostars.une do grzechu domu więziennego 
w Krskewie. 
Oferty 2 to: 
a) dla mięsa, cielęciny, wątroby, słouiny 
.i smaleu z osobna, zaś dla 
b) żyta, 
z osobna marką stempiową na 1 kor. zaopa- 
trzobe nadsełać należy najpóźniej do dnia 5 
listopada 1912 do godziny 12 w południe 


u ww 


do Prezydyum c. k. Sądu krajowego kar” 


mego w Krakowie. 


Bliższe warunki dostawy, oraz wzory 
na oferty, mogą być udzielone na żądanie, 
jub też przejrzane w Prezydyum e. k. Sądu 
krajowego karnego w Krakowie. 

Kraków, dnia 10 października 1912. 


L. cz. E. 2706/12 (6) 
Edykt licyttcyjny 
Na żądanie P'nkasa B:rnberga w Ja- 
błonicy, odbędzie się dnia 15 listopada 1912 
o godzinie 8 przed połudsiem w sądzie ni- 
żej wymi:niocym, w biurze Nr. 14 licytacya 


(13081) 


| resinoś i lwh. 39 ks. gr gm. Hryniawa. 


Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 5970 kor., przynależności 
zaś na 8060 kor. 

Najniższa cena wynosi 4180 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się da 
tej niergchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastrainy, protekcły ocenie- 
mia 1 6. d) raoże każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 14. 

Takie prawa, 
saa licytacya by 
zgłosić da sz 
apm Cornue 
sia tego rodzaj 
sie mogiyby 
S1086. 

Te asokty, čis kto: 
ciężziy BA pewpås choniości bądź 
otacmie już istnieje, bąć+ w toku postępo- 
wania licytacyjnege powstaną, zawiadamiane 
byda © dalsnych  wydsrzenineś tego pr 
StĘDOW AB ae Yrest pizyDicte NA tablicy 
sądowej, jesi) nie misszkają w okręgu sądu 
nite; wymienionego i nie wskażą temuż sł- 


kiócycu  mGniej- 
IszczAIDĘ, Balety 


skie prawa lub 


gosi peltjmocika fo doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kuty, dnia 22 września 1912. 


L. cz, E. 1186/12 (5) 
Mdykt licytacyjny. 

Na żądenie Efroima Lorenza, zastąpio- 
nego przez adw. dr. Rubrberga, odbędzie się 
dais 14 listopada 1912 o godz. 9 przed po- 
łudriem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. II. licytacya: 1. realności lwh. 670 
i 2. 1/8 części realności lwh. 114 gminy Šula- 
tyeze wraz z przynaleźnościami, składające- 
mi się z budynków gospodarczych. 

Nieruchomości wystawione na licytacvę 
są oceniene: 1. z przynależnościami na; 420 
koron, 2. na 106 kor. 66 h. 

Najniższa cena wynosi ad 1. — 280 kor., 
ad 2. — 71 kor 10 hal, poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Akta przejrzeć można w tut. sądzie 
Oddz. IL. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 


(13150) 


licytacya bylaby niedopuszczałną, należy zgło- 


sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie me 
głyby byś juź xe skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie juź istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wanja jedynie przez przybicia na tablicy s% 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż s3- 
dowi painomoenika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Zarawno, dnia 10 października 1912. 


L. cz. E. 48212 (9) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 19 listopada 1912 o godzinie 11 
przed południem odbędzie się w biurze Nr. 21 
sądn tutejszego łiecytacya: a) całej realności 
lwh. 3018 gm. Lubaczów i b) połowy real 
ności lwh. 8019 gm. Lubaczów z przynale- 
żytościami, a te: domem mieszkalnym par- 
terowym, dachówką kryty, murowanym o 
trzech pokojach, kuchni, sionki, piwnicy i 
drewutnią, 

Nieruchomości powyższe są ocenione 
ad a) wraz z budynkami na 5810 kor., ad 
b) na 150 koron. 

Najniższa cena wynosi ad a) 3540 kor., 
ad b) 100 koron, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym w biurze Nr. 21. 

Takie prawa, któreby licytacye uniemo- 
żliwiały, należy zgłosić najpóźniej przy wy- 
znaczonym terminie licytacyjnym, inaczej 
roszczenia tego rodzaju co do samej nieru- 
chomości mie mogłyby być już ze skutkiem 
podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
mia licyiacyjnego powstaną, xawiadamian* 
będą o dalszyca wydarzeniach tego postępo- 
wania. jadynia przez przybicie na tablicy są 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądv 
miżej wymienienego i nie wskażą temuż sy 
dowi pałnomoeniza do doręczeń, w siedzihi» 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Lubaczów, dnia 1 października 1912. 
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L. cz. E. 1049/12 (5) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Józefa Tatara zastąpionego 
przez adw. dr. Wodzińskiego, odbędzie się 
dnia 6 listopada 1912 o godzinie 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 10 w Wadowicach lieytacya całych 
realności lwh. 274 i 200 połów realności 
lwh. 545 i 522 ks. gr. gm. kat. Barwałd 
średni objętych. 

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę, są ocenione na 8463 kor. 12 hal. 

Najniższa cena wynosi 5646 kor 08 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Wsrunki lieytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się tych nie- 
ruchomości dokumenta, może każdy mający 
chęć kupiena, przejrzeć podczas godzin urzę- 
dowych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 10. 

Takie prawa, wokee których niniej- 
gz licytacys byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłozió de sądu najpóżniej przy wyznaczo- 
nym terminie iicyżacyjnym, inaczej roszcze- 
mie tego rodsaju co do samej nieruchomości 
nie mmogłyty być jak xe skutkiem podno- 
SZOJLZ, i 
"e osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania iieytacyjnego powstaną, zawiadamiene 
będą o daiszych wydarzeniach tego postę- 
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dowi pełnomoenixa do doręczeń w siedzibie 


sądu zamieszkałego. 


0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Wadowice, dnia 19 września 1912. 


L. ez. E. 266/12 (4) (13211) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie popierającej wierzycielki Te- 
resy Nowak prywatnej w Bielsku, odbędzie 
się dnia 26 października 1912 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 5 w Kętach licytaeya: 

a) całej realneści lwh. 59 i 

b) połowy realności lwh. 426 gm. Wi- 
lamowice objętych dłużniezki Katarzyny z 
Danków Mertowej właszością będących wraz 
z przynależnościami realności: ad a) składa- 
jącymi się z 21 śliwek, 18 jebłoni, 10 grusz 
i 2 trześni. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione: ada) na 1713 kor. 08 hal., ad b) 
na 335 kor. 01 hal, przynależności zaś na 
51 kor. 

Najniższa cena obu tych realności wy- 
nosi 1399 kor. 50 hal, poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 


Warunki lieytacyjne, które się niniej- 
zatwierdza i odnoszące się do tejże 


szem 
nieruchomości dokumenta może każdy, ma- 
jący chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 4. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby  niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjtym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZONE, 

Te osoby, dia których jakie prawa lut 
ciężary na powyższych nieruchomościach badź 
obecnie już istnieją, bądź w toku posiępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamisr 6 


będą o dalszych wydarzeniach tego poskęe 


powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą torauż s% 


dowi pełnomocnika do doręczeń w siedsivie | 66 h 


sądu zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Kęty, 22 sierpnia 1912. 


L. cz. E. VII. 912/12 (6) (13185) 

Zobowiązany Józef Kozioł w Rzędzinie. 

Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Tarnowa, zastąpionej przez adw. dr. Tertila 
w Tarnowie, odbędzie się dnia 16 listopada 
1912 o 9 rano w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 4 w Tarnowie licytacya połowy 
realności lwh. 300 gm. Rzędzin, składającej 
się z domu, stajni, stodoły i gruntów. 

Połowa tej nieruchomości wystawiona 
na licytacyę, jest oceniona na 2909 koron 

7 hal. 

Najniższa cena wynosi 1939 kor. 94 
hal, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki lieytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nie- 
ruchomości dokumenta może każdy mający 
chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin urzę- 
KŁ ją w sądzie niżej wymienionym, w biurze 

r. 4 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej połowy 
nieruchomości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 

Tarnów, dnia 238 września 1912. 


L. cz. E. 1033/12 (6) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 19 listopada 1912 o godzinie 9 
przed południem odbędzie się w biurze Nr.21 
sądu tutejszego licytacya: 

1/14 części realności lwh. 437 gm. Lu- 
baczów z przynależytościami, a to: domem 
murowanym, blachą krytym, parterowym i 
drewnianą drewutnią. t 

Nieruchomości powyższe są ocenione na 
575 kor. 70 hal. 

Nainiższa cena wynosi 383 kor. 80 hal., 
niżej której sprzedaż nie nastąpi. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 21. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu uajpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości Bie moc- 
głyby być juź ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępa- 
wania licytacyjnego powstaną, zawisdamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
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sądowej, jeśli nie mieezkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 


8 


powania jedynie przes przybicie na tablicy | dowi połuomocnika de doręczeń w siedzibie 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu | sądu zżmieszkażego. 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż £$- 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Lubaczów, dnia 30 września 1912. 


L. cz. E, 1488/11 (16) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie powiatowej Kasy oszezędno- 
ści w Tarnobrzegu, zastąpionego przez adw. 
dr. Surowieckiego tamże, odbędzie się dnia 
19 listopada 1912 o godzinie 9 przed połu- 
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 10 relicytacya 1/4 części realności iwh. 
301 gm. Zbydniów. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
ATE jest oceniona na kwotę 536 kor. 

al. 
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Najniższa cena wynosi 268 koron, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupieniż przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 10. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Rozwadów, 10 października 1912. 


L. cz. E. 5103/8 (32), 
E. 2863/12 (6). 
Edykt licytacyjny. 
W sądzie tutejszym w biurze Nr. 6 od- 
vędzie się każdocześnie o godzinie 10 przed 
południem dnia 26 listopada 1912 lieytacya : 
1. następujących części realności zobo- 
wiązanego Hipolita Sliwińskiego własnych, 
a mianowicie: 
a) 7/100 części lwh. 96 ks. gr. gm. 
kat. Cuniów rola ocenionych na 1 kor. 75 h, 
b) 7/100 części lwh. 64 ks. gr. gm. 
O SE rola ocenionych na 176 kor. 
90 h. 
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e) 7/100 części lwh, 134 ks. gr. gm. 
kat. Cuniów rola ocenionych na 56 kor. 28 h., 

d) 7/100 części lwh. 135 ks. gr. gm 
kat. Quniów rola ocenionych na 385 kor. 


8) 7/100 części lwh. 136 ks. gr. gm. 
kat. Cuniów rola ocenionych na 170 kor. 


4) 7/100 części Iwh. 139 ks. gr. gm. 
kat. Cuniów rola ocenionych na 134 koron 


h., 

g) 7/100 części lwh. 202 ks. gr. gm. 
kat, Cuniów grunt bud. i rola ocenionych 
na 9 kor 45 hb., 

h) 7/100 części Iwh. 301 ks. gr. gm. 
kat. Cuniów roia oeenionych na 7 kor. 42 h., 

i) 71100 części lwh. 198 ks. gr. gm. 
e Cuniów rola ocenionych na 319 kor. 

b. 

2. Realności okjętej lwh. 478 ks. gr. 
gminy Bratkowice z obowiązanego Józefa 
Chruś.iela własnej składającej się z domu 
wiejskiego z gruntem ocenionej 3580 koron. 

Na niższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi: 

ad 1, a) 88 hal., b) 88 kor. 45 h., e) 
28 kor. 14 h., d) 19% kor., 85 h., e) 85 kor. 
38 h, f) 67 kor. 8 h., g) 4 kor. 73 h., hb) 
8 kor. 71 hal. i 159 kor 92 hal., 

ad 2. 2396 kor. 68 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do: 
kumenta przejrzeć można w Sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 6. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
icytacys byłaby niedopuszezałną, należy 
zgłosić do Sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
aym terminie licytacyjnym, inaczej rosxcze- 
nia tego rodzaja zie mogłyby być już ze 
skutkiem podnoszowe. 

je osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępe- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przykbicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nio wskażą temuż są- 
dowi pełnomoenixa do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Gródek Jagiel., d. 12 października 1912 


L. cz. E. 857/11 (10) (13091) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 30 października 1912 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 8 odbędzie się licytacya 
realności obj. lwh. 1048 gm. Tłuste miasto 
składaiącej się z pare. gr. 500 (roli) o prze- 
strzeni 84 ar 84 m ê 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta: 
cyę jest ocenioną na 1600 kor. 

Najniższa cena wynosi 1066 kor. 68 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Tłuste, dnia 26 września 1912. 


L. VII. 1021/12 (9) 
Edykt lieytacyjny. 
Dnia 13 grudnia 1912 o godz. 11 przed 
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południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 21 odbędzie się licytacya real- 
ności lwh. 817 gm. Dalatyn z przynależno- 
ściami. 

Nieruchomeść ta jest ocenioną na 10.900 
koron, przynależności zaś na 1100 kor. 

Najniższa cena wynosi 6000 kor. 

Warunki licytacyjne w biurze Nr. 21. 

Takie prawe, wobec których niniejsza 
licytacya bykaby niedopuszczalną, naieży 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodeju 80 Go samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już xe skużkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiana 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wanis jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowaj, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
tutejszego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
moenika do doręczeń w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 

Delatyn, dnia 10 października 1912. 


L. cz. 948/12 (13119) 
W sądzie tutejszym odhędzie się dnia 
5 listopada 1912 godzina 8 po południu 
(sala 5) licytacya realności lwh. 320 gm. 
Nowosiółka wartości szacunkowej 700 kor. 
Najniższa cena wynosi 466 kor. 66 h. 
Odnośne akta przejrzeć można w tut. 
sądzie. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Buczacz, 25 września 1912. 


L. cz. E. 1559/12 (13072) 

Dnia 5 listopada 1912 o godz. 9 rano 
odbędzie się w sądzie tutejszym w biurze 
Nr. 88 lieytecya realności obj. lwh. 1258 
gm. Załukiew. 

Wartość szacunkowa 4430) kor. 

Najniższa cena 2958 kor. 32 h. 

Warunki lieytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 38, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Halicz, 13 września 1912. 


L. cz. E. 1858/12 (13078) 

Dnia 12 listopada 1912 o godzinie 12 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 29 odbędzie się licytacya 
5/6 części realności lwh. 130 gm. Mana- 
sterko. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest ocenioną na 2940 kor. 

Najniższa cena wynosi 1470 koron, po- 
niżej toj ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kosów, dnia 10 września 1912. 


L. ez. E. 977/12 (5) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Banku kredytowego w So- 
kołowie, odbędzie się dnia 14 listopada 1912 
o godz. 9 przed południem w sądzie biuro 
Nr. 11 licytacys: 1/86 i 8/108 części realno- 
ści lwh. 2001 1/6 lwh. 497, 1/12 lwh. 499 
i 1/8 lwh. 594 gm. Łowisko. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest oceniona: 1. na 10 kor., 2. na 422 kor., 
8. na 10 kor. i 4. na 660 kor. 

Najniższa cena wynosi: 1. — 10 kor., 
2. — 422 kor., 3. — 10 kor. i 4. — 660 kor., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Nisko, dnia 15 październike 1912. 
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L. ez, E. 1961/12 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Josla Gliiesterna syna Fei- 
bischa w Jabłonowie, odbędzie się dnia 29 
listopada 1912 o godzinie 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 9 
w Jabłonowie iicytacyń: 

I. realności obj. lwh. 2114 gm. Kosmacz 
Jakóba Palijczuka własnej, 

II realności lwh. 2004 gm. Kosmacz 
Jewdochy z Ożyniaków Palijczuk własnej 
wraz z przynależnościami, składającemi się 
z drzew owocowych. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę, 
są ocenione: ad I. na 1245 kor, ad II. na 
1041 kor. 75 hal, przynależności zaś ad I. 
na 39 kor., ad II. na 150 kor. 

Najnizsza cena wynosi: ad I. 856 kor., 
ad II. 794 kor., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku, 

Warunki licytacyjne niniejszem zatwier- 
dzone i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 9. 

Takie prawe, wobec których niniej. 
sza lieytacya byłaby niedopuszezalna, należy 
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sgłosić do sądu najpóźniej przy wysmaczo: | sić do sądu najpóźniej przy terminie lieyta- j 


nym terminie licytacyjnym, insezej resztze 
mia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
sie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
kODE. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postęjo- 
wania lieytacyjnego powstaną, sawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
sowania jedynie przez przybicie na tablicy 
asdowej, jeśli mie mieszkają w okręgu sądu 
tutejszego i mie wskażą temuż sąńewi pełno- 
mocnika do doręczeń, w stedaivie sądu zaniie- 
smkałewo. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych nierucho 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Jabłonów, dnia 9 października 1912. 


L. cz. E. 2321/12 (36) 
Bdykt lieytacyjny. 

Dnis 28 listopada 191% godz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 5 sądu 
tutejszego licytaeya realności Iwh. 22 gm. 
Mełne, obejmującej pbud. lk. 56 i pgr. IV. 
346, 848, 343, 844, 572, 578, 574, 575, 
804 i 910. 

Cena najniższej oferty wynosi 4287 kor. 
34 hal. 

Warunki licytacyjne i odnośne doku- 
RAE przejrzeć można w sądzie, w biurze 

r. 
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Takie prnwa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezałnę, mależy 
zgłosić do sądu najpóźmiej przy wysnacze- 
mym terminie licytacyjnym przed rozpoczę- 
ciem licytacyi, inaczej pretensye tego rodza- 
ju co do ssmej nieruchomości mia miałyby 
juź znaczenia. 

de osoby, fla których jakie prawa lut 
ciężery ms powyższej nieruchomości bądź 
okeenie jut istnieją, bądź w toku postępo 
wania lieyiacyjnego powsiane, zawiadamiane 
bedą o daiszych wydarzeniach tego posię- 
powanie jedynie przes przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nia mieszkaja w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nio wskażą temuż s% 
dowi pełnomocnika čo doręczeń w siadwibie 
sądu zamieszkałego. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II 
Rohatyn, dnia 4 października 1912. 


L. cz. E. 18812 (15) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Etli Piilinger i Jerzego hr. 
Konarskiego celem zniesienia współwłasności 
realności realności lwh. 1123 ks. gr. Stary 
Sambor, obędzie się dnia 29 października 
1912 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 21, II. pię- 
tro lieyitacya realności lwh. 1128 ks. gr. 
Stary Sambor wraz z przynależytościami. 

Najniższa cena wynosi 17.720 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 11. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV 

Stary Sambor, dnia 17 wrzesnia 1912. 


(13143) 


L. cz. EB. 785/12 (4) 
Edykt licytacyjny 

oraz wezwania do zgłoszenia wierzytelności 

Na wniosek strony egzekwującej To- 
warzystwa oszczędności i kredytu w Ryma- 
nowie, odbędzie się dnia 81 października 
1912 o godzinie 9:30 przed południem w biu- 
rze Nr. 29 na zasadzie zatwierdzonych wa- 
runków licytacya następujących realności: 

lwh. 166 ks. gr. gm. Kidałowica, sta- 
nowiącej realność wiejską. 

Wartość szacunkowa 1800 kor. 

Najniższa oferta 1200 kor. 

Poniżej najniższej oferty sprzed:ż nie 
nastąpi. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Jarosław, dnia 9 września 1912. 


(13075) 


L. cz. E. VII. 1188/12 (6) 
Edykt lieytacyjny. 
Dnia 6 grudnia 1912 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, biuro Nr. 21 odbędzie się licytacja: 
a) połowy realności lwh. 465 gm. Mi- 
kuliczyn, 
b) 1/9 części realności lwh. 477 gm. 
Mikuliczyn z przynależnościami. 
Nieruchomości te są ocenione: ad a) 
na 1694 kor, ad b) na 288 kor., przynale- 
ności zaś ad a) na 60 kor., ad b) na 1 kor. 
Najniższa cena wynosi: ad a) 1169 kor. 
84 bal., sd b) 189 kor. 34 bal, poniżej tej 
eeny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki licytaeyjna i dokumenta w 
biurze Nr. 21. 
Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
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cyjnym. 

‘Te osoby, dls których jakie prawa lub 
uiężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępe- 
wania licyłacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępc- 
waris jedynie przez przybicie na tablicy sẹ- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temui s3- 
dewi pełnomoenika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 

Delatyn, dnia 25 września 1912. 


L, cz. 2028,12 (13118) 

W sądzie tutejszym odbędzie się dnia 
14 listopada 1912 godzina 3 po południu 
(sala 5) licytaeya połowy realneści lwh. 654 
ks. gr. gm. Buczacz wartości szacunkowej 
1350 kor. 

Najniższa cena wynosi 675 kor. 

Odnośne akta przejrzeć można w tut. 
sądzie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Buczacz, 28 września 1912. 


L. cz. E. 221/11 (38 
Edykt lieytacyjny. 

W sprawie egzekucyjnej p. Wiktoryi 
Chrząszczowej właścicielki realności w Kra- 
kowie, przeciw p. Janowi Kastemu Berkemu 
w Karwodrzy pto 4809) kor. z pn. wyznacza 
się termin licytacyjny na dzień 14 listopada 
1912 o godzinie 10 przed południem w tu- 
tejszym sądzie w biurze Nr. 1, eelem sprze- 
daży legatu wynoszącego obecnie 20.000 kor., 
który na podstawie ostatniej woli rozporzą 
dzenia z daty Tuchów, 4 stycznia 1901 L. R. 
8686 przez ojca zobowiązanego $. p. Karola 
Berkego zeznanego i aktów spadkowych przy 
c. k. Sądzie obwodowym w Tarnowie do 
L. cz. A. 2/7 sprawdzonych na zobowiąza- 
nego Jana Kantego Berkego przypada. 

Cezę wywołania stanowić będzie -kwcta 
20.000 kor.. gdyby się nitt nie znalazł, ktoby 
tę kwotę ofiarował, w mowie będąca pre- 
tensya sprzedaną będzie i niżej tej ceny t. j. 
nawet za najmniejszą kwotę. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Tuchów, dnia 21 września 1912. 
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L. cz. E. 1111/12 (5) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Leiba Ingbera w Rzeszowie, 
odbędzie się dnia 14 listopada 1912 o godzi- 
nie 9 przed południem w sądzie biuro Nr. 11 
licytacya realności lwh. 804 i 1199. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacye 
jest ocenioną: 1. na 450 kor, i 2, na 150 
koron. 

Najniższa eena wynosi: ad 1. — 300 
ad 2. — 100 kor., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Nisko, dnia 5 października 1912. 
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L. cz. E. 2724/12 
fidykt licytacyjny. 

Dnia 26 listopada 1912 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 29 licytacya real. 
ności lwh. 371 gm. Pistyń. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 5002 kor. 

Najniższa cena wynosi 2668 koron, po: 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kosów, dnia 6 paździermka 1812. 


(12956) 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. ez. O. I. 247/12 (13038 3—3) 
Edykt. 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Bartłomiejowi Skocznemu, wniesiony 
został do e. k. sądu powiatowego w Podwo- 
łoczyskach pozew o oddanie w posiadanie i 
zniesienie wspólnej własności lwh. 241 Do- 
rofijówka przez Zofię Skoczną i tow. 

Na podstawie pozwu wyznaczono Toz- 
prawę na dzień 5 listopada 1912 o godz. 9 
rano w tut. sądzie. 

Oslem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się dr. Auerbacha adw. w Podwoło- 
czyskach kuratorem, który zastępywać będzie 
pozwanego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomoenika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I, 

Podwołoczyska, 8 października 1912. 


L. ez. O. I. 248/12 (13082 3-3) 
DE. yk a. 

Przeciw niewiadomemu z miejsea po- 
bytu Kościowi Zahorodnemu wniesiony zo- 
stal do e. k. sądu powiatowego w Podwoło- 
czyskach przez Stefana Zahorodnego z Bo- 
gdanówki pozew o 800 kor. 


FI 


! dziernika 1912 do e. k. 


Na podstawie pozwu wyznaczono ruz- 
prawę na dzień 5 listopada 1912 o godz. 9 
rano w tut. sądzie. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się dr. Gromniekiego adw. w Podwo- 
łoczyskach kuratorem, który zastępywać bę- 
dzie pozwanego w rzeczonej sprawio na je- 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są% 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Podwołoczyska, 9 paźuziernika 1912. 


L. ez. ©. I. 238/12 (1) (13087 2—3) 
Ed 

Przeciw Michałowi Patryło synowi Pa- 
wła, którego miejsco pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
w Podwołoczyskach przez Tomasza Pioko- 
pów i tow. pozew o 400 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roZ- 
prawę na dzień 5 listopada 1912 o godz. 9 
rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. dr. Mantla w Podwołoczy- 
skach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Podwołoczyska, 4 października 1912. 


L. 113% (13094 2—8) 
Ogłoszenie. 
Dr. Józef Grossfeld wpisany został na 
listę adwokatów z siedzibą w Przemyślu. 
Z Wydziału Izby adwokatów. 


Przemyśl, 16 października 1912, 


L. cz. O. IL. 417/12 (3) (13115 2—3) 
Ed : 

Przeciw ghion Staszków po Waśku 
przedtem w Brzeżamie zamieszkałemu, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
ny został do e. k. sądu powiatowego w Bir- 
czy przez Hryca Brzeżawskiego z Brzeżamy 
pozew o 582 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono Toz- 
prawę na dzień 31 października 1912. 

Celem strzeżania praw pozwanego Seń- 
ka Staszków po Waśku ustanawia się p. dr. 
Emila Axa adw. w Birczy, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
niə zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Bircza, dnia 6 września 1912. 


L. ez. ©. V. 640/12 (1) (13199) 
Edykt. 

Przeciw Dośce ur. Czerewatej zam. 
Stadnik z Putiatyniee, której miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do e. k. sądu 
powiatowego w Rohatynie przez Nykołę Oze- 
rewatego z Putiatyniee pozew o 778 kor. 
10 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 30 października 1912 o 
godz. 9 rano do tegoż sądu, b. Nr. 8. 

Celem strzeżenia praw pozwanej usta- 
nawia się p. dr. Maurycego Fichirana adw. 
w Rohatynie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po 
zwaną w rzeczonej sprawie ma jej koszt i 
niebezpieczeństwa, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Rohatyn, 8 października 1912. 


L. ez. g. I. 394/12 (1) (13178) 
Edykt. 

Przeciw Ilkowi Fil, ostatnio w Wy- 
gnance zamieszkałemu, którego miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesiony został do e. k. 
sgdu obwodowego w Czortkowie przez Irenę 
Fil urodz. Turczyn w Wygnanca, pozew o 
zapłacenie 2200 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono ter- 
min do I. audyencyi na dzień 25 paździer- 
nika 1912 o godz. 830 rano. 

Celem strzeżenia praw Ilka Fila usta- 
nawia się p. dr. Seweryna Kimelmana adw. 
w Orortkowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamia ujs 

©. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Czortków, 10 października 1912. 


L. VI. a. 5787 
Obwieszezenie. 
Na podstawie postanowień $ 48 usta- 
wy z 18 grudnia 1906 Dz. p. p. Nr. 5 zr. 
1907 e. k. Namiestnietwo podaje do powsze- 
chnej wiadomości, że magister farmacyl 
Józef Antoni 2 im. Pele, dzierżawea apteki 
w Dobczycach, wniósł podanie dnia 8 paź- 
Namiestnictwa o 
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koncesyę na nową aptekę publiczną w Kra- 
kowie przy ul.: 1) Czarnowiejskiej od wału 
kolejowego w kierunku Kawiorów, 2) Staro- 
wiślnej od nowego Mostu po ulicę Miodową, 
8) św. Gertrudy, 4) Kolejowej, 5) Rakowi- 
ckiej, 6) Topolowej, 7) Pawiej, 8) Bożego 
Ciała, 9) Garbarskiej, 10) Łobzowskiej, 11) 
Garncarskiej, 12) Dunajewskiego, 18) Kru- 
pniezej, 14) przy placu Nowym. 

C. k. Namiestnietwo wzywa zatem tych 
właścicieli aptek publicznych, którzy ezuliby 
się w swej egzystencyi zagrożeni przez utwo- 
rzenie wspomnianej apteki, by w ciągu 
czterech tygodni, licząc od dnia niniejszego 
ogłoszenia, wnieśli ustnie lub pisemnie 
przedstawienie do właściwej władzy polity- 
cznej I. instancji. 

Po upływie tego terminu wniesione 
przedstawienia nie będą uwzględnione. 

Lwów, dnia 15 peździernika 1812. 

Za c. k. Namiestnika: 
Ustyanowski. 


L. ez. ©. III. 341/12 (1) 
Edykt. 

Przeciw Benjsminowi Rosdeutscherowi 
recte Gleicherowi, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do e. k. są- 
du powiatowego w Lisku przez Abrahama 
Rosdautschera recte Gleichera w Dobromilu 
pozew o uznanie cesyi. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 5 listopada 1912 o godz. 
10 rano, b. Nr. 9. 

Celem strzeżenia praw powyż wymie- 
nionego pozwanego ustanawia się p. dr, 
Fichmansa adw. w Lisku, kuratorem. 

Tenże kurator zasiępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzis się 
nie zgłosi, pełnomocnika nie zamianuje, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Lisko, dnia 18 peździernika 1912. 


(13129) 


L. ez. O. II. 38712 (1) (13064) 
Edykt. 

Przeciw Chaimowi Steinhafowi, które” 
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego w Bieczu 
przez Tomasza Ziomka i Józefa Ziomka po- 
zew o zeznanie kontraktu kupna sprzedaży. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy w tymże sądzie 
na dzień 5 listopada 1912 o godz. 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Chaima Stein- 
bofa ustanawia się p. sdw. dr. Jana Gawła 
w Bieczu, kuratorem, 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika wie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Biecz, dnia 7 października 1912. 


L. cz. 0. 229/12 (2) 
Edykit. 

Przeciw nieobjętej masie spadkowej śp. 
Katsrzyny Bartasiakowej w  Sułkowicach, 
wniesiony został do e. k. sądu powiatowego 
w Andrychowie przez Ignacego Ungera po- 
zew o 827 kor. 50 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczcno roz- 
prawę na dzień 28 października 1912 o g. 
9 rano. 

(elem strzeżenia praw nieobjętej masy 
spadkowej ś. p Katarzyny Bartusiakowej 
ustanawia się p. dr. Maryana Hcmmego adw. 
w Andrychowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastąpywać będzie nie- 
objętą masę spadkową ś. p. Katarzyny Bar- 
tusiakowej w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona pełnomo- 
enika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Andrychów, 16 pazdziernika 1912, 


(13113) 


L. ez. Cw. 5661/12 (2) 
Edykt. 

Frzeciw masie spadkowej bł. p. Abra- 
hama Aschkenas w Stanisławowie, wniesio- 
ny został do e. k. sądu obwodowego w Tar- 
nopnlu przez Kasę zaliczkową w Mikulińeach 
pozew o wydanie nakazu zapłaty dla kwoty 
248 kor. 

Celem strzeżenia praw masy spadkowej 
ustanawia się p. adw. dr. Weisnichta w 
Tarnopolu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać kurandkę 
w rzeczonej sprawie na jej koszt i niekez- 
pieczeństwo, dopóty, dopóki ona objętą nie 
zostanie, lub spadkobiercy pełnomocnika nie 
zamianują. 

C. k. Sad obwodowy, Oddział IT. 

Tarnopol, dnia 4 października 1912. 


(13063) 


L. VII. a. 5769 (13158) 
Obwieszezenie. 

Na podstawie postanowień $ 48 usta- 
wy z 18 grudnia 1906, Dz. p. p. Nr. 5 z ro- 
ku 1907, e. k. Namiestnietwo podaje do po- 
wszechnej wiadomości, że magister farmacyi 
Dawid Anschi 2 im. Kreppel, zajęty w apte- 
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13. 68 C. 1. 290/12 (13148) Kurastorem jego ustanowiono Wasyla ; zmianę $$ 14, 18, 25, 29, 82 i 38 statutu 


Kuziowa syna Nykoły ze Stenkowej. i tego Towarzystwa. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddzisź VIII G. x. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Katusz, dnia 20 sierpnia 1912. Rzeszów, dnia 10 sierpnia 1912. 


ce „pod barankiem“ we iuwówie, walósł po-; 
danie dnia 10 października 1912 do e. k.: Edykt. 
Namiestnietwa o koneesyę na nową aptekę ; Przeciw Meschulimowi Eltes, którego 
publiczną we Lwowie pzzy ulicy Leona Sa- | evejsce pchytu jest niezname, wniesiony zo- 


piehy od wylotu ui. Nowy Świat do szkoły 
Konarskiego z obydwu stroa, lub przy ul. 
Nowy BSwiai i ul. Głębokiej w całej rozcią- 
głości, lub przy ul. 29 Listopada od wylotu 
ul. Leona Sapiehy do wylotu ul. Na Bai- 
kach, lub przę ul. Kochanowskiego od Nr.1, 
względnie ¿d wylotu ul. Miłkowskiego do 
Nr, 17, iub przy ul. Ossolińskich u wylotu 
ulicy Chorążczy”:y. 

C. k. Namiesiniectwo wzywa zatem tych 
właścicieli aptek publicznych, którzy czuliby 
się w swej egzystentyi zagrożeni przez utwo- 
rzenie wsporanianej apteki, by w ciągu ezte- 
rech tygodni, licząc od data niniejszego ogło- 
szenia wnieśli ustnie, lub pisemnie przed- 
stawienie do właściwej władzy politycznej 
pierwszej instancyi. D Ra 

Po upływie tego ierminu wniesione 
przedstawienia me będą uwzględnione 

Lwów, doia 16 października 1912. 

Za e. k. Namiestnika: 
Ustyanowski w. r. 


L. cz. Og. I 409/12 (1) 
Edykt 


Przeciw Józgfie RE urodz. Bartak, 
której miejsce poby jest nieznane, wnie- 
siony został do e k. sądu obwodowego w 
Kołomyi przez Stanisława Kielara e. k. no- 
taryusza w Obertynie pozew o własność 
książeczki Kasy oszczędności w Kołomyi Nr. 
21.485 opiewającej na kwotę 2512 kor. 
80 hal. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
I. audyeneyę na dzień 9 listopada 1912 o 
godz. 10 rano. i 

Celem strzezenia praw pozwanej usta- 
nawia się p. dr. Marmoroscha adw. w Koło 
myi, kuratorem. i 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwaną w rzeczonej sprawie ma jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzia się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje 

(l. k. Sąd obwodowy, Oddział I 

Kołomyja, dnia 4 października 1912. 
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L. cz. O. I. a (13043) 

Przeciw Eo Durkało i Jawdosze 
z Samotówków Durkało, których miejsce po 
bytu jest nieznane, wniesiony został do e. k 
sądu powiatowego w Wojniłowie przez Szy- 
mona Zutrona pozew 0 zapłatę 200 kor 
75 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczono &u 
dyencyę na dzień 11 listop.da 1912 o godz. 
9 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanych usta 
nawia się p. dr. Eliasza Reisera adw. w 
Wojniłowie, kuratorem. 

Tenże kurator uestępywzć będzie po- 
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
j niebezpieczeństwo, dopóki oui w sądzie się 
nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamisuują 

U. k. Sąd powiatowy, Oddzizł I. 

Wojniłów, 15 października 1912. 


b. cz U. i. 412/12 
Edykt. 

Przeciw Wasplowi Kaszewko Andrija, 
którego miejsce p bytu jest nieznane, wnie- 
siony został do e *. sądu powistowego w 
Jabłonowie przez Miebała Ksszeyko Andrija 
pozew o zapłatę 276 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 22 listopads 1912, 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. Alfreda Bugno w Jabłonowie, 
kuratorem. 

Tenże ktrator zastępywać będzia mo 
zwanego w rzeczonej sprawie aa jego koszt 
i niebezsieszeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamienuje 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Jabłenów, 11 października 1912 


(13025) 


L. ex. ©. H. 454/12 (3) 
Edykt. 

Przeciw Cecylii z Herzów Goldfingero- 
wej, której miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do e k, sądu powiatowe- 
go w Nowy Targu przez Annę Łaś pozew 
o własność pgrt. ik. 10.854 i 10.856 w No 
wym Targu. 

Na podstawie pozwu wyzaaczono Toz- 
prawę na dzień 12 grudnia 1912 o godz. 9 
rano, b. Nr. 10. , 

Celem strzeżenia praw Cecylii Gołdfin 
gerowej ustanawia się p. dr. Geisslera adw. 
w Nowym Targu, kuratorem. 

Tenżo kurator zastępywać będzie ku- 
randkę w rzeczezej sprawie na jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
ris zgłosi. nb pałnamoenika pie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddziaż JI 

Nowy Targ, 9 pażdziernika 1912. 


(12966) 


stał do e. k. sądu powiatowego w Zabłoto- 
wie przez Salomona Kleina pozew o %90 kor. 
48 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczone au 
dyencyę na dzień 28 grudnia 1912 o godz 
9 reno, b Nr. 16. 

Celem strzeżenia praw nieznanego z 
miejsca pobytu Meschulima Eltesa ustana- 
wia się p dr. Kleina adw. kraj. w Zabłoto- 
wie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie go 
zwżnego w rzeczenej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo dopóki om w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuja. 

Ü, k. Sad powiatowy, Oddział I. 

Zabżotów, 10 paździ+rnika 1912, 


f. ez. Cw. 3108,12 (1) (12877) 
Bdykt. 
Przeciw Andrzejowi Sowie, którego 


miejsce pobytu jest nieznane, wuiesicny zo- 
stał do e.k. szdu obwodowego w Rzeszowie 
przez Towarzystwa zaliczzowe i oszezędności 
w Rzeszowie pozew o 570 kor. 

Ha pedstawie pozwu wydano wekslowy 
nakaz zapłaty. 

Celem strzeżenia praw Andrzeja Sowy 
ustanawia się p. dr, Krogulskiego adw, w 
Rzeszowie, kurstorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie An- 
drzeja Sowę w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Rzeszów, dnia 81 sierpnia 1912. 


L oz, ©. II. 227/12 (2) (13088) 
Edykt. 

Przeciw Janowi Wołoszynowi, którego 
miejsca pobytu jest nieznane, wniesiony zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Przewor- 
sku przez Anteninę Kiciarską w Siedleczce 
pozew o włssneść i intabulacyę. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 5 września 1912 o godz. 
9 rano w sądzie tut. 

Celem strzeżenia praw Jana Wołoszyna 
ustanawia się p. dr. Świtalskiego adw. w 
Przeworsku, kuratorem. 

Tenże kurator zestępywać będzie Jana 
Wołoszyna w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dojóki on w są: 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. $4d powiatowy, Oddział JI. 

Przeworsk, dnia 12 sierpnia 1912. 


L. cz. E. 1212/12 (2) (18127) 

W postępowaniu licytacyjaem Maryan- 
ny Btarzyekiej przeciw Jędrzejowi Greli, go 
spodarzawi w Porębie o 81 kor. 72 hal., 
nstanawin się celem strzeżenia praw Jędrzeja 
G.eli jakoteż wszystkich innych osób inte- 
Tesowanych, którym uchwały lieytacyjnej z 
daia 12 Tipee 1912 | ez E 1212/12 (1), 
iub też którejkoiwiek innej uchwały w tem 
postępowaniu później wydanej, bądź wcale 
nie, bądź w należytym czasie doręczyć by 
nie można, kuratorem p. Ludwika Herca, 
gospodarza w Porębie. 

Rzeczą jest kuratora, te osoby, dla 
których go ustanowiono, w powyższem po- 
stępowaniu lieytacyjnem tak długo zastępy- 
wać, dopóki one same się nie zgłoszą, lub są- 
dowi innego zastępcy nie wymienią albo do- 
póki ich interes nia przestanie wymagać za- 
stępstwa. , 

C. k. Sąd powiatowy, Oddzisł IL 

Krzeszowice, dnia 26 września 1912. 


Kuratelg, 


L. cz. A. IV. 371/12 (6) (13215) 
Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy S. I, we Lwowie 
przedłuża opiekę nad nieletuim Lacpoldem 
Ignacym Frauenglasem ur. 33 października 
1868 synem Amalii i Leona Franenglasów 
na czas nieograniczony. 

O k. Sąd powiatowy, S I Oddz. IV. 

Lwów, dzia 15 października 19!2, 


L ez. P. 155/11 (5) (13128 1—3) 
Edykt. 

Za umysłowo chorą uznano Julię Ole- 
ksównę w Męcinie 

Kurat rem jej ustanowiono Antoniego 
Oleksego w Męcinie Nr. 99 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 4. 

Limanowa, dnia 8 sierpnia 1913. 


L, cz. P. VIIL 55/12 (7) 
Edykt. 
Za marnotrawcę uznano Michała Kn- 
ziowa ze Stankowej. 


(13194 1—3) 


L. cz. L. 9/12 (5) P. 206/12 (4) 
113230 1—3) 
Edykt. 

Za marnotrawcę uznano Jskóba Kroje- 
wskiego w Poiegradziu. 

Kuratorem jego ustanowiono Józefa Ka- 
sprzyka w Podegre oziu. 

|. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Stary Sącz, dnia 7 października 1912. 


L. cz EVRL 312 (2) EYMI. [18,12 
(13193 1—3) 
Edykt. 


C. k. Sąd powiatowy w Ksłuszu usta- 
nuywia na podstawie udzielonego przez c. k. 
Sąd obwodowy w Stanisławowie uchwała z 
dnia 20 kwietnia 1912 L. cz. Ne IV. 90/12 
(1) zatwierdzenia, kuratelę nad Annę Tkacz 
vel Tkaczuk w Pójłe z powodu stwierdzo- 
nej przez Sąd powiatowy w Kałuszu mar- 
motrawstwa a kuratorem ustanawia Konrada 
Didyka s. Kieryła w Pójle. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 

Kałusz, dnia 18 maja 1912. 


L. cz. L. 2/12, P. 74/12 
Edykt. 
Za marnotrawcę uznano Iwana Zowbeń 
w Trościsńcu. 
Kuratorem jego ustanowiono Zacharego 
Grzyma w Trośziańeu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Dolina, dnia 16 kwietnia 1912. 


(13190) 


L. cz. P. VI 237/12 (11) 
Bdyk t. 
Za marnotrawnego uznano Konrada 
Matuszewskiego w Kipiaczce. 
Kuratorem jego ustanowiono Jurka 
Bojkę w Kipisczce. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Tarnopol, dnia 11 września 1912. 


(13111) 


Firmy. 
L. cz. Firm 958 Rg. A. I. 280 
Wykreślenie firmy. 

Z rejestru Rg. A. wykreślono: 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienie firmy: Zjednoczone zakłady 
dla elektryczaości Józef Hirschhorn i Spółke, 
po niemiecku: Vereinigte Elektrizitats We. ke 
Josef Hirschhorn et Comp. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: sprzedaż 
materyałów do prowadzenia przedsiębiorstwa 
elektrycznego potrzebnych jak i wykony wa- 
nie instalacyi elektrycznej wszelakiego ro- 
dzaju. 

Skutkiem zwinięcia przedsiębiorstwa. 

Dzień wpisu: 26 grudnia 1911. 

O. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 22 grudnia 1911. 


L. cz Firm. 781/12 Rg. A I. 372 (13162) 


Wpis do rejestru handlowego firmy 
spółko wej. 

Do rejestru firm spółkowych wciągnię- 
to co następuje: 

Siedziba firmy: Sokal. 

Brzmienie firmy :;; fabryka maszyn, ko- 
iłów percwych i aparatów gorzelnianych 
Z. Bielski i B. Jaworski w Sokalu. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: 
brzmieniu fi:my. 

Foræa spółki: jawna, od 1 listopada 
1910 

Spólnicy osobiście odpowiedzialni: Zy- 
gmunt Bielski inżynier cywilny i Bolesław 
Jaro-ski gerzelnik obaj w Sokalu. 

Do zastępstwa firmy uprawnieni 
tylko obaj spółniey łącznie. 

Podpis firmy następuja w ten sposób, 
że po brzmieniu firmy umisszczą łącznie swe 
podpisy obaj spólnicy. 

Dzień wpisu: 8 maja 1912. 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 


Lwów, dnia 26 kwietnia 1912. 


(13160) 


tkwi w 


SĄ 


L cz. Firm. 741/12 (12240) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym wpi- 
sanie do rejestru handlowego dla stowarzy- 
szeń zarokkowo-gospodarczych przy firmie: 
„Towarzystwo handlowe i gospodarcze „Mer- 
kur“ w Głcgowie, stowarzyszepie zarejwstro- 
wane z ograniczoną poręką*, że ma Gadzwy- 
czajnem walnem zgromadzeniu członków od- 


i bytem w dniu 16 czerwca 1912 uchwalono 


L. cz. Firm 958/12 112942) 
| C k. Sąd obwodowy jeko handlowy w 
Rzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym wp:- 
sanie do rejestru bandlowego dla stowarzy- 
| szeń zarobkowo gosped rezych przy firmie: 
Towarzystwo handlowo przemysłowe w Tar- 
nobrzegu, stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniczoną poręką, że na posiedzeniu Rady 
nadzorczej Towarzystwa odkytem w dniu 20 
września 1912 w miejsce usiępującego Leona 
Nedbala wybrano zsstępcą dyrektora Asto- 
niego Bielewieza sekretarza Rady poxiatowej 
w Tarnobrzegu. 
Rzeszów, dnia 28 września 1912. 


| 
| 
| 


L. ez. Firm. 946/12 (12943) 

C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie za- 
rządza na dniu dzisiejszym wpisanie do rejestru 
handlowego dla stowarzyszeń zarobkowo- 
gospodarczych firmy: „Spółka oszczędności i 
pożyczek w Woli raniżowskiej, stowarzysze- 
nie zarejestrowane z nieograniczoną poręką* 
z uwidocznieziem w odnośnej rubryce naste- 
pujących okoliczności: 

1. Spółka ta zawiązana została na pod- 
stawie statutów uchwalonych na walnem zgro- 
madzeniu członków założycieli w Woli rani- 
żowskiej dnia 23 czerwca 1912, 

2. Siedzibą spółki jest Wola raniżow- 
ska, a okręg tejże spółki stanowi gmina Wola 
raniżowska. 

3. Celem spółki jest starać się o mate- 
ryalne i moralne podniesienie członków Spółki 
mianowicie przez: 

a) udzielanie członkom w miarę po- 
trzeby, użyteczności i w miare funduszów, 
pożyczek potrzebnych w gospodarstwie, prze- 
myśle i handlu, a to z funduszów, które 
Spółka na ten cel gromadzi przy pomocy 
WAW nieograniczonej poręki swych człon- 
ków: 


b) danie możności do umieszczania na 
procent pieniędzy zaoszczędzonych, a marnie 
leżących, w ten sposób, iż Spółka przyjmuje 
i oprocentowuje wkładki oszczędności, 

e) popieranie tworzenia Spółek i sto. 
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych w 
okręgu. 

4. Zarząd Spółki wybrany na powoła- 
rem zebraniu składa się z następujących 
członków : 

1. ks. Czesław Broda, katecheta w Woli 
raniżowskiej, jako przełożony zarządu, 

2. Józef Puzio, rolnik w Woli raniżow- 
skiej, jako zastępca przełożonego zarządu, 

3. Marcin Pruś, 

4. Ludwik Lis, 

5. Wojciech Chwastek, rolnicy w Woli 
raniżowskiej, jako członkowia zarządu. 

5. Ogłoszenia umieszezane będą na ta- 
bliey przed lokalem spółki, a w razie po- 
trzeby takż: w czasopiśmie wydawamem dla 
spółek przez krajowy Patronat. 

Członkowie spółki ręczę wspólnie 
(solidarnie) całym swym majątkiem za zobo- 
wiązania spółki wobec osób trzecich, o ileby 
na pokrycie tychże zobowiązań w razie li- 
kwidacyi lub upadłości spółki majątek jej 
nie wystarczał. 

1 Spółkę podpisywać się będzie w ten 
sposób, iż pod pieczęcią (stampilią) firmy 
położy podpis swój przełożony zarządu wzgię- 
dnie jego zastępca i jeden z członków za- 
rządu. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Rzeszów, dnia 21 września 1912. 


L. ez. Firm. 758/12 Siow. I. 199 (13168) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowśrzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Budzanów. 

Brzmienie firmy: Zakład kredytowy w 
Budzanowie, stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniezoną pięciokrotną poręką. 

Zmiana: Na odbytem dnia 20 czerwca 
1912 walnem zgromadzeniu tegoż Zakładu 
uchwaloną została zmiana §§ 87, 51, 56, 75 
i 88 statutu w sposób, jak to w uwierzyte|- 
nionym odpisie nrotokołu z tego walnego 
zgromadzenia przedstawiono. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Czortków, dnia 5 lipca 1912. 


L ez. Firm. 228/12 Stow. IIi. 123 (18108) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestru stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych przy firmie: Spół- 
ka producentów bydła rzeźnogo i trzody chle- 
wnej w Jaśle, stowarzyszenie zarejestrowsRe 
z ograniczoną poręką, że Sebastyan Drozd 
przewodniczący i Jan Madejczyk członek za- 
rządu wystąnili, a w miejsce ich wybrano 
Wojciecha Walczaka, sekretarza Towarzystwa 
rolniczego w Kowalowach, przewodniczącym 


zarządu oraz Jakóba Śmietanę, gospodarza w | 
Czełuśnicy, czdoskiem zarządu. 

Data wpisy: 6 czerwca 1912. 

C. k. Sąd obwodewy, Oddzia: IV 

Jasio, dnia 1 czerwze 1912. 


L. ez. Firm. 847/12 Stow. II. 247 (12945) 

Zmiany i dodatki de wpisanych 

już firm stowarzyszeń 

Należy wpiszć w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenis: Jasień. 

Brzmienie firmy: Spółka oszezędności 
i pożyczek w Jasieniu. 

Członkowie zarządu Józef Qybulski, Wa- 
eław Mukłsszewski, fuiasz Krawszyk i Jakób 
Kasprowicz wystąpili. 

Członkami zarządu wybrani: Andrzej 
Zatwarnieki, rolnik w Jasieniu, jaka zas.ępea 
przełożonego, Franciszek Chocholski, wżeśri- 
ciel reala:ści w Ustrzykach dainych, Jan 
Kwiatkowski, rolatk w Jasienin, Karol Cy- 
bulski, właścieiel resłneści w Jasieniu 

Data wpisu: Sanok, dnia 9 września 
1912 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 26 sierpnia 1912 


L. cz. Firm. 829/12 Oddz C. 1.128 (12991) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
spółkowej. 

Do rejestru cddział ©. wciągnięto co 
następuje : 

Siedziba firmy: Kraków. 

Brzmienie firmy: „Orka parowa, Spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością*, po nie- 
miecku: „Dampfeczerung, Gesellschaft mit 
beschriinkter Haftung“. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: wynajem 
pługa parowego za opłatą celem podaiesienia 
kultury i dochodu z ziemi. 

Forma spółki: opiera się na kontrakcie 
notaryglnym z daty Kraków 50 kwietnia 
1912 L. r. 1648 i ustawie z 6 marca 1896 
I. 58 Dzup. 

Czas trwania spółki: spółka zawiązała 
się na 6 lat, to jest od 1 kwietnia 191% do 
31 marca 1918 włącznie. 

Kapitał zakładowy wynosi 21.000 kor. 
j został w całości wpłacony w gotówce. 

Zawiadowcami spółki ustanowieni z0- 
stali: Stefan Konopka, właściciel dóbr ziem- 
skich w Krakowie i Władysław Żeleński, 
właściciel dóbr ziemskich w Grodkowicach. 

Zawiadowstwo ich jest kollektywnem. 

Podpis firmy: pod wyciśniętą starapilią, 
wydrukowaną lub wypisaną przez kogokcl- 
wiek ręcznie lub maszynowo nazwą firmy 
wypiszą obaj zawiadowcy własnoręcznie imię 
swoje i nazwisko. 

Ogłoszenia ze strony spółki zamieszcza- 
ne będą w jednym z dzienników publicznych 
wychodzących w Krakowie. 

Dzień wpisu: 81 maja 1912. 

C. k. Sąd krejowy jako handlowy, 

Oddział III. 

Kraków, dnia 28 maj» 1912. 


Konkursa. 


L ez. Prez. 30 411 (13050 3--3) 
Konkurs. 

. Po jednej posadzie sędziego w 1X. kla- 
sie rangi ze systemizowanymi pohcrami są 
do obsadzenia na Bukowinie, a to w sądzie 
krajowym w Czerniowcach, sądzie obwodo- 
wym w Suczawie i w sądach powistowych 
w Bolce, Ssanowcach i Kimpelungu. 

Posady w Suczawie i Solce są nowo 
kreowane. 

Ubiegający się o te posady lub o takie 
posady w innych sądach powiatowych lub 
kolegialnych na Bukowinie, także bez ozna- 
czonego miejsca służbowego opróżnić się mo- 
gące, mają wnieść należycie udokumentowa- 
ne podania naidalej do dnia 31 października 
191% do odnośnega Prezydyum sądu I. in- 
stancji. 

Prezydynm c. k. sądu krajowego 

wyższego. 

Lwów, dnia 16 października 1912. 


L. Prez. 761 (6/12) 
Konkurs. 

W sądzie tutejszym jest do obsadzenia 
zaraz stała posada pomocnika kancelaryj- 
nego. 

Wymogi: Znajomość maaipulacyi są- 
dowej i biegłość w pisaniu na maszynie. 

Podania do Naczelnietwa sądu. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Gródek Jagiell, 19 października 1912. 


(13131 2—3) 


Wyroki prasowe. 


H. en. Ip. 196/12 (2) (13206) 
Iwesm Ero Beauqzecraa Ilicapa ! 

I. k. Cyg gpaeBuń ako Tpuóysam 

upacoBui y JI5BOBi pintaB Ha BA8COK N. K. 

Ilposyparopui JlepsaBaoi, mo smier aaco- ' 


ii 


UACHE „JBNISHKUKE sacio 20 s zaa 15; 
WOBHEA 1912 Baprukydi „B Micro gonpasa : 
NOJOREBA Kanipalkckuńi „óehedb !* MİCTHTE 
B coi EcrBo upoBuiu 3 § 300 i 305 sar. 
Kap. y3HaB JOK0RAHy B 48M 17 OBLEA 
1912 koadfickary 3a OnpaB4aRy i sapajuB 
BAHIĄEHE NIAOro HAKJary roro apruky.y i 
BHLAB H0 yM $ 498 m. K. 3AKA3 ĘdIB- 
OTO pO3IIADIOBARA LOLL XPYKOTOBO NACHMA. 
Jibrin, zaa 20 wosraa 1932. 


4. em. Ilp. 208/12 (2) (13204; 

B Imena Ero Beamsecrza Ilicapa ! 

II. x. Cya spaeBnń sko Tpuóymam 
upacoBań y „I5BOBI pimuB Ha BHeCOK 4. K. 
Ilpokyparopmi JlepswaBHoi, mo amicr uaco- 
maca „Jliso* aaczo 8224 (235) 3 aaa 18 
sxOBrAA 1912 g aprakymi „Jlo mapay MI. 
H. kosirery* BIĄ „Bkiaqa HpHBATO“ %0 
„pyckomy HapoxOBU* MIETUTE B COÓl €3TBO 
upoBumu 3 $ 300 3ak. kap. yY3AaB (0KOHA- 
Hy B gau 18 oBraa 1912 kosgickary 3a 
olipashagy i 3ApAXAB 3HMUNMERE IiIOrO HA- 
kJaly | BEJAB HO mymni $ 493 saka3 MaAJIB 
Oro po3IiApIOBARA TOTO /PyKOBOTO IACBMA. 

JIBBiB, xaa 20 «osraa 1912. 


L. Pr. III. 116/12 () 
Obwieszczenie. 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek e. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Ńr. 19 czasopisma „Przegląd 
pocztowy“ z daty Kraków, dnia 15 paździer- 
cika 1912 artykuł pad tytułem: „Ramię pizy 
ramieniu* zawiera w swej osnowie znamio- 
na występku z $ 300, 305 u. k., że zaka- 
zuje Się rozszerzania tego artykułu. 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy, S. III. 
Kraków, dnia 16 października 1912. 


(12986) 


L. cz. Pe. 202/12 (2) (13205) 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mośsi! 

C. k. Sąd krajowy karny jako Trybu- 
nał prasowy we Lwowie orzekł na wniosek 
c. k. Prokura$ozyi Państwa, że treść czaso- 
pisma „Kuryer iiwowski* Nr. 479 z dnia 17 
paździeraika 1912 w artykule „Ńadużywanie 
powag * zawiera znamiona występku z $ 305 
u. k., uznał dokonaną w dniu 17 paździer- 
mika 1912 konfiskatę za usprawiedliwioną i 
zarządził zniszczenie całego nakładu tego 
artykułu i wydał w myśl $ 498 p. k. zakaz 
dalszego. rozpowszechniania tego pisma dru- 
kowego. 

Lwów, dnis 20 października 1912. 


L. cz. Pr. 190/12 (2) (13208) 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

C. k. Sąd krajowy karny jako Trybu- 
nał przsowy we Lwowie orzekł na wniosek 
c. k. Prokuratoryi Państwa. że treść czaso- 
pisma „Kolejarz* Nr. 20 z dnia 15 paździer- 
nika 1912 w artykule „Zamiast poprawy 
bytu „befel* kapralski* zawiera znamiona 
występku z $$ 300 i 305 u. k. uznał do- 
konaną w dmu 16 października 1912 konfi- 
Skatę za usprawiediiwioną i zarządził zni- 
szczenie całego nakładu i wydał w myśl $ 493 
p. k. zakaz dalszego rozpowszechniania tego 
pisma dzukowego. 

Lwów „dnia 18 października 1912, 


L ez Pr. III. 119/12 (3) 
Obwieszczenie. 
C. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
ns wniosek e. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Nr. 235 czasepisme: „Na- 
przód“ z daty Kraków, dnia 18 października 
1912 artykuł pod tytułem: „P. P. S. wobee 
widma wojny rosyjsko austryackiej* zawiera 
w swej osnowie znamiona zbrodui z $ 66 
ustęp 2 gi u. k., że zakazuje się rozszerzania 
tego artykułu. 
U. k. Sąd k:ajowy jako prasowy S. III. 
Kraków. dnia 18 października 1912, 


(13100) 


L. ez. Pr. 200/12 (2) (13207) 

W Imieniu Jego Cesarskiej Meści! 

C, k. Sąd krajowy karny jako Trybu- 
nał prasowy we Lwowie orzekł na wniosek 
e. k. Prokuratoryi Pańsiwa, że treść czaso 
pisma „Frykarpatskaja Rus“ Nr. 890 z dnia 
15 października 1912 w artykule „Lwów 3 e 
(16-e) seztisbcja 1912 hoda“ zawiera zas- 
miona występku z $ 206 u. k. uzsa? doko- 
neną w dniu 16 października 1912 kenfi- 
skatę za usprawiedliwioną i zarządził zni- 
szczenie całego nakładu i wydał w myśl $ 
493 p. k. zakaz dalszego rozpowszechniania 
tego pisma drukowego. 

Lwów, dnia 18 października 1912. 


L. Pr. IAI. 117/12 (3) 
Obwieszezenie. 
C. k. sąd krajowy jazo prasowy orzekł 
na wniosek c. k Prokuratora Państwa, że 
zamieszczone w Nr. 286 czasopisma „Illu- 
sirowsny kuryer codzienny“ z daty Kraków 
duia 15 października 1912 ustępy artykułów 
pod tytułem: 


(12987) 


paseta Lwowska“ Nr, 244 z dnia 23 października 1912. 


I „Polska w obliezu wojny“, a w nimi 


1. ustęp zaezynająwy się od słów „Dia Pol- 
ski mybije..* a kowczący słowami „. Au- 
strpi da zwycięstwa, 2. ustęp zaczynający 
się od siów „W czasie zawierzuchy...* a 
k:ńczący słowami „..p zy narodowem Alle- 
luja*, 

II. „Zebrania we Lwowie" a w nim 
ustęp zeczynsjący się od słów „Dyszusya 
wzmacniała..* a kończący się słowami „...u- 
regulowanie siosunków* zawierają w swej 
osnowie znamiona zbrodni z § 88 iit e: i 
66 u. k., że zakazuje się rozszerzania tych 
artykażów, względnie inkryminowanych u- 
stępów. 

ż,0. k. Sąd krajowy jako prasowy S. III. 

Kraków, dnia 16 października 1912. 


4 RR F LJ 
TĘ 
UPaUOŚCI. 
L. ez. 8. 1/12 (150) (12945, 
W konkursie Abrahama P,nkasa celem 
likwid<cyi i vporządkowania dodatkowo zgło- 
szonych wierzytelności, tudzież takich wie- 
rzytelności, które zsstaną zgłoszone do dnia 
26 października 1912 wyznacza się audyen- 
cyę na dzień 4 listopada 1912 o godzime 9 
przed południem w e. k. sądzie obwodowym 
w Sanoku w biurze Nr. 12. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Sanok, dnia 10 peździernika 1912 


L. cz. 8. 2/12 (116) 
Ogłoszenie. 

W konkursie Berla i Matli Leidnerów, 
wyżnazza się audyencyę na dzień 29 paździer- 
nika 1912 o godzinie 8 po pełudniu na sali 
Nr. II. sądu powiatowego w Mielcu, 

1. celem ustalenia roszczeń tymczaso- 
wego zarządcy dr. Oskara Isenberga; 

2. celem likwidacyi i uporządkowania 
zgłoszonych wierzytelności orez takich, które 
zgłoszone zostaną do dnia audyencji, 

8 celem powzięcia uchwały eo do sprze- 
daży rucaoraości należących do masy roz- 
biorowej. 

Mielec, dnia 5 października 1912. 

Komisarz konkursowy. 


(13130) 


L. cz. S. 7/12 (8) (13059 3—3; 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd obwodowy w Stryju ze- 
zwolił na otwarcie konkursu do majątku Abra- 
hama Dawida Friedlera i Chaji Mermelstein 
handlujących w Szolem. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. sędziego powiatowego Machnowskiego 
w kolem, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy p. dr. Spritzera, adwokata w Skolerm. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi wyznaczonej na dzień 28 paździer- 
nika 1918 o godz. 10 przed połudziera w e. k. 
Sądzie powiatowym w Skolem, przedłożyli do- 
kumenty, poświadczające ich roszczenia, ;rzed- 
stawili swojs wnioski względem zatwierdze- 
nia tymczasowego zawiadowcy lub zamiano- 
wania innego i jego zastępcy orsz przystą- 
piii do wyboru wydziału wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi z roszczeniami, ażeby swe roszczenia, 
chociażby co do nich spór już zawisł, 
stosownie do przepisów ord. konkurs., zgło- 
sili w e. k. Sądzie powiatowym w Skolem 
najdalej do dnia 30 listopada 1912, a ne au- 
drencyi likwidacyjnej, na dzień 23 grudnia 
1912 godz. 1U przed południem w tymże są- 
dzie wyznaczozej, polikwidowali je i usta- 
nowili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta 
urosłe przez ponowne zwołanie ogółu wie- 
rzycieli i badanie dodatkowego zgłoszenia 
i będą wykluczeni cd podziałów uskuteeznio- 
nych na podstawie formalnego projektu po- 
działu. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącyra się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowaiia ugodewego. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w czę- 
ści urze'wej „Gazety Lwowskiej”. 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Skolem, lub w pobliżu. mają wymienić 
w zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, 
w temże miejscu zamieszkałego, w prze- 
ciwnym bowiem razie na wniosek komi- 
sarza konkursowego ustanowi się dla nich 
na ich koszt i niebezpieczeństwo, pełnomo- 
enika dla doręczeń. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia i4 października 1912. 


L. oz. S. 18/12 (1) (18052 3—3) 
Edykt konkursowy. 
C. k. Sąd obwodowy w Czortkowie 


zezwolił na otwarcie konkursu do niejątku 
Estery Gelies w Hasiatynie. 

Ke:sisarzen: konkursowym mianuje się 
e k. radcę sądu kraj. w Husiatycie Recka, 
zaś tymczascwym zewiadoweę masy p. adw. 
dr. Goldseniags w Hasiątynie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na su- 
dyeneyi, wyznaczonej na dzień 10 paździer- 
nika 1912 o godz. 9 przed południem w c.k. 
sądzie powiatowym w Husiatynie, przedśożyji 
dokumenty, poświadczające ich roszczenia. 
przedstawiii swoje wnioski względem zatwier- 
dzeżia tymczasowego zawiadowcy lub zamia- 
nowania ineego i jego zastępcy i przystąpili 
do wyboru wydziaśu wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy cheg wystąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi z roszczeniami, ażeby roszczenia Swe, 
chociażby co do nich spór już zawis?, 
stosownie do przepisów ord. konkurs., zgło- 
sili w e. k. sądzie powiatowym w Husiatynie 
najdalej do dnia 28 października 1912, a na 
audyencji likwidacyjnej, na dzień 29 paździer- 
nika 1912 godz. 9 przed południem w tymże 
sądzie wyznaczonej, polikwidowali je i usta- 
nowili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia będą obowiązani tak poszczególnym: 
wierzycielom jak i masie upadłościowej zwró- 
cić koszta urosłe przez ponowne zwołanie ogó- 
łu wierzycieli i badanie dodatkowego zgło- 
szenia i będą wykluczeni od podziałów usku- 
tecznionych na podstawie formalnego pro- 
jektu podziału. 

Wierzycielom na audyenceyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pcjedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

= Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Husiatynie lub w pobliżu, mają wymienić 
w zgłoszeniu pałnomocnika dla doręczeń, w 
temiże miejscu zamieszkałego, w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza konkur- 
sowego ustanowi się dla nich, na ich koszt 
i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla do- 
ręczeń. 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Czortków, dnia 24 września 191Ż. 


L. cz. 5. 20/12 (1) (18054 3—3) 
Edykt konkursowy. 
C. k. Sąd obwodowy w Czortkowie 
z zwolił na otwarcie konkursu do majątku 
Tauby Pollak ur. Schütz w Probużnie. 


Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k. radcę Sądu kraj, Recka w Husiatynie, 
zaś tymczasowym zawiadowcą masy p dr. 
Grabscheida adwokata w Husiatyzie. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na audyen- 
cyi, wyznaczonej na dzień 15 października 
1912 o godz. 9 przed południem w e K. są- 
dzie powiatowym w Husatynie przedłożyli do- 
kumenta, poświadczające ich roszczenia, przed- 
stawili swoje wnioski względem zatwierdze: 
nia tymczasowego zawiadowcy lub zamiano- 
wania innego i jego zastępcy oraz przystąpili 
do wyboru wydziału wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chcą wystąpić z roszczeniami jako wie- 
rzycieje konkursowi, ażeby swe roszczenia, 
ehosiażby co do nich spór już był w toku, 
stosownie do przepisów ord. konkurs., zgło- 
sili w c. k. sądzie powiatowym w Husia- 
tynie najdalej do dnia 4 listopada 1912, a 
na audyencyi likwidacyjnej na dzień 6 listo- 
pada 1912 godzinę 9 przed południem w tymże 
sądzie wyznaczonej, polizrwidowali je i usta- 
nowili dia nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłcszenia, będą obowiązani tak poszezegól- 
nym wierzycielom jak i masie upadłościowej 
zwrócić koszta, urosłe przez ponowne zwoła 
nie ogóżu wierzycieli i badanie dodatkowego 
zgłoszenia i bęcą wykluczeni od podziałów, 
jeż zskutecznionych na podstawie formalnego 
projektu podziału. 

Wierzycielomm na audyencyi Ekwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziażu wierzycieli, dożychczas 
urzędujących, powołać ostaiecznia wolnym 
wyborem inne oscky swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonme. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie 'w czę- 
ści urzędowej „Gazety Lwowskiej“, 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
dusiatynie, lub w pobliżu mają wymienić 
w zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, w 
temże miejscu zamieszkałego, w przeciwnyw 
bowiem razie na wniosek komisarza konkur- 


sowego ustanowi sią dla nich, na ieh koszt 
i niebezpieczeństwo, pełnomocnika dla dorę- 
cred. 
C. k. Sad obwodewy, Oddział IV. 
Czortków, dnia 30 września 1912. 


L. cz. S. 24/12 (1) (13055 3—3) 
Edyki konkursowy. 

C. k. sąd cbwodowy w Czortkowie ze- 
zwołił na otwarcie konkursu do majątku 
Sa!amona Hansrera w Stale nad Zbruczem. 

Komisarzem konkursowym mianuja się 
e. k redee sądu kraj. Bronisława Rada w 


Borsmezowie, zaś tymezaszwym zawiadowcą | 


masy 2dw. de. Thbnmina w Borszczowie 
Wierzyciel wzywa się, sżeby na au 
dyencyj, wyenacionej na dzień 25 paździer- 
nika 1912 godzina 9 piza poładniem we k 
sąjzie powistowym w Borsz*zów e, przedło- 
żyli dokumania i paświsdczające ich reszeve- 
nia, przedstawili swoje wnioski względem za- 
twierdzenia tyrzcuasow>go %*wiajowcy, lub 
zamianowawia ionego i jego zastępey, Oraz 
i przystapiłi do wybsra wydziału wieszycieli 
| Wzywą się także tych wszystkich, któ- 
rzy chea wystąpić jako wierzytiele kcnzur- 


12 


„konkursowego umieszczać się będzie w czę- 
į Sci urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 
i Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
| Przemyślu, lub w pobliżu mają wymienić w 
zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, w tem- 
że miejscu zamieszkałego, w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza kon 
kursowego ustanowi się dla nich na ich 
koszt i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla 
doręczeń. 
U. k. Sad obwodowy, Oddział IV 
Przemyśl, dnia 17 października 1913. 


E. w. S. 8/12 (1) (13104 2—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd cbwodowy w Przemyślu ze- 
zwolił na otwarcie kupieckiego konkursu do 
majątku Stanisława Majerskiego zarejestrowa 
cego pod firmą Stanisinw Majerski, rządowa 
upoważniony architekt cyw. w Przemyślu. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c k Radecę sąd. Władysława Grzędzielskiego, 
zaś tymczasowym zawiadoweą masy p. dr 
Adolfa Ameisena adw. w Przemyślu. 


Wierzycieli wzywa się, ażeby na audyen- 
cyi, wyznaczonej na dzień 20 listopada 1912, 
godz. 10 przed południem w tym sądzie, w 
biurze Mr. 16, przedłożyli dokumenta, po- 
świadczające ich roszczenia, wystąpili z wnio- 
skami względem zatwierdzenia tymezasowego 
zawiadowcy lub zamianowania innego i jego 
zastępcy i przystąpili do wyboru wydziału 
wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy cheg wystąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi z roszczeniami, ażeby swe roszezenia, 
chociażby eo do nich spór już zawisł, sto- 
sownie do przepisów ord. konkurs., zgłosili 
w tym sądzie najdalej do dnia 1 grudcia 
1912, a na audyencyi likwidacyjnej na dzień 
17 grudnia 1812 godz. 10 p'zed południem 
w tymże sydzie wyznaczonej, nolikwidowali 
je i ustanowili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia, tak poszezegóinym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta 
zresłe przez ponowne zwołanie ogółu wie- 
rzycieli i badanie dodatkowego zgłoszenia 
i będą wykluczeni od podziałów uskutecznie. 


nych na podstawie formalnego projektu po- 
dzieżę. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy maty, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowsnia ugodowego. 

Dalsze ogłoszenia w tokn postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Przemyślu, iub w pobliżu Przemyśla maja wy- 
mienić w zgłoszeniu psłnomocnika dla dorę- 
czeń, w temże miejscu zamieszkałego, w 
przeciwnym bowiem razie na wniosek komi. 
Sarza konkurstwego ustanowi się dla nieh 
na ich koszt i niebezpieezeństwo pełnorno- 
enika dla doręczeń. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddzisł IV. 

Przemyśl, duia 16 października 1912. 


a NAAEANNNNNA, 


sowi z roszezeniami, ażeby roszczenia Swe, 
chociażby co do nich spór już zawisł, sto- 
sownia do przepisów ord. kenkurs., zgłosili 
w tym sądzie alto w e. k sądzie powiato- 
wym w Borszczowie naidelej do dnis 14 Ji. 
stopada 1912, a ns andyencyi likwiJacyjnej, 
na dzień 18 listopada 1912 o godzinie 9 
przed poładniem w tymże sąd:ie wyznaczo- 
nej, polikwidowali je i nstsnoówili dla nich 
porządek. NE. ; 
Wisrzyciele, którzy zaniedbają terminn 
zgłoszenia, tek poszczególnym wierzycielom | 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta j 
urosłe przez ponowne zwołania ogółu wie- 
raycieli i badanie dodstkowego zpłoszenia 
i będa wykluczeni oå podziałów uskuteeznie- | fi 
nyeh na podstawie forasa' nego projskiu po- | 
działu. mari | 
Wie:zycielom ma zudzencyi likwida- F 
eyjnej jawiązym się 1 zgłoszonym siuży pra- 
wo w miejsce zawiadowcy masy, jego zastę- 
pey > członków wydziału wierzycieli, do- 
trehczas urzędujących, powałać ostatecznia 
wolnym wyborem ibne osoby, swego z8- | 
ufania. , f NI 
Andyencyę likwidscyjną przeznacza się W 
zarazem do postępewania ugodowego. m | 
Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólaików będzie oddzie'nia 
prowadzonem. | 
Dalsze ogłoszenia w toku postępowania | 
| 
| 
| 
| 


konkursowego umieszczać się będzie w części | 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 
Wierzyciele, którzy nia mieszkeją w Bor 

szezowie, lub w pobliża, mają wymienić | | 
w zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, w | 
temże miejscu zamieszksłego, w przeciwnym | 
bowiem razie na wniosek kemisarza konkur- | 
sowego ustanowi się óla nich ua ich koszt 
i niebezpieczeństwo pełnomioenika dla docę- 
czeń. 


C. k. Sad obwodowy, Oddział IV. 
Czortków, dnia 11 października 1912. 


I. cz. 8 83380) (13105 2 --8) 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd obsodowy w Przemyślu ze- | $i 
zwolił na otwarcie konkursu do majątku f 
rieobjętej mesy spadkowej bp. Wilhelma |$ 
Oberhard3, własć. składa mebli w Przemyślu. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
e. k radcę sąd. Władysiawa Grzędeielskiego, ! 
zaś tymczasowym zawiądowcą masy p dr.'fi 
Izydora Margvhesa adw. w Przemyślu „| 

Wierzycieli weywa się, ażeby na audyen- 
cyi, wyznaczonej na dzień 31 prźlziernika 
1912, godz. 10 przed południem w tym sądzie | 
w biurzg Nr. 16 przedłożyli dokumenty, po- 
świadczające ich roszezenia, wystąpili z wnio- 
skami względem zatwierdzenia tymczasowe 
go zawiadowcy lub zamianowania innego i 
jego zastępcy i przystąpili do wyboru wy- 
działu wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chcą wystąpić, jako wierzyciele konkur: | 
sowi z roszczeniami, ażeby swe roszczenia, 
chociażby co do nich spór już zawisł, 
stosownie do przepisów ord. konkurs. zgło- 
sili w tym sądzie najdalej do dnia 10 P 

| 


yada 1912, a na audyencyi lixwidacyjnej na 
dzień 19 listopada 1912, godz. 10 przed po- 
łudniem w tymże sądzie wyznaczonej, poli 
kwidowali je i ustanowili dla nich porządek. 
Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu |! 
zgłoszenia tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta uro- 
słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzy- 
cieli i badanie dodatkowego zgłoszenia i będą 
wykluczeni od podziałów uskutecznionych na | 
podstawie formalnego projektu podziału. 
Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 


w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 


nej jawiącym się i zgłoszonym służy zA j 
| ś 


Audyencyę likwidacyjną przeznacza się | i 


zarazem do postępowania ugodowego. 
Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 


O = 
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DONIESIENIA PRYWATNE. 


Ruch pociągów kolejowych 
obowiązujący z dniem 1 maja 1912 r. 
według czasu średnio-europejskiego. 


Przychodzą do Lwowa: 
ma dworzec główny : 


Z Krakowa: 222, 545, 725, 850, 1005, 110%), 130, 200$), 
0, 7254), 825, 950 
*) z Tarnowa, $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. 
t) z Mszany od 15 czerwca do 30 września 
codziennie, 
Z Podwołoczysk: 720, 1130, 150$), 215, 530, 1030, 1049+) 
t) z Krasnego. $) od 15 maja do 30 września włącznie 


włącznie 


codziennie, 
Z Czerniowiec: 1205, 51577), b454), 740, 1025*) 155, 552, 
626, 934 


*) ze Stanisławowa. t) z Kołomyi. tt) z Chodorowa 
w każdy następny dzień po niedzieli i święcie, 


Ze Stryja: 728, 1140, 425, 645, 1018$), 1100 


$) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rz, kat. święta. 


Ze Sambora: 750, 955, 210, 830 
Że Sokala: 710, 125, 757 

Z Jaworowa: 812, 420 

Z Pedhajee : 1110, 1020 

Ze Stojanowa: 1001, 630 


ma dworzec „Lwów.Podzamcze*: 


Z Podwołoczysk: 701, 1111, 136*), 200, 510, 1012, 108314) 


t) z Krasnego, *) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie, 


Z Podhajee: 726*), 1049, 628*), 1001, 12008) 
*) z Winnik, §)“z Winnik tylko w sobotę i niedzielę, 
Ze Stojanowa: 942, 611, 


na dworzec „Lwów-Lyczaków“ : 


Z Podhajec : 708*), 1031, 611*), 941, 1143$) 
*) z Winnik. §) z Winnik tylko w sobotę i niedzielę, 


H 


| 


ja a mam ŘE 


OQdchodzą ze Lwowa: 
z dworca głównego: 
Do Krakowa: 1235, 340, S22, 835, 2058), 215, 345%), 
5461), 605, 700, 730, 1110 


*) do Rzeszowa. $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. ł) do Mszany, 


Do Podwołoczysk: 610, 1035, 2168), 227, 2504), 840, 1113 


7) do Krasnego. $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. 
Do Czerniowiec: 250, 610, 915, 937 225, 305%), 6287), 
758,4), 1100 
*) do Stanisławowa. f) do Kołomyi. tt) do Chodorowa 
w każdy poprzedzający dzień przed niedziełą i świętem. 
Do Stryja: 600, 730, 1002$), 145, 650, 1125 
$) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rzym, kat. święta. 


Do Sambora: 658, 905, 350, 1056 
Do Sokala: 735, 221, g00, 1135*) 
*) do Rawy ruskiej (tylko w niedziele) 
Do Jaworowa: 840, 545 œ 
Do Podhajece: 555, 453, 
Do Stojanowa: 755, 520 


z dworca „Lwów.Podzamczeć : 
Do Podwoloczysk: 625, 1055, 229*) 242, 307+), 901, 
1130 


1) do Krasnego, 
codziennie, 


Do Podhajec: 608, 121%), 515, 10208) 


*) tylko do Winnik, $) do Winnik tylko w sobotę i nie- 
dzielę, 


Do Stojanowa: 812, 538, 


*) od 15 maja do 30 września włącznie 


z dworca „Lwów-Łyczaków*: 
Do Podhajee: 628, 140*), 536, 1059§) 
*) tylko do Winnik. §) do Winnik tylko w sobotę i nie- 
dzielę. 


Pociągi lokalne. 


ua dworzec główny: 


Z Brznchowie: codziennie 655 


codziennie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 829, 1100, 342, 
517, 930 


od 1 maja do 30 września 743 
w niedziele i święta rzym. kat.: od 1 czerwca do 31 sier- 
pnia 140 
od 1 maja do 81 maja 342, 930 
Z Janowa: 


codziennie: od 1 maja do 30 września 11, 910 
w niedziele i święta rzyt. kat. od 5 maja do 8 wrze- 
śnia 1010 


Z Lubienia: w niedziele i święta rzym. kat. od 12 maja do 
8 września 900 


Z Winnik: tylko w sobotę i niedzielę 1216 


UWAGA. Pociągi pospieszne wyróżniają się grubym drukiem. 


czone podkreśleniem liczb minutowych. 


Pociąg pospieszny, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 216 


schody II. 
Pociąg osobowy, adjeżdżający ze Lwowa o 


godzinie 250 


z dworca głównego: 


Do Brzuchowie: codziennie 602 
codziennie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 722, 1005, 235, 
31 835 


od 1 maja do 15 września 421 

w niedziele i święta rzym. kat.: od 1 czerwca do 31 sier- 
pnia 1230 
od 1 maja do 31 maja 235, 835 


Do Janowa: 
codziennie: od 1 maja do 30 września 1015, 303 


w niedziele i święta rzym. kat, od 5 maja do 8 wrze- 
śnia 126 


Do Lubienia: w niedziele i Święta rzym. kat. od 12 maja 
do 8 września 240 


Godziny nocne od 600 wieczorem do 559 rano, są ozna- 


po południu do Podwołoczysk, odjeżdża z peronu 2, 


po południu do Krasnego, odjeżdża z peronu położo- 


nego tuż za halą na wschód, wejście przez schody IV., peron 4. 


Pociąg osobowy, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 235 


schody IM, 


po południu do Rrzuchowie, odjeżdża z peronu 3, 
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Najstarsze i najbardziej rozpowszechnione pismo illustrowane polskie. 


l „AR KET- : wierny swojej półwiekowej przeszło tradycyi drukować będzie 
lyg odnik Hust U wany najnowsze ok | igo) ZE odzwier- 
ciadlając w ten sposób kwiat twórczości polskij na niwie beletrystyki i poezyi. — Najstarsze illustrowane 
pismo jest placówką narodowego życia i narodowego czynu. — W szeregu artykułów wstępnych, politycznych, 
społecznych i ekonomicznych da obraz jak najpełniejszy potrzeb naszych, usiłowań, zmagań się z ży wiołami szkodliwymi 
dla rozwoju polskiego bytu, wreszcie tego wszystkiego, co dotyczy spraw krajowych w najszerszym zakresie. 


„TYGODNIK ILLUSTROWANY* w r. 


Wł St REYMONTA: ox NI/Bed-* 


1912 zamieści najnowszą powieść 


(czasy HKościuszkowskie). 


PRZEMIANY* 


Bolesława PRUSA: „P 


Utwory Adama Krechowieckie» 
go, Jana Kasprowicza, Maryi Ko- 
mopnickiej i Elizy Orzeszkowej. 

Nowele Zapolskiej, Tetmajera, 
Weyssenhoffa, Barikiewicza, Ro- 
dziewiczówny, Zbierzchowskiego, 
Makuszyńskiego, Artura Schröde- 
ra i w.i. 

W szeregu artykułów s. .%0 stu. 
dyów historycznych, prace pierwszerzędnych 
publicystów i literatów polskich prof. dr. 


Szymona Askeuazego, G. Danlfow= 
skiego, A. Górskiego, Eg. Grabow- 
skiego, T. Grużewskiego., Cz. Jan- 
kowskiego, B. Keoeskowskiego, A. 
Potockiego, A. Siedlcckiego, Zy- 
gmumnta Wasilewskiego. 

Konstantego Srokowskiego: 
„GRODY i MIASTA w GALICYI“. 

Sylwety miast polskich: Lu- 
blin, Kalisz, Radom, Piotrków, Zamość, Tar- 
nopol, Rzeszów, Tarnów, Stanisławów. 


Kraków, Lwów, Poznań, Wilno. — 
Petersburg, Berlin, Wiedeń w barwnych 
obrazach i szkicach. 

Najciekawsze zakątki Polski. 

Obrazy życia współczesnego. 

Teatr, Sztuki plastyczne, Piśmienni- 
ctwa obce, mają w „TYGODNIKU“ swych 
stałych, nalyybitniejszych refer entów. 

Z dziedziny ilustracyjnej: wszystko eo 
się okazuje na wystawach polskich i zagra- 
nicznych. 


Premia nadzwyczajna „Tygodnika Illustrowanego'': 


(Sery a II.) 


IR, WIZYE PRZESZŁOŚCI: 


dion Kartonów KONSTANTEGO GÓRSKIEGO 


na tle życia wygnańców syberyjskich, — oraz 


ce w e» 
Ciekawe iPapuwieosechi 
12-cie tomów w ciągu roku zupełnie bezpłatnie. Każdy tom suto ilustrowany. 
Komplety z lat 1910 i 1911 dla prenumeratorów „Tygodnika Iilustrowanego* tylko po K. 10—, w oprawie po K. 16—. 


W r. 1912 CIEKAWE POWIEŚCI drukować będą: 
Elizy Orzeszkowej „I pieśń niech zapłacze“; AL. Dumasa (ojca) „Sprzysiężeni*; W. Karezewskiego „W Wielgiem*; 
Wincentego Rapackiego „Hanza“; Adama Krechowieckiego „Szary Wilk“; Wołodego Skiby „Siedmioletnia 
wojna“; Karola Dickensa „Magazyn starożytności“ ; Erekmana Chatriana „Daniel Rock“; Z. Kaczkowski „Zydowscy*. 


Prenumeratę przyjmują. e" Tygodnika Iwan we Lwowie, Pasaż Hausmana 9, 


oraz wszystkie księgarnie i biura dzienników. 


We Lwowie: W Galicyi z przesyłką pocztową: 


kwartalnie 680 kor. z oprawą książek 830 kor. kwarżalnie 


A i A 4:20 kor. z oprawą książek 870 kor. 
półrocznie 1360 kor. 3 ` 1660 kor. | pólrócznie 14:40 kor. s +. 17:40 kor. 
rocznie - 2720 kor. a 3320 kor. rocznie 28'80 kor. 5 T 3480 kor. 


Wydawcy: Gebethner i Wolff, — Redaktor naczelny: Dr. Józef Wolff. ()dpowiedzialny za Redakcyę we Lwowie: Artur Schröder. 
Przyjaciół naszego pisma prosimy uprzejmie o polecenie niniejszego prospektu. 


Pięćdziesiąty trzeci rok istnienia 


str you Ioezu14 Kqtrserzpostqi 


©głoszenie. 


Zarząd masy konkursowej prot. firmy S. Apfelgriin i Ska w Stryju za- 
mierza sprzedać skóry i towary skórkowe do tej masy należące, znajdujące 
się w skiepie krydytaryuszki w Stryju w Rynku vod lkons. 6% wraz z urzą- 
dzeniem sklepowem w drodze pisemnych ofert. 

Sprzedaż nastąpi ryczałtem bez gwarancyi za jakość i ilość towarów. 

Cena szacunkowa towarów i urządzenia sklepowego wynosi wedle inwen- 
tarza 96 795 kor. 2% hal, przyczem się zauważa, że część towarów już z wol- 
nej ręki sprzedaną została. 

Oferty pisemne należy wnosić najdajdalej do dnia 27 października 1912 
do godziny 12 w południe na ręce podpisanego zarządcy. 

Oferenci mają wraz z ofertą złożyć wadyum w kwocie 9000 kor. cena 
kupna zaś ma być złożoną w gotówce do 3 dni po zatwierdzeniu oferty przez 
masę konkursową 

Masa konkursowa zastrzega sobie dowolne prawo przyjęcia lub nieprzy- 
jęcia jakiejkolwiek z ofert. 

Towary sprzedać się mające oglądać można do dnia 27 października b. r. 
za poprzedniem zgłoszeniem się u podpisanego i w tymże czasie są do prze- 
glądnięcia w kancelaryi podpisanego bliższa warunki sprzedaży a oferenci 
mają w ofertach stwierdzić, że są im dokładnie znane i że takowym się pod- 


dają. 


Stryj, dnia 15 października 1912. 


Adwokat Dr. Norkert Schiff, 
w Stryju. 
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| awny Biura dzienników St 
Sokołowskiego w Pasażu Hausmana 


zaraz de wynajęcia. 


Wiadomość: ul. Jagiellońska l. 3. 


Biuro Dzienników. 
PL W POWIEW OWA oo| WESA 


©głoszenie. 


Celem zabezpieczenia dostawy mięsa wołowego przedniego, chleha i legomin dla 
tutejszego Domu uhogich chrześcian na rek 1918 odbędzie sę dnia 4 listopada 1912 
o godzine 4 po południu w kancelaryi Zarządw ul. Wronowska l. 2 liecytacya na podsta- 
wie ostemylowsnych ofert. 

Warurki licytacyjne mogą przejrzeć.pp. interesowani w kancelar'i Zarządu. 


Z Dyrekcyi Domu ubogich. 
We Lwowie, 17 października 1912. 
Wojciech Łukawski, dyrektor. 
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„Muzeum pożytecznych rzeczy, 
osobliwych ludzi 
i zjawisk natury“. 


$ Treść: Nasze ulubione trucizny, czyli na ezera oszczędzać? Potworny apetyt. Swiat jest pełen nie- BĘ 
bezpieczeństw. Lekarz hygienista napomina młodzież, aby nie paliła tytoniu. Rady królowej na BE 
zły los ludzki. Z tajemnic elektryezności. Szpital roślin. Czy istnieje życie na gwiazdach? Akwa- gf 
ryum w żołądku. Ludzie, którzy się urodzili kilka razy. Ogniotrwały kapitan. Wódka pali się w Și 
mózgn pijaka fioletowym płomieniem. Nowa filharmonia, czyli jak upiększyć śpiew naszych pta- Š 
ków pokojowych i polnych według metody hr. Dr. Baringtona, wieeprezydenta król. Towarzystwa 
Nauk w Londynie. Wł. Taczanowski a metoda hr. Baringtona. Piorun z jasnego nieba przyczyną % 
pożaru. Dachy słomiane i drewniane nezynić ogniotrwałemi. Dym z kominów przyciąga pioruny. $ 
W sprawie ochrony od pożarów. Tlen w płynie jako bezpłatne iekarstwo i Środek do przedłużenia 
życia. Jakiego patryotyzmu nam potrzeba? Wdzięczne pole działania dla władz. Elektryczność $ 
poetów, narodów i kobiet. Mechanik, który przez sen stał się bogatym. Piorunochron na dom bu- $ 
dnika kolejowego. Podziemne żyły wodne, a niebezpieczeństwo pożaru. Z% czego można wnosić o 
S istnieniu podziemnych źródeł ? W każdej gminie łatwo może zdarzyć się nieszczęście. Najzdrow- 
szy i najtańszy napój. Wróble konkurentami kanarków. Warunki zdrowego snu. Ksiądz, który 
Ep mówi kazanie we śnie. Napomnienie dla młodzieży. Zły los spotyka tylko społeczeństwa wadliwe 
KA i mało oświecone. Makolągwy śpiewają lepiej niż kanarki. Każda gmina powinna zastanawiać cię 
DQ nad wszystkiemi możliwemi niebezpieczeństwaii, aby im zapobiegac zawczasu. I t. d. 5t, d. 


Cena z przesyłką pocztową I K. 66 hai., za zaliezką 2 K. 10 hal. 


Do nabycia w biurze St. Sokołowskiego. — Lwów, Jagiellońska l. 3. 


Leister der Farbe“ 
oryginalne reprodukcye międzynarodowych malarzy 
kompłietae roczniki 18906, 1908S, 1SOB 

poleca 
po wyjątkowo niskich cenach 


NT. SOKÓLOWSKI Lwów. Jagiellońska 3. 


gy 


DOES OO O llmake-ac mine setmenówan a 
Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon 527. 


została wskutek demolacyi budynku przeniesiona na ul. 
Akademicka 6, — róg ul. Chorążczyzny. 


Poleca się i nadal względom FP. T. Publiczności wraz z filią Hietzmańska 10. 


trzy maï em 
świeży transport 
HERBATY CHIŃSKIEJ 


Znakomita w smaku i aromatyczna 


herbata Congo . . . . « . . « « « 6 „a kor. 3:20 
£ Sonokongo. . . 8 . e . 7 3 „n F— 
2 Souchong zbiór majowy.  . aaa’ „ ëc 
Baysow KW a ne ORO a’ 0 os o» n 8— 
Wysiewki z herbat . . . . . . . . . . . „ 260 
Wysiewki z najlepszych herbat . . . . . ZU 


za pół kilograma. 


Handel herbaty i kawy 


EDMUNDA RIEDLA we Lwowie 


ul. Teatralna 3, naprzeciw Katedry- 


PAPIERY MINISTERIALNE 


egzystencja 


dowodnie trwała. Dochód 


É od kor. 8.000 do 15.000 


$ daje objęcie fabrykacyi pat. chronionego arty- 
q kułu budowlanego, łatwo się dającego sporzą- ga 
, dzić przez każdego bez wiadomości zawodo- 
fd wych. W przeszło 100 powiatach już wpro- $ 
>] wadzone, zapewnione poparcie fabryki macie- $$ 
sq rzystej. Najlepsza sposobność do usamodzie]- 5 
M nienia się, nadaje się także do zarobkowania B 
S ubocznego; zakład maszynowy nie potrzebny. § 
j Poważni refiektanei, którzy rozporządzają ka- $ 
Md pitałem od kor. 3—5000, raczą się zgłosić: $ 
M) Union Westdeutsche Bauindustrie G. m. b. $ 
y H. Düsseldorf 511. 


Stanisław ABL 
Lwów, Syktuska 3. Tel. 824. 


P k Ą4 Z osobnem wejściem z 
0 0] meblami lub bez przy 
spokojnej rodzinie dla poważne- 
g0 pana do wynajęcia od 15 
listopada. Ul. Japońska 1. 1. 


E. piętro. 

Dozorca Polak, pracowi- 
ty, uczciwy — ze 

świadectwami dłuższej służ- 

by. potrzebny. Jagiellońska 

1 3, Biuro dzienników Mt. 

Sokołowskiego. 


4, Z ONAPONOAWEE z JSB 


ADD OD TO O O 


Poszukuje się kupna 


Starych mebli mahsniswech 


w dobrym stanie. 


Zgłoszenia pod „MEBLE. 
Biuro dzienników, Jagiellońska 3. 


Lwów, ui Abkadetnicka 3. 
Największy magazyn jubiierski I zegaruistrzowski 
Juliana Dabrowskiego 
kupuje i sprzedaje stare srebro, złoto I kamienie. 
Zlecenia załatwiać można 
pocztą i przez korespondencyę 


Telefon 234. Telefon 234. 
Adres telegraficzny : „STADTBUREAU6. 


Ważne dla wyjeżdzających. 


BIURO MIASTOWE 


c. k. kolei państwowych 
we Lwowie, ul. Jagiellońska Nr. 3. 


(Przedtem Pasaż Hausmana 9). 


WYDAJE bilety zestawiałne (Rundreise) do wszystkich miast w Euro- 
pie z 60, 90, 120, dniową ważnością z opustem 20'/, we Włoszech, 
Franeyt i Szwajesrył, również bilety zestawialne w jednym kie- 
runku do wszystkich zagranicznych miejscowości kąpielowych z 
ważnością 45 dni. 


Powyższe bilety mają to udogodnienie, iż przerywać można jazdę 
we wszystkich miejscowościach bez zgłaszania u naczelnika stacyi. 


CELEM UNIKNIĘCIA ŚCISKU przy kasie na stacyi kolei i złodziei 
kieszonkowych, biuro sprzedaje także bez żadnej dopłaty 
t. j. w tej samej cenie co kasy kolejowe, zwykle bilety 
jazdy tak zwane kartonowe w jednym kierunku, do wszystkich 
miejscowości w Galieyi, Bukowinie i do większych miast zagra- 
nicznych n. p. Wroclaw, Poznań, Berlin, Kołobrzeg, Zoppoty, 
Frankfurt ajM., Bad Salzbrunn, Budapeszt, Abbazia, Wenecya, 
Medyolan, Nizza, Cannes i t. p. Kartonowe hiiety nabywać mo- 
żna także o jeden dzień wcześniej. 


Uwzględnia się zniżki kolejowe, legitymaeye urzędmni= 
cze i bilety wojskowe po za służbą. 


ASYGNATY do wozów sypialnych »Europejskiego Towarzystwa mię- 
dzynarodowego« do wszystkich pociągów w kraju i zagranicą, za- 
mawiać można listownie albo telegralicznie. Przy zamówieniu na- 
leży podać dzień wyjazdu, numer pociągu i rodzaj miejsca, dam- 
skie czy też męskie i gdzie się wsiada. 


